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Gdańska stajnia Augiasza.
I.

_Od dłuższego czasu zgęszćzały !

się cdi az więcej ciężkie zarzuty wyr
taczane nietylko w prasie polskiej,
lecz i w niemieckich pismach gdań­
skich przeciwko gdańskiej Dyrekcji
Kolejowej, dotyczące nadużyć i szko­
dliwego działania wyższych urzęd­
ników tej Dyrekcji na szkodę skarbu

państwa.
Sprostowania Dyrekcji gdańskiej,

przesyłane prasie w tych sprawach
zamiast sprawę wyjaśnić, lub zreha­
bilitować w drodze sądowej, jeszcze
więcej ją gmatwały, tak, iż odnosiło
się wrażenie, że decydującym czyn­
nikom Dyrekcji gdańskiej nie cho­
dziło tyle o rehabilitację, ile o stero-

ryzowanie prasy groźbami i zmu­
szenie jej do milczenia.

To dziwne zachowanie się Dyrek­
cji gdańskiej wobec bardzo ciężkich,
choć w oględnej formie wyrażonych
z,arzut,ów w naszym bratnim organie
,,Gazecie Gdańskiej - Echu Gdań­
skiem" w n-rach 251, 261 i 262 z dn. 31

października, 12 i 13 listopada z. r .

riasunęło nam przeświadczenie, że

przecież w Dyrekcji nie musi być coś
w porządku, jeżeli na najważniejsze
zarzuty .t j. oddania milionowych
d sław żydowskiej spółce bez pu-
hhczńego przetargu i branie w obro­
nę wobec sądu, przemytników walu-
iw w czasie najkrytyczniejszej , de­
waluacji złotego, nie znalazła ani
słówka odpowiedzi na swą obronę.

Pragnąc z obowiązku publicy­
stycznego i w interesie narodowym
Oczyścić atmosferę z tych miazma-
tów, podjęliśmy się trudu, by spra­
wę tę zbadać jaknajsumienniej i

gruntownie, gdyż tylko w ten spo­
sób możemy się przyczynić do oczy­
szczenia naszego organizmu pań­
stwowego z tych wszystkich nękają­
cych go wrzodów, które tylko o-

strzem noża da się usunąć.
Aby zaś z góry zabezpieczyć się od

wszelkiego nagabywania nas sprzecz-
nemi z prawdą sprostowaniami urzę-
dowemi, oznajmiamy, iż wszystkie
nasze rewelacje, oparte są na auten­
tycznym materjale dowodowym, któ­
ry w razie potrzeby możemy oddać
do dyspozycji władzom sądowym,
wobec czego sprostowań żadnych u-

mieszczać nie będziemy.
Otóż nawiązując do wspomnia­

nych poprzednio rewelacyj ,,Gazety
Gdańskiej" p, t. ,,Dziwne metody"
musimy stwierdzić, iż były one ni-
kłemi tylko fragmentami z całego
splotu machinacyj, dokonywanych
w Wydziale Zasobów 1 Wydziale
Prawniczym Gdańskiej Dyrekcji.

Przystąpimy zatem do objektyw-
ne°p przedstawienia stwierdzonych
faktów.

Jakiemi szczególnemi względami!
prezydjum Dyrekcji a w szczególno- i
ści wiceprezesa inż. Jędrkiewicza i ’

dyrektora Wydziału Zasobów inż.

Naeda, cieszyli się bracia Raskino-

yde (żydzi warszawscy) właściciele

Sp. A . ,,Tel", wynika z zawartych z

tymi żydami umów na dostawę pro­
gów kolejowych i sposobu wykony­
wania tychże umów.

Z znaczyć przedewszystkiem nale­
ż”- że żadne dostawy państwowe, a-

ni nawet komunalne, w myśl obowią­
zującej ustawy, o ile wartość objek-
fcu dostawy przekracza 10 tys zł,, nie

mogą być oddane z wolnej ręki, lecz

tylko z publicznego przetargu. Usta­
wa ta jednak, jak to już ,,Gazeta
Gdańska" we wspomnianym arty­
kule ,,Dziwne metody" podniosła
z naciskiem, straciła moc prawną,
wobec ,,przekonywujących" argu­
mentów i magicznego wpływu Ras-
kinów, gdyż Dyrekcja Gdańska do­
stawy podkładów kolejowych, której
wartość wynosiła 4.000.000 złotych,
oddała Sp. Akc. ,,Teł" (Braci Haski-
nów) nietylko bez przetargu publicz­
nego, aie nawet bez zatwierdzenia

umowy przez Ministerstwo Komu­
nikacji.

Z firmą ,,Tel" zawarła Dyrekcja
aż trzy umowy, które jednak ze

względów taktycznych, uważano ja­
ko jedną umowę w 3 częściach, a to
dnia 20 lutego 1925, zawartą przez
Wydział Drogowy jeszcze, a zatwier­
dzoną przez Ministerstwo Kolei, al­
bowiem zawartą cna była ściśle we­
dług instrukcyj, wydanych dla tej
umowy przez to Ministerstwo, wzgl.
przez dyrektora departamentu p.
Humrnla,

draga umowa ,,dodatkowa" z dn.
17 czerwca 1925 zawarta jednak już
przez Wydział Zasobów Dyrekcji, a

zatwierdzona tylko przez Minister­
stwo Komunikacji, oraz

trzecia umowa z dnia 19 czerwca

1926 r. zawarta przez Dyrekcję, wzgl.
przez Wydział Zasobów wspólnie z

Wvdziałem Prawnym, która już nie
bvła przed podpisaniem jej przed­
kładana Ministerstwu Komunikacji
do zatwierdzenia, lecz tylko podana
Ministerstwu temu do wiadomości

po nabraniu prawomocności.
W umowach tych brak było wogó-

łe przyjętej zasadniczo kłaużuli, że
wchodzi ona w życie dopiero po za­
twierdzeniu jej przez Ministerstwo
Komunikacji. Dyrekcja Gdańska u-

ważała się w tym wypadku, gdzie
chodziło o wielomilionową dostawę,
za zupełnie samodzielną.

Tragiczna śmierć

podpułkownika Skłodowskiego.
Z wysokości 1500 metrów runął na u:lce Warszawy.

Warszawa, 11. 5 . (Tel. wł.) War

szawa zostaje pod wrażeniem strasz­
nej katastrofy, która dziś poruszyłs
całe miasto. Zastępca szefa lotnic­
twa podpułk. Skłodowski wzniósł si(
dziś rano o wpół do dziesiątej na ae­
roplanie z lotniska wojskowego i

krążył nad Belwederem w wysokości
1500 metrów. Niespodzianie dostał

się w huragan powietrzny, który go
strącił w korkociąg. Podp. Skłodow­
ski stracił wskutek tego władzę nad

aparatem i raną! z tej zawrotnej wy-

- : ouk,usci wraz z aeroplanem na ulic
- Górską na ;podwórze jednego z do
i mów. Maszyna zerwała dach i częśi
- muru, przyczem potrzaskała się m

S. drobne kawałki. Ciało podpułkowni
- ka wydobyto z pod stosu gruzów zu

i pełnie zmasakrowane i przewiezione
i je do szpitala ujazdowskiego.

) Warszawa, 12. 5. (Tel. wł.) Pogrzel
; podpułk. Zych-Skłodowskiego odbę
i dzie się jutro kosztem departamentu
-i lotnictwa.

Wielki pożar
na lotnisku MokotowsWem.

W. rszawa. 11 . 5 . (Tej. wł.) . Prawie
. v wriocześnie z katastrofą, która

przyprawiła o śmierć podpułk. Skło­
dowskiego, w magazynach wojsko­
wych na lotnisku mokotowskiem wy­

buchł wielki pożar. Powstał on w t.

zw. tapicerni, napełnionej łatwo pal­
nymi materjałami, a głównie płynem
celluidowym. Budynek doszczętnie
spłonął. O l-e,i ogień został ugaszony.

Briand a sprawa kontroli.
Zburzenie twierdz niemieckich nad granicą Polską.

Berlin, (AW) Paryski korespon­
dent ,,Vossische Ztg." oświadcza, że

inicjatywa nowego demarche nie­
mieckiego w Paryżu wyszła z Quai
d’Orsay. W czasie rozmowy poruszo­
no sprawę zburzenia niemieckich
twierdz na granicy wschodniej, przy­
czem jednakże nie doszło do uzgod­
nienia stanowiska ani w kwestji
twierdz na granicy wschodniej, ani
w sprawie Nadrenji. Zdaniem dzien­
nika, ostatnie demarche pogorszyło
tylko całą sprawę, a z drugiej strony
niewątpliw’ie utrudniło sytuację
Brianda.

Berlin, 11. 5. (AW) Na dzisiejszem po­
siedzeniu gabinetu min. Stresemann

zreferował szereg aktualnych kwestyj
polityki zagranicznej, poruszając w

szczególności sprawę ostatniego nie­
mieckiego demarche w Paryżu, w zwią,
zku z żądaniem zmniejszenia załogi (O­
kupacyjnej oraz różnicę zdań na temat

kontroli burzenia twierdz na wschodzie
Niemiec. Kanclerz Mara przedstawił
wyniki obrad międzyfrakcyjnej komisji
w sprawie ustawy o ochronie republi­
ki. Uchwalono wypracować tymczaso­
wy projekt przedłożenia rządowego,
który ma się składać z dwóch artyku­
łów, artykuł pierwszy stwierdzać będzie
przedłużenie ustawy, artykuł drugi ty­
czyć będzie skasowania trybunału pań­
stwowego dla ochrony republiki.

Francja przegrzała grą niemiecką.
Stresemann zamówił ataki nacjonalistów.

Paryż, 11. 5. (AW) Trzykrotne odwie­
dziny niemieckiego charge d?affaires
dr. Rłetha u Brianda uważane są w tu­
tejszych kolach politycznych za dalszy
ciąg roboty dyplomatycznej, zainsceni-

zowanej przez min. Stresemanna i nie­
miecką prawicę. Wbrew oficjalnym za­
przeczeniom, dr. Rieth miał ponownie
zapewniać Brianda 0 konieczności u-

stępstw Francji w sprawię Nadrenji, a

to w celu poparcia polityki, prowadzo­
nej przez p. Stresemanna w duchu Lo­
carna, przeciwko czemu z wielką
gwałtownością występują niemiecko­
narodowi. W tem świetle ataki pp.
Westarpa, Hergta, Schiehlego i innych
nacjonalistów przeciwko p. Streseman-
nowi nabierają wyraźnie cech zgóry
ukartowanej roboty, przeznaczonej dla

zagranicy.

Monarchiści podają się do Rady
Miejskiej w Warszawie.

Warszawa, 12. 5 . (AW). Wczoraj wieczorem

jako ostatnia złożyła swą listę kandydatów,
organizacja monarchistyczna. Lista otrzymała
nazwę ,,Stołecznego komitetu gospodarczego"
i zawiera na czele naz./sko kupca Fukiera,
adw. Mrozowskiego, inż. Hosera, radnego
Wrzesińskiego i in.

O izby handlowo przemysłowe.
Warszawa, 11. 5 . (PAT) Ministerstwo

Przemysłu i Handlu wniosło dziś na

Radę Ministrów projekt rozporządzenia
Prezydenta Rzplitej o organizacji izb

przemysłowo - handlowych.

List CI?.O, w Poznaniu do

p. wojewody Bnińskiego.
Zarząd Chrześcijańskiej Demokra­

cji w Poznaniu wystosował do p. wo­
jewody Bnińskiego następujące pi­
smo:

Do
Pana Wojewody Poznańskiego.
Wielce Szanowny Panie Wojewodo!
Zarząd Wojewódzki Stronnictwa

Chrzęść. Demokracji na posiedzeniu
w dniu 10 maja br. w pełnem uzna­
niu niezmiernie owocnej działalności
Pana Wojewody w zarządzie naszego
Województwa wyraża szczere i głę­
bokie zadowolenie, iż Pan Wojewoda
decyzją władz najwyższych nadal po-
zostaje na piastowanem przez Siebie
odpowiedzialnem stanowisku.

Z wyrazami głębokiego poważania
Zarząd Wojewódzki

Stronnictwa Chrzęść. Demokracji
na Woj. Poznańskie.

St. Marciniak, prezes i poseł na Sejm; St.

Paczkowski, poseł na Sejm; Czesław Bugzel,
wiceprezes; 3. Ty!czyński; SL Janczewski,
poseł na Sejm; Siernal; Radca Trzciński,
Świerkówiec; Grzegorzewicz; Koralewski M,

Tylko tak dalej!
Kraków, 11. 5. (PAT) Magistrat kra­

kowski podwyższył dziś ponownie cenę
chleba. Jedno - kilogramowy chleb żyt­
ni kosztować będzie 72 grosze, ciemny
58 groszy. Cena chleba w piekarniach
miejskich oraz cena pieczywa białego
pozostała niezmieniona,

Polscy lotnicy chcą przelecieć
Ocean,

Warszawa, 12. 5 . (AW) Przygoto­
wania dwóch polskich lotników kpt.
Idzikowskiego i Kubali do lotu przez
Atlantyk postępują szybko naprzód.
Lotnicy polscy przebywają becnie w

I aryżu, gdzie konstruowany jest spe­
cjalny aparat kompanji S. E. C . N.

wynalazku Arniota, który może się
utrzymać w powietrzu do 40 godzin,
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Ochrona republiki w Niemczech
leszcze tylko przez dwa lata.

Berlin, 11. 5. (PAT) Dziś rozpoczę­
ły się oficjalne rokowania między
gabinetem a stronnictwami rządowe-
mi w sprawie przedłużenia mocy u-

stawy o ochronie republiki. O godz.
11-ej przed południem odbyła się u

kanclerza konferencja w tej sprawie,
która jednakże nie doprowadziła do

ostatecznego wyniku, ponieważ po­
szczególne stronnictwa nie zajęły je­
szcze oficjalni stanowisk. Jedynie
frakcja centrum wypowiedziała się
już wczoraj jednomyślnie za przedłu­
żeniem ustawy bez żadnych zmian.
Ten pośpiech centrum wywołał po­
ważne zaniepokojenie u niemiecko-

narodowych i partji ludowej Strese-
manna, obie t,e partje bowiem zrozu­
miały uchwałę centrum jako dążenie
do postawienia ich przed faktem do­
konanym.

Dziś po południu rozpoczęły się
obrady frakcyj p:ęawicowych. Partja
ludowa Stresmanna zgadza się na u-

trzymanie g 23, wymierzonego prze­
ciwko byłemu cesarzowi, natomiast

żąda kategorycznie skasowania t. zw.

trybunału stanu, do którego juryz-
dykcji należą wszystkie przestęp­
stwa przeciwko tej ustaw’ie. Frakcja
niemiecko-narodowa. żąda również
skasowania trybunału stanu, ponad­
to jednak pod naciskiem swego odła­
mu monarchistów chce usunąć ta,kże
§ 23. Zarysowuje się kompromis, na

mocy którego ustawa, wymagająca
w parlamencie większości % głosów

zostanie ostatecznie przedłużona, tyl­
ko trybunał stanu, mający charakter
sądu wyjątkowego, zostanie skaso­
wany.

Dziś o godz. 4 po południu zebrał

się gabinet Rzeszy, aby rozważyć i

zadecydować całokształt prac, zwią­
zanych z ustawą o ochronie repu­
,bliki.

Berlin, 11. 5. (PAT) Popołudniowe
posiedzenie gabinetu Rzeszy, które

rozpoczęło się o godz. 4, trwało do

późnego wieczora. Jak d,onosi ,,Voss.
Ztg?1, min. Stresemann złożył na tem

posiedzeniu sprawozdanie o bieżą­
cych zagadnieniach polityki zagrani­
cznej, a w szczególności o rozmowach
które w ostatnich tygodniach toczy­
ły się w Paryżu między niemieckim

charge d’affaires a francuskim mini­
strem spraw zagr. co do zmniejszenia
wojsk okupacyjnych w Nadrenji.

Następnie kanclerz Rzeszy złożył
sprawozdanie o wynikach narad

międzyfrakcyjnych w sprawie usta­
wy o ochronie republiki. Wbrew
twierdzeniom biura Wolffa, że nie

zapadła w tej sprawie żadna uchwa­
ła, ,,Vossische Ztg?1 utrzymuje, że

gabinet uchwalił przedłożyć Reichs-

tagowi projekt ustawy, który ma za­
wierać tylko dwa artykuły. Artykuł
pierwszy oświadcza, że ustawa o

ochronie republiki zostaje przedłu­
żona na 2 lata, zaś artykuł drugi za­
wierać będzie zobowiązanie skaso­
wania. t; zw. trybunału stanu.

Troska o los siostrzenicy pchnęła
go do zbrodni.

W Poznaniu szwagier zamordował szwagra młotem.

W ub. poniedziałek późnym wieczorem

odegrała się w Poznaniu w domu przy
ulicy Pótwiejskiej 23 ponura tragedja; w

wyniku, kłótni bowiem zamordował 23-ietni
Wincenty Budzyński szwagra sw;ego, Adam­
skiego uderzeniami młotka. Tło zbrodni

jest następujące:
Adamskiemu zmarła żona, siostra Bu­

dzyńskiego; będąc sam zgodził się, aby ten

zakwaterował się w jego, mieszkaniu. Szwa­
growie jednakże często się sprzecza,!ł mię-
zy sobą, aż wreszcie Adamski wypowiedział
Budzyńskiemu mieszkanie. W poniedziałek
wieczorem krótko przed godzimy jeden,a,stą
powstała z tego powodu znowu awantura.

Budzyński wymawiał swemu szwagrowi,
iż po śmierci żony nie dba wcale o los swego
dziecka, które oddał do rodziców żony i za­
znaczył Adamskiemu, iż prędzej się od nie­
go nie wyprowadzi, dopóki sprawy dziecka
nie odda do rozstrzygnięcia sądu opiekuń-

czego. Rozpoczęła się namiętna kłótnia, w

czasie której Adamski schwycił za sztylet,
grożąc Budzyńskiemu śmiercią, Z tą chwi­
lą wywiąza,ła się bójka. Budzyński chwy­
cił za młot, i wytrąci} niem Adamskiemu

sztylet, potem uderzył go młotkiem w gło­
wę. IJderzenie było tak silne, iż Adamski
zmarł po godzinie.

Widząc to Budzyński, odrazu oprzytom­
niał; po, krótkim namyśle, chcąc upozoro­
wać napad, wyciągnął zwłoki na schody,
pozmywał ślady krwi i l’ano pobiegł na po­
licję, gdzie oświadczył, że znalazł trupa
szwagra na schodach. W’zięty w krzyżowy
ogień pytań przyznał się jednak wreszcie, że
to on jest, sprawcą strasznego czynu. Przy-
aresztowa.no go i wdrożono śledztwo.

Budzyński jest podobno człowiekiem

statecznym, szlachetnym i tylko troska o

dziecko siostry pchnęła go do tragicznego
czynu.

Kromka telegraficzna.
Wielką burza śnieżna w Rydze.

Ryga, 11. 5. (PAT) Ubiegłej nocy
szalała tu niezwykle gwałtowna bu­
rza śnieżna. Dziś rano Ryga miała

wygląd zimowy, chociaż ziemia i
drzewa zaczęły się już pokrywać zie­
lenią. Burza szalała na przestrzeni
90 kim., wyrządzając znaczne szkody
zwłaszcza na polach. Wiele połączeń
telefonicznych i telegraficznych zo­
stało przerwanych. Z wielu domów

pozrywane zostały dachy,

Karzełek się zbroi.

Warszawa, 12. 5. (Tel. wł.) Według
wiadomości z Kowna, rząd litewski
zamierza budować flotę wojenną. Na
razie ma być zakupiony w Niem­
czech jeden statek wojenny typu krą­
żownika. Statek ten będzie nazwany
imieniem prezydenta Smetony. 1

Rozłam w niemieckiej partji komuni­
stycznej.

Berlin, 11? 5; (PAT) Wewnątrz komu­
nistycznej partji niemieckiej szerzy się
coraz większe wrzenie. Utworzyła się
grupa t. zw. opozycja sanacyjna komu­
nistycznej partji niemieckiej, która za­
rzuca wszystkim niemal przywódcom,
że są wmieszani w cały szereg afer ko­
rupcyjnych, które ostatnio miały miej­
sce w łonie, partji ktuuuni^ę:ęjl^

Instytucja zaprzysiężonych buchalterów

Warszawa, 12. 5. (teł, w}.) Na konfe­
rencji międzyministerialnej odbytej w

ministerstwie skarbu, postanowiono
przystąpić do zrealizowania przepisów
o księgach handlowych. Do przepisów
tych wprowadzone zostaną instytucje
buchalterów przysięgłych, których o-

pinje będą miały charakter i dokumen­
tów urzędowych.

Hindenburg nie brał udziału w zjeździć
nStahlhclmu".

List otwarty pod jego adresem.

Berlin, 11. 5 . (PAT) Pułkownik rezer.

wy Bernsdorff ogłosił list otwarty do

prezydenta Hindenburga, w którym wy­
raża pretensję i żal. że prezydent nie

wziął udziału w obradach Stahlhelmu.
Pułk. Bernsdorff zaznacza, że prezydent
Hindenburg padł ofiarą intryg swojego
otoczenia, które na dzień zjazdu Stahl­
helmu zorganizowało wyjazd prezyden­
ta do Oldenburga, aby powstrzymać go
od udziału w zjeździe.

Składanie życzeń papieżowi,

Rzym, 11. 5. (PAT) Papież przyjął dy­
gnitarzy dworu, którzy złożyli mu ży­
czenia z okazji święta Jego patrona,
które przypada w dniu jutrzejszym. Na­
stępnie Ojciec św. przyjął święte Kole-

gjum, w imieniu którego przemawiał
kardynał Vanutelll. Papież odpowiadał,
wyrażając podziękowanie. Wreszcie

przyjęty został przez papieża na au­
diencji fegrjyas

Reforma podatku dochodowego
w Polsce.

Rząd będzie mfigł zabrać obywatelowi czwartą część dochodów!

Warszawa, 12. 5. (tel. wł.) Minister­
stwo skarbu korzystając z uwag, zawar­
tych w memorjale misji profesora Kem-

merera, opracowało, nowy projekt usta­
wy o państwowym podatku dochodo­
wym. Projekt oparty na wzorach fran­
cuskich, zwiększa wydajność podat­
ków, kosztem silniejszego obciążenia
dochodu ponad 2C00 złotych, przy ró-
wnoczesnem minimalnem obciążeniu
dochodów mniejszych.

W myśl tej zasady dochód do 1000

złotych jest wyłączony od opodatkowa­

nia. Część ponad 1000 zł do 2000 ma być
opodatkowana w połowie, część zaś po­
nad 2000 zł do 3000 do trzech czwartych,
a w całości opodatkowuje się dopiero
część dochodu przewyższającą 3000 zło­
tych. Wyjątek stanowią dochody od u-

posażeń służbowych, przy których gra­
nicą ustalono od 1500 zł do 5000 zł. Naj­
wyższy podatek dochodowy, nie może

dosięgać 25%. Nowy projekt ustawy
przekazany został radzie finansowej do

zaopinjowania.

Lotnicy francuscy
zaginęli bez Siadu.

Paryż, 11. 5. (PAT) Agencją Ha-
vasa donosi z Nowego Jorku, że do

godz. 7 wieczorem według czasu pa­
ryskiego nie otrzymano żadnych in­
formacyj o lotniku Nungesserze. We­
dług wiadomości z Waszyngtonu, po­
szukiwania Nungessera prowadzone
są na Atlantyku w znacznej odległo­
ści od lądu. W poszukiwaniach tych
biorą udział statki strażnicze i hy-
droplany. Z Bostonu donoszą, że w

poszukiwaniach lotnika francuskie­
go w odległości 100 mil od wybrzeża
bierze udział 20 statków strażniczych
i 3 samoloty.

e e

Londyn, 11. 5. (PAT) W tutejszych
kołach fachowych uważają za rzecz

pewną, że lotnicy francuscy Nunges-
ser i Cola ulegli nieszczęśliwemu wy­
padkowi. Departament marynarki
Stanów Zjednoczonych w’spółdziała z

władzami francuskiemi w poszuki­
w’aniach na Atlantyku, Również mi­
nisterstwo lotnictwa angielskiego ro­
zesłało radjodepeszę do wszystkich
statków’, znajdujących się na Atlan­
t,yku w pobliżu wysp brytyjskich z

prośbą o zakomunikowanie szczegó­
łów’ ewentualnych obserwacyj, po­
czynionych przez te statki. Obawa o

los lotników’ w’zrasta wobec gęstej
mgły wzdłuż północno-wschodnich
wybrzeży Ameryki.

Pojechał!, ale nie po pożyczkę.

Warszawa, 11. 5. (PAT) W zw’iązku
z informacjami prasy, że zostali rze­
komo wydelegowani do Paryża dla

pertraktacyj pożyczkowych pp. Mły­
narski i Barański, Ministerstwo
Skarbu komunikuje, że p. Barański

w’ydelegowany został do Banku Prze­
mysłow’ców w Lille dla załatwienia
kwestji wkładów oszczędnościowych
emigrantów polskich we Francji;
wyjazd zaś p. Młynarskiego z War­
szawy nie ma nic wspólnego ze spra­
w’ami pożyczkowemi, gdyż udał się
on do rodziny w Małopolsce.

Hojny dar.

Związek oficerów rezerwy we Lwowie

złożył w zarządz,ie głównym T, S. L. dla
uczczenia ś. p. kuratora Sobińskiego
hojny dar w kwocie 4 tysiące zł na bu­
dowę szkoły im. Sobińskiego w Kucłia-

jowie.

Zderzyły się dwa samochody.
Z Warszawy donoszą: Na rogu ulic

Elektoralnej i Solnej zderzyły się dw’a

samochody. Pod kołami jednego z nich
znalazła się przechodząca ulicą kobieta

nieznanego nazwiska, licząca lat około
30 i poniosła śmierć na miejscu.

Strajk robotników.

W fabryce wyrobów ceramicznych w

Kawęczynie wybuchł wczoraj strajk
400 robotników z powodu wydalenia de­
legata robotniczego.

Z ostatniej chwili.

Warszawa, 12. 5. (tel. wł.) Przewodni­
czącym międzynarodowego kongresu o-

stalmologicznego w Pary’żu wybrano
dr. Szymańskiego, profesora Uniwersy­
tetu im. Stefana Batorego w Wilnie.

Chłapowski u Br!anda.

Paryż, 11. 5. (PAT) Briand przyjął
dziś ambasadora polskiego Chłapow­
skiego.

W Krynicy niema tyfusu plamistego.

Warszawa, 11. 5. (PAT) Ministerstwo

Spraw’ Wewn. stwierdza, że pogłoski o

rzekomem panow’aniu w Krynicy epi­
demji tyfusu plamistego nie są zgodne
z prawdą.

Czynni oficerowie uprawnieni do wy­
borów komunalnych.

Warszawa, 12. 5 (tel. wł.) Jutro gabi­
net ministra spraw wojskowych wydać
ma wyjaśnienie w kw’estji praw wy­
borczych do rady miejskiej czynnych
oficerów. Podobno oficerowie mają pra.
wo składać głosy w wyborach komu­
nalnych.

Dziennikarze poiscy wBrat? M 1

Praga, 11. 5; (PAT) W ciągu dzisiej­
szego przedpołudnia wycieczka dzienni­
karzy polskich zw’iedziła zakłady prze­
mysłowe w pobliżu Pragi, a następnie
wzięła udział w ohiedzie wydanym na

jej cześć przez radę miejską. Po połu­
dniu dziennikarze polscy odwiedzili po­
selstwo polskie, gdzie spędzili kilka
chwil na miłej pogawędce, poczem u-

dali się do klubu towarzyskiego, gdzie
na cześć ich prezydjum rady ministrów
i wydział prasowy ministerstwa spraw
zagr. wydał bankiet,

Lwów Milukow niewpuszczony
do PolskŁ

Warszawa, 12. 5. (tel. wł.) Znany przy­
wódca konstytucyjnych demokratów

rosyjskich i minister w rządzie tymcza­
sowym ks. Lwów Milukow zamierzał

przybyć do Warszawy. Władze polskie
nie udzieliły Milukowi wizy wjazdowej.

Policja nakryła bandę kolejowych
złodziei.

Warszawa, 12. 5 . (tel. wl.) Od jakiegoś
czasu zauważono, że w składzie żelaza
braci Kolbe na Pradze znajdują się
przedmioty, z których posiadania wła­
ściciele, nie umieli się wytłumaczyć.
Dwaj wywiadowcy urzędu śledczego
przeprowadzili rewizję w magazynach
firmy i właśnie w tym czasie zjawiło
się po kolei dziesięciu robotników, któ­
rzy przynosili różne przedmioty, jak ka­
wałki mosiądzu, miedzi itd. Wszyscy
mieli ukryte pod marynarkami haczy­
ki do których były przyczepiane owe

przedmioty. Waga ogólna tych przed­
miotów wynosiła 14 pudów. Byli to pra­
cownicy warsztatów kolejowych na

Dworcu Wschodnim. Wszystkich, wraz

z braćmi Kolbe aresztowano.

PAŃSTWOWY MONOPOL SPIRYTUSOWY

pierwszorzędnej Jakości, mocy 40 i 45%.
Najprzedniejsza wódka ,.Wyborowa" mocy
450/9. Obowiązkowa sprzedaż we wszyst­
kich handlach wina i spirytualji oraz

Wódki Bzys(e oraz

(9088
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(Agitacja przeciwpaństwowa na K’ęsach
Wschodnich. - Co to jest Białoruś? jej hi­
storia. — Panowanie Normanćw-Rusów.
Białoruś składową częścią W. Księstwa Li­
tewskiego, w nnji z Koroną. — Wzajemne
oddziaływanie na siebie żywiołów; polskie­

go ,litewskiego i białoruskiego).
Z dalekich kresów idą po kraju

groźne odgłosy; tam, gdzieś na

wschodniej połaci ziem Rzeczypo­
spolitej rozwija się proces socjalno-
połityczny, który, jeżeli nie będzie u-

jęty w ramy, wymagane przez inte­
res państw’owy, zagraża wew’nętrz­
nemu spokojow’i i całości państwa.
Ręka zbrodnicza szczepi tam zarazę,
tworzy się zamęt, niebezpieczny dla

życia całego organizmu państw’owe­
go. Obok doraźnych operacyj zarad­
czych, potrzebne są jeszcze środki
ochronne, hygjeny polityczno-spo­
łecznej, któreby przeciwdziałały po­
wstawaniu i szerzeniu się zarazy.
Wielką zasługą rzędu, a w pierwszej
linji obecnego ministra sprawiedli­
w’ości, A. Meysztowicza, było ener­
giczne wystąpienie przeciw białoru­
skim ,,Hromadzie" i ,,Hurtkom", ja­
ko organizacjom w/yraźnie antypań­
stwowym, mającym cel wyraźny:
osłabienie rządu polskiego i obalenie

państwa; koniecznem było zlikwido­
wanie tych organizacyj i obezwład­
nienie agitatorów, nadużywających
nietykalności obywatelskiej i posel­
skiej. Miejmy też nadzieję, że teraz,
kiedy sytuacja dostatecznie się wy­
jaśniła, rząd nie zatrzyma się na po­
łowie drogi, ale nastąpi także zrefor­
mowania miejscowych warunków
życia (administracja, szkolnictwo,
gosppdazka państwowa i t. d,), aby
propaganda antypolska i antypań­
stwow’a nie znajdowała dła siebie

gruntu na Białorusi i nie mogła zy­
skiwać zwolenników w masach

miejscowej ludności.

,Ze względu na sąsiedztwo Rosji
sowieckiej kwestja białoruska na­
biera szczególnego znaczenia i war­
to się z nią zapoznać, zarówno z hi­
storycznym jej przebiegiem, jak i o-

becnym stanem, tembardziej, że w

wielu razach nieuctwo i demagogja
tendencyjnie prawdę zaciemniają i

fałszują.

Co to za szczęście
mieć takich sojuszników i

Kapitaliści francuscy rujnują świadomie zakłady żyrardowsk’a

Warszawa, 11. 5. (Teł, wł.) Rada’
m. Żyrardowa złożyła rzę,dowi ob-I

szerny memorjał, w którym dowo­
dzi, że konsorcjum kapitalistów

I francuskich z całą, świadomością i
I celowością prowadzi zakład do rui- ’

ny, aby usunąć współzawodnika dla
właścicieli francuskich fabryk tkac-

i kich i oczyścić dla nich polski ry-
J nek. Konsorcjum posiada zaledwie

95.000 akcyj, co stanowi niespełna
2 miljony złotych. Rząd polski wy-1

płacił znacznie większe sumy na po­
moc bezrobotnym w Żyrardowie, ńiz

wynosi kapitał akcyjny obecnego
konsorcjum. W zakładach żyrardow­
skich nie podjęto elementarnych ro­
bót inwestycyjnych; wywoływane są

ciągłe konflikty z robotnikami i t. d.
Faktem jest, że w I raju sprzedawa­
ne są wyroby francuskie pod; marką
żyrardowską, Rząd rozpatrzy me­
morjał.

Drapacz do nieba na 100008 mieszkadeów.
Ambicja rekordowa obywateli Sta­

nów Zjednoczonych stanowczo nie ma

granic! Prasa amerykańska z dumą za­
powiada budowę w New Yorku ,,dra­
pacza nieba", który posiadać będzie 400
metrów wysokości, czyli o 100 metrów

więcej aniżeli wieża Eiffla! W domu

tym obliczonym na 115 pięter, mieszkać

będzie mogło blisko lOO 000 osób — bę­
dą one w stanie sypiać, jadać, pić, le­

czyć się, uczyć, bawić, gimnastykować,
uprawiać różne sporty, uczęszczać do

teatru, przenosić się do hotelu, etc. etc.,
nie wychodząc ani na chwilę z owego
gmachu. Mieścić się. w nim będą bo­
wiem, prócz komfortowych mieszkań,
szkoły, szpitale, sale widowiskowe, boi­
ska sportowe, kościoły, restauracje,
dancingi, kluby itd.

Ameryka zdegradowała Wenerę.
Już nie Venus, lecz Diana stanowi

najdoskonalszy wzór estetyczny pięk­
ności kobiecej w pojęciu Amerykanek.
Tak przynajmniej tłumaczy swoim u-

czennicom dyrektorka kursów wycho­
wania fizycznego w Waszyngtonie. ,,Ve-
nus jest boginią archaiczną, nie odpo­
wiadającą warunkom życia współcze-

snego - posiada ona wprawdzie pięk­
ne linje, lecz nie ma atletycznej budo­
wy ciała. Diana natomiast jest wciele­
niem wdzięku i siły nowożytnej kobie­
ty; odznacza się bardziej indywidual­
nym charakterem fizycznym, co czyni
jej urodę więcej imponującą". Biedna !
Venus otrzymała dymisję ...w Ameryce

Białorusią nazywa się kraj, stano-!
wiący dorzecze górnego biegu Dźwi-1
nv i Dniepru oraz całej Berezyny i
Prypeei; jest to równina, obfitująca
w zbiorniki wody (rzeki, jeziora,
wielkie błota) i dotychczas jeszcze
w puszcze leśne. Od niepamiętnych
czasów, obszar ten zamieszkiwały
plemiona słowiańskie rozmaitych
nazw i rozmaitej gwary; z pomiędzy j
nich najliczniejszy był ród Krywi-

’

czów; początkow’y ustrój ich życia i

był naturalnie patrjarchalny i gmin­
ny, późniejsza zaś historja może być
podzielona na cztery okresy.

Okres pierwszy; tworzenia zacząt­
ków państwowości, rozpoczął się w

IX wieku, po przybyciu w te kraje
ze Skandynawji Normanów-Ware-
gów, z plemienia ,,Rusów"; jeszcze

’

i dzisiaj jedna z prowincji szw’edz-!
kich nosi nazwę Rusi. Potomkowie !

przybyszów (Ruryka) utworzyli na !
ziemiach słowiańskich, a więc i na i

obszarze obecnej Białorusi, szc?cg
małych księstw udzielnych, które

prowadziły z sobą ustawiczne wał­
ki; w końcu wieku X-go przyjęły o-

ne chrześcijaństwo obrządku wscho­
dniego. Normanowie też nadali pod-

j bitym ziemiom ogólną naz:wę ,,Rn-
; si”, która z biegiem czasu rozpad!a,
’się na, poszczególne prowincje: Bia-

’ ła. Czarna i Czerwona Ruś
J W początku trzynastego wieku na

ziemie słowiańskie nasunęła się na­
wała tatarsko-mcngclska; szczepy

, słowiańskie, na wschód od Dniepru,
podpadły pod jarzmo, które trwało
do końca w’ieku XV-go; Białoruś
obroniła przed nawałą tatarską nie­
dostępność kraju: jego knieje i wo­
dy. Ale w tym samym czasie z pół­
nocnego zachodu przyszedł na Bia­
łoruś podbój litewski i w historji
Białorusi rozpoczął się dragi, trwają­
cy 150 lat okres: panowania książąt
litew’skich (Mendog, Gedymin, Ol­
gierd); Białoruś weszła w skład

Wielkiego Księstwa Litewskiego.
Jednak pobici Białorusini górują
kulturą nad swymi zwycięzcami:
są chrześcijanami a łitwini — jesz­
cze poganami. Język białoruski sta­
je się językiem urzędowym, uży­
wanym na dworach książęcych; lit-
wini się białoraszerę; jeszcze obec­
nie, na południowo-w-schodnich kre­
sach Białorusi spotyka się osady
o nazw’ach czysto litewskich, a w’ięc
założone przez łitwinów, których
ludność jest zupełnie białoruska,
zna tylko język białoruski i żadnych
śladów swego pochodzenia litew’­
skiego nie zachowała.

A

W końcu czternastego w’ieku przez
wstąpienie na tron polski Władysła­
wa Jagiełły i połączenie się Wielkie­
go Księstwa Litewskiego z ,,Koroną11
(Królestwem Polskiem), następuje w

historji Białorusi trzeci okres; przy­
należności do Rzeczypospolitej Pol­
skiej; trwa on cztery wieki, do chw’i­
li rozbiorów Polski. W tym okresie

odbyw’a się naturalny proces ,,poło-
nizacji" Białorusi, a raczej proces
wzajemnego pokojowego oddziały­
wania ha siebie knltnr: litewskiej,
białoruskiej, polskiej. Podobnie, jak
w poprzednim okresie, niższa kultu­
ra litew’ska ustąpiła miejsca wyższej
białoruskiej, tak samo teraz, w trze­
cim okresie, najwyżej posunięta kul­
tura polska zajmuje dominujące

(Przedruk wzbroniony) (l

Spowiedź b. agenta policji pruskiej.
CZĘŚĆ

Zaciekawienie, jakie rewelacje Dr.
Viteliusa wzbudziły w kołach czytel­
ników naszych, spowodowało nas,

ażeby ogłosić dalszą część rękopisu,
spoczywającego dotąd, w naszej tece

redakcyjnej.
Dr. Vitelius, osobistość pochodząca

ze znanej rodziny mieszczańskiej w

Poznańskićm, skoligacony z wielu
poważanemi rodami w mieście Po­
znaniu, właściw’ie nie chciał ogła­
szać dalszych rewelacyj, ponieważ
prawdę codziennie otrzymuje listy,
zawierające pogróżki iub prośby,
lecz — powodowany dobrem publi-
cznem, chce w’ycisnąć jątrzącą się
ranę do ostatniej kropli zakażonej
materji i wypalić piekielnym kamie­
niem ten guz ropiący, zatruw’ający
mu duszę i ciało.

łWV

Po zdemaskowaniu nad jeziorem
Bodeńskiem w końcu 1916 roku
(zaszła omyłka w druku, nie w r.

1918) — wyjechał najpierw’ do Dre­
zna i zamieszkał tam w pensjonacie
p, Heinrich, wdowy po urzędniku re-

jencyjnym.
Wybuch w arsenale w Dreźnie

i wysadzenie w powietrze fabryki
amunicji w Plauen.

Wdowa, pewnie siedemdziesięcio­
letnia, lecz jeszcze w pełni sił, jak
Katarzyna rosyjska, wiktowała mnie
— pisze Dr. Vitelius — darmo, lecz
zato musiałem podpalać ogień w sta­
rym piecu, aż niekiedy wybuchał ja-
snyjń płomieniem i babcia pod ko-

DRUGA.

1 nieć lat życia w’iosennym płonęła
płomykiem. Mówiła mi:

— Porzuć już wreszcie ten brudny
interes. Masz taką porządną fami-

Iję... Pfuj, wstyd, hańba!

Ajanato:
— Zapóźno... Rodzina moja się

mnie wyparła. Jak bezdomny zwierz
włóczę się po tym zoologicznym
ogrodzie, zwącym się świat. Wszyst­
kiego mam już po szyję...

— To przerzuć się na drugą stro­
nę. Tam lepiej płacą a i będzie za­
dowolenie wewnętrzne i zmażesz tem

winy poprzednie. Chodź dziś wieczo­
rem do teatru, rozerwiesz się, ty włó­
czykiju europejski!...

I baba dała mi pelerynę, kołnierz

futrzany i kalosze po nieboszczyku
radcy rejencyjnym i poszliśmy do
Residenztheatru, gdzie grano znaną
operetkę Aschera ,,Der Soldat der
Marie".

Rolę Marysi grała jakaś panna G.,
złota, młoda blondynka. Serce zabi­
ło mi z trwogi, gdy zaczęła śpiew’ać
znany duet:

Tak, tak, w miasteczku kafcdem!

Tam, gdzie żołnierze są,!
U dziewcząt nader ważnym
.Jest tambur z palką tą!!(

Przecieram oczy. Nie mylę się!
Toć to Betty... Mniejsza o nazwisko.
Poznałem ją w towarzystwie repor­
tera Juljusza Sauerweina przed kil­
kunastu laty w Cafó Prinzregent w

Berlinie, znanem miejscu schadzek
ludzi zlww^

hołdow’ał podobno tej męskiej znie-
wieściałości.

Szepcę do babuhnki:
— Toć to Betty; poznałem dosko­

nale!
— Cicho, sza! Dziś wieczorem u

nas będzie!
W nocy po pierwszej przyjechała

gęsto zawoalowana gumowym Citro­
en. Bez szelestu weszła do mojego
pokoiku, lecz cofnęła się nagle, w’i­
dząc przechodni pokój!

— Pas ięi! (Tu nie!).
Heinr’chowa odstąpiła nam sw’ój

pokoik, leżący na uboczu w końcu

długiego korytarza.
Betty weszła drzwi zawarła na klucz
i zasówke, złodziejską francuską la­
tarką rzuciła snopy światła w każ­
dy kąt, pod łóżko i w szafę, a nawet

wyjrzała oknem, czy niema kogo w’

ogrodzie, podsłuchującego pod ok­
nem.

Była bardzo ostrożną, ta mała zło­
towłosa di-wa z operetki. Zdjęła wo-

alkę, ciężki futro - było to w grud­
niu i legła na otomanie. Ja zbliżyłem
się do niej i chciałem pocałować w

zgrabną nóżkę. Nóżkę obcisłą w ko­
stce, jakie tylko mają kobiety Półki
lub Francuski.

— A W’łosy wciąż masz złote! Bet­
ty! złociutka! a pochodzisz z Gi-
rondy, z pod Bordeaux? — mówiłem
pieszcząc ją.

-— Mon cheri! Tylko bez tych czu­
łości! Jestem zmęczona jak pies. Te­
atr codzień, a potem trzech kochan­
ków Teutonów, od których z daleka
czuć odór piwska. Brr! — i otrząs!a
się.

- Mam do ciebie ?nteres. Z tobą’
będę bez ceregieli. A więc żadnych
dramatów i komedji. Przecie już,
wtenczas sprzedawałaś ,,Matinowi" J
BiftOR mobiJizątyjfle luemieckie’,t

Chodź tu do mnie bliziutko. Takie

rzeczy lubię załatwiać usta przy u-

stach, dos a dos, cichutkim szep­
tem.

Objąłem ją w pół.
— Lecz ś propos. Zanim zacznę po-
każę ci najnowyszy wojenny article
de Paris... I nacisnęła palcem syg­
net z ametystem i wyskoczyła sprę­
żynowa igła!

Ironicznie się roześmiała.
— Widzisz to moja broń, gdvhyś

zechciał być czulszym w’brew mci
"-oli!

Ja zdumiałem się!
-- Lecz nie bój się. — Po chw’ilce

dod"’a: - to dla tych synów’ tłus­
tych Beljała, wstrętnvch opoiów
piwsk przeróżnych. A teraz cichut­
kim szeptem...

Odskoczyłem jak oparzony!
— Nigdy w życiu. Ja nigdy nikogo

nie wyekspedjow’ałeni na tamten

św’iat. - Oburzony wyszeptałem.
- Nie, to nie! Ty szpiegu z duszą

anioła. — I zaczęła się ubierać, gry­
ząc biszkopty. Szeptała’dalej:

- A Lusitania, a rzemik z Ver-
dun. wasz kronpuync? A mordy i
rzezie w Belgji?! I tam niew’inną
krew’ niewiast i dzieci przelewali
Boches!...

I’n mieszka kapitan Meyer, in-
żynier-ogniomistrz Cytadeli/ Zapo­
znaj mnie z nim, ty szpiegu z duszą
mimozy. A p. Sch., przodow--niczkę
z wydziału prochu z Friedrichstas-
se znasz?

- Znam! Nie żądasz w’iele! La

plus be!le filie du monde ne neut

pas donnes ce qu"P" n’e -nrTV.
słowie francuskie: t in -’-z­
na tylko może to dać, co ma!!!)
ha, ha... no, pocałuj mnie!

/Ciąg dalszy nastąpi
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miejsce. Przymusu państwowego
niema, ani w stosunkach narodowo­
ściowych ani w dziedzinie religij­
nej, bo jest on niepotrzebny dla ce­
lów państwowych Rzeczypospolitej.
Polskość sama w sobie, z jej wielką
tolerancją i głębokiem poczuciem
praw i swobód obywatelskich, sta­
nowi dostateczną silę atrakcyjną
dla ludności Wielkiego Księstwa Li­
tewskiego i dostateczną spójnię pań­
stwową; bojarowie litewsko-biało-
ruscy stają się obyw’atelami polski­
mi i razem z resztą ,,braci-szlachty",
budują wspólny gmach państwow’o-
ści i ojczyzny. Niema wynarodowia-
nia, ale odbywa się w ciągu wieków
nieuniknione przeobrażenie, zatacza

od góry do dołu coraz szersze kręgi
i przenika stopniowo w masy ludo­
we; w drodze zgodnego współżycia,
w następstwie złączenia się polity­
cznego, rodzinnego, obyczajowego i

duchowego, wytwarza się na Biało­
rusi jakby nowa narodowość, po-
wstaje nowy typ etnc-psychelogicz­
ny, który zaw’arł w sobie pierw’iastki
duchowe i fizyczne poszczególnych
szczepów: litew’skiego, białoruskie­
go i polskiego. Wreszcie dla zbliże­
nia religijnego, powstaje w końcu
16 wieku Unja Wschodniego Obrząd­
ki’ z Kościołem rzymsko-katolickim,
dzieło wielkiej doniosłości, głęboko
obmyślone, które przetrw’ało dotych­
czas, pomimo okrutnych prześlado­
wań rosyjskich i ma przed sobą
wielką przyszłość

Język białoruski, zbl’iony więcej
do polskiego, niż do rosyjskiego, jest
szanowany, pozostaje nadal języ­
kiem urzędowym W. Księstwa Li­
tew’skiego; po białorusku napisany
jest ,,Statut Litewski", zbiór praw’,
ułożony przez Lwa Sapiehę w 17-ym
wieku. Statut ten regulow’ał stosun­
ki na Białorusi do roku 1842, kiedy
został zniesiony przez rząd rosyjski;

, ale, rzecz godna uwagi, w drodze

przywileju, obowiązywał w niektó­
rych w’ypadkach, aż do ostatnich
czasów w b. gubernjach Czemihow-
skiej i Połtawskiej, które niegdyś
wchodziły w skład Rzeczypospolitej.
Stopniow’o jednak, ,ale bez jakiego­
kolwiek przymusu, język polski,
jako najwięcej rozwinięty i mający
tyle przyciągającego uroku, stawał

się używanym powszechnie nietyl­
ko w stosunkach publicznych, ale i
w żvciu domowem Białorusi.

W okresie przynależności do Rze-

czv’2pspolitcj, Białoruś dzieliła się
na 5 województw: Witebskie, Płoc­
kie, Mścisławskie, Mińskie, Smoleń­
skie, ałe to ostatnie zostało utraco­
ne wcześniej w 17 wieku i przy pier­
wszym rozbiorze, w roku 1772 nie
w’chodziło już w skład Rzeczypospo­
litej.

Wyrok
na Białorusto6w.

W Wilnie zapadł dnia 9 bm. wyrok
sądu okręgowego w w’ielkim, trwa­
jącym 5 dni procesie przeciwko 32
Białorusinom. Białorusini oskarżeni

byli o przygotowywanie w latach
1923-1925 powstania, zmierzającego
do oderwania terenów zamieszkałych
przez Białorusinów od Polski. Oskar­
żeni mieli organizować bandy zbroj­
ne, kierować dywersjami, dostarczać

materjału szpiegowskiego dla państw
ościennych itd. — W wyniku proce­
su, który odbywał się przy drzwiach
zamkniętych, 14 z oskarżonych unie­
winniono, z pozostałych 17 otrzymało
karę więzienia od lat 4 do 12, jeden
z oskarżonych otrzymał iy2 roku do­
mu poprawczego.

Trzy dni kozy
za jedzenie czekolady przed

trybunałem.

Znana komedjowa artystka rosyjska
Brezowskaja mieszkająca na emigracji,
występowała jako świadek w procesie
o zniesławienie. Brezowskaja pojawiła
się na sądzie w jaskrawej toalecie i ze­
znając rozpoczęła przed sądem jeść cze­
koladę i pomimo upomnień sędziego w

dalszym ciągu spożywała swój ulubio­
ny, jak twierdzi, przysmak i częstowała
nim innych obecnych. Sąd przerwał
narady. Udał się na posiedzenie i w

drodze doraźnego postępowania skazał

ją na trzy dni bezwzględnego aresztu.

Brezowskaja odprowadzona przez licz­
nych przyjaciół z nieodstępną czekola­
dą poczęła odsiadywać karę.

Sprawa o pobicie ,,biskupów"
Hodura i Bończaka.

Warszawa, 11. 5. Zapowiedziana na wiorefe
w południc w sądzie pokś,u na Nowym Świe­
cie 16 rozprawa o pobicie biskupów kościoła

narodowego Hodura i Bończaka zebrała bar­
dzo liczną publiczność.

Rozprawa jednak nie odbyła się, gdyż sta­
wiło się tylko 2-ch oskarżonych: woźny Antoni
Wiśniewski i student Franciszek Matecki. Nie

przybyli natomiast trzej inni: Wojciech Strzy-
kowski, Mieczysław Szczelcalski i Ryszard
Kielkiewicz. Ten ostatni nadesłał ze Lwowa
świadectw’o lekarskie, iż jest obłożnie chory.

Nie zjawił się także wezwany w charakte-i
rze świadka ks. Wiśniewski, po którego kaza­
niu w kaplicy przy ul. Moniuszki słuchacze

ruszyli na rozbicie odczytu biskupa Hodura.

Zamaskowana podwyżka
cen cukru.

Cukier nie podrożał, ale zato worki

podrożały o 100%.

Swojego czasu rząd przeciwstawił się
zakusom cukrowników w sprawie sa­
mowolnej podwyżki cukru. Rząd mia­
nowicie obniżył wówczas cenę o 4 zł na

100 kil. Cukrownicy jednak znaleźli in­
ną drogę, aby powetować sobie ową
,,stratę", mianowicie postarali się pod­
nieść ceny worków.

Dawniej za worek płaciło się 1 zł 50

gr. Obecnie cena worka wynosi 3 zł, zo_
siała więc podniesiona o 100 procent,
aczkolwiek na rynku cena worka pozo­
stała bez zmiany.

Rzecz zrozumiała, że te dodatkowe 1
zł 50 gr musi płacić konsument.

W powyższy sposób cukrownicy chcą
częściowo obejść obowiązujące rozpo­
rządzenie, ogłoszone w ,,Dzienbiku U-
staw". Ciekawe jest, co uczyni minister

skarbu, aby zapobiec na przyszłość ob­
chodzeniu obowiązujących ustaw i sa­
mowolnej, aczkolwiek ukrytej podwyż­
ce cen cukru.

najpopularniejsze imiona wśród!
ludu polskiego.

Jeden ze statystyków zadał sobie
trud zebrania danych statystycznych,
dotyczących najwięcej popularnych
wśród ludu polskiego.imion: ,’j

Stanisław 20 proc., Józef 14 proc., Jan
12 proc,, Franciszek 10 proc., Włady­
sław 8 proc., Ignacy 7,5 proc,, Stefan 4

proc., Walenty, Antoni i Michał 3 pr.,
Kazimierz i Feliks 2,5 proc., Bronisław,
Jakób, Leon, Wincenty, Wacław 1 proc.,
Paweł, Edward, Seweryn, Wojciech, Ro­
man; Czesław, Zygmunt pół proc.

Wśród kobiet prym dzierży: Marja —.

33 proc, za nią idzie Stanisława 9 proc.,
Antonina 8 proc., Jadwiga 7,5 proc., Ka­
tarzyna i Józefa 7 proc., Helena 6 proc,,
Cecylja, Michalina i Władysława 3 pr.,
Magdalena, Agnieszka i Aniela 2 proc.,
Wiktorja, Pelagja, Elżbieta, Zofja, Te­
resa, Balbina — 1 proc.

Ponfia

Doświadczona ręKa
nadali konstruktorzy temu Sa­
mochodowi piękny i w’ytworn.y,
wygląd zewnętrzny.

To co charakteryzuje wodza
indyjskiego, symbol san ochodu
JPONTIAO - jest też cechą
tego wozu.

Uwydatnia się ona w mocnym
i nadzwyczaj cicho pracującym

motorze jakoteż w elastycznym
podwoziu.

Samochód ,PONTIAG11 to pro­
dukt wielu doświadczeń, nie­
strudzonych prób i niewyczerpa­
nych wprost zasobów Koncernu
GENERAL MOTORS.

Pomimo swych nadzwyczaj­
nych zalet jest to najprzystęp­
niejsza kareta 6-cyiindtowa.

Przedstawiciel s

E. STAD IE--Automobile
Bydgoszcz. GdaAsKa 160.

Adres telegraficzny! Motosta. Telefon 16-02.

FABRYKAT GENERAL MOTORS. (10820

ia marginesie.
Prasa lewicowa żeruje po kryminałach.
— Dlaczego w Polsce zwarjować można.
-Szo.ka się amatorów na ,,wewnętrzną

pożyczkę".

Bydgoszcz, 11 maja.

Pensjonarze więzienia mokotowskie­
go wyprawili krwawą borbę, domagając
się białej kawy, poduszek z pierza i

pszennych bułek.
Pisma lewicowe (na szczęście nie

wszystkie) uderzyły na alarm, że P. T .

Panom Mordercom, Złodziejom, Fałsze­
rzom, Defraudantom i Zdrajcom Stanu

dzieje się krzywda, że nie można lu­
dziom ,,sprowadzonym na manowce"
odmawiać człowieczych potrzeb, przy­
czem padło dużo wyklinań o ,,białym
terrorze" pod adresem rządu polskiego,
który zapełnia więzienia politycznymi
ofiarami...

Kiepsko musi się powodzić tej lewi­
cowej prasie, skoro zarzuca swe dema­
gogiczne sieci aż w kryminałach moko­
towskich. świętokrzyskich i innych.
Ale to jest taka? ty!ko uboczna sobie

suppozycja.
Co do przepełniania więzień pólitycz_

nych ofiarami ,to pewne wyjaśnienie
daje w tej mierz,e ,,Statystyka więzien­
nictwa polskiego", 7 której jako z urzę­
dowego źródła dowiadujemy sie, że w

dniu 1 marca br. na ogólną liczbę 41 644

miejsc więziennych siedziało razem

29119 osób, zac%eni o przepełnieniu na

ogół niema mowy. A z tych 29 119 za­
mkniętych było 2 228 przestępców poli­
tycznych. Każdy, kto w’ie, jak olbrzy­
mią sieć szpiegowską zarzucili na Pol­
skę Niemcy i jak szaloną jest u nas

agitacja komunistyczna, prowadzona za

pieniądz.e sowieckie, ten musi przyznać,
że przestępców politycznych w więzie­
niach naszych jest zdumiewająco mało.

I ostatni jeszcze refleks.

Żołnierzyk nasz, obrońca Ojczyzny,
dostaje czarny chleb, pije czarną kaw’ę
i śpi na poduszce sianem wypchanej.
A kanalja, zdrajca kraju i burzyciel
tego, co zbudowaliśmy ofiarą krwi i

męki, ma dostawać mleczną kawę, bia­
ły chleb i w’ylegiwać się w pierzu?

Niech niepoczytalni redaktorzy lewi­
cowych organów wybiorą się do sowie­
tów na zbadanie tamtejszych więzien­
nych stosunków, a powróciwszy niech

czytelnikom swoim opiszą odniesione
tam w’rażenia.

’t

Niedobr-ze jest w Polsce rządzić, bo

zwarjować można...

Tak miał się kiedyś wyrazić Witos.
Nie wdając się w autentyczność tych
słów ekspremjera, przyznać im jednak
trzeba najzupełniejszą słuszność.

Któryż z Czytelników nie pamięta, ile

to mózgów wyschło i ile przelano atra­
mentu w sprawie konieczności stabili­
zacji naszej waluty, bo inaczej psi nas

zjedzą, czy coś podobnego.
Aż oto rząd powziął zamiar przepro­

wadzić. stabilizację naszej waluty przy
pomocy pożyczki amerykańskiej.

Zdawałoby się, że różni sanatorzy ży­
cia gospodarczego w Polsce zaczną te­
raz wyć z uciechy.

Tymczasem stało się coś wręcz prze­
ciwnego. Ci sami ludzie poczynają do­
w’odzić, że zamierzona stabilizacja zło­
tego pociągnie za sobą wzrost cen i go­
spodarczą katastrofę. I tak ,,Polskie
Towarzystwo Ekonomiczne" przepro­
wadziło naw’et w tej kwestji wolną dys­
kusję, zakończoną łagodną jeszcze rezo­
lucją, że ,,rząd powinien zdawać sobie

sprawę z przedstawionych w dyskusji
następstw".

Dobrze powiedział zatem Witos: zwa­
rjować można!

Ale lepiej jest nie zwarjow’ać, tylko
swoje robić bez oglądania się na niepo­
czytalne krzyki różnych polityków.

w

Rząd zamierza zaciągnąć wewnętrzną
pożyczkę... Taką wiadomość przynio­
sły nam niedawno warszawskie tele­
gramy.

Strach pomyśleć, ile obywateli i na

jakie sumy już naciągnięto pod fórfną
wewnętrznych pożyczek, Od rai’onó-

w’ek, aż do bondów amerykańskich —

wszystko to utonęło w przepaścistych
sakwach naszych finansowych gospoda­
rzy. Tysiące i tysiące ludzi kinie do­
tychczas te wszystkie operacje, które
dziś skumulowane zostały w tak zwa­
nej ,,pożyczce konwersyjnej". Złoto
dosłownie brali, a śmieci zwracają.

I mimo tak wspaniałych tradycyj ja_
kiś wesołek warszawski biedzi sobie
znów głowę nad ,,pożyczką wewnętrz­
ną". Czy jest bodaj jedna taka pożycz­
ka, z którejby się przyzwoicie wywią­
zano? Kijem nieledwie zmuszano nę­
dzarzy pozostających w służbie rządo­
wej do podpisywania akcyj Banku Pol­
skiego po 100 złotych, które to akcje w

rok później notowano i sprzedawano
na giełdzie po 35 złotych! Dziś stoją
one o wiele lepiej, ale daleko im jeszcze
dó parytetu dolarowego emisyjnego
kursu.

Dolarówka... Zdawałoby się, że muro­
wana pożyczka, bo dolar to jest zawsze

dolar. Tymczasem Warszawa i do niej
umiała poderwać zaufanie. Mniejsza o

ten dziwny traf, że główne wygrane
robi zawsze rząd, ale nawet programu
ciągnień departament loteryjny nie do­
trzymuje i obniża samowolnie wygrane.
Tak np. 1 lipca główną wygraną będzie
znów 8 000 dolarów, zamiast 40 000, jak
to było w programie emisyjnym. Nie

tędy, to owędy - nie tak, to siak - ale

zawsze skórę się %łupi,.
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Ma na Uniwersytecie Jagiellońskim
o żydowskich nieboszczyków.

Ponieważ gmina izraelicka nlechce dostarczać trupów żydowskich
do celów naukowych, przeto władze uniwersyteckie usunęły

słuchaczy żydowskich od ćwiczeń w prosektoriach.

Kraków, 11 maja.
Niezwykły zatarg powstał między tu­

tejszym wydziałem medycznym a ży-
dowskiem społeczeństwem.

Jak wiadomo, prosektorjum uniwer­
syteckie potrzebuje ustawicznie trupów
do celów naukowych. Słuchacze medy­
cyny kraj§e nieboszczyków ucz§ się
praktycznie anatomji ciała ludzkiego.

Sk§d brać te trupy do powyższego
celu? Otóż nietrudno o ten ,,materjał
naukowy". W szpitalach umiera mnó­
stwo ludzi bezdomnych, często nawet z

nazwiska nieznanych, których niema
kto pochować. Jest tu wprawdzie Sto­
warzyszenie samarytańskie św. Józefa-

ta; które ma za cel przyzwoite grzeba­
nie takich opuszczonych przez świat

nieboszczyków, ale fundusze tego to­
warzystwa s§ bardzo skromne. To też
ile razy uniwersytet zwróci się do

szpitala o dostarczenie trupa, towarzy­
stwo powyższe chętnie rezygnuje ze

swego prawa i obowiązku pogrzebania
nieboszczyka, bo oszczędza w ten spo­
sób kilkanaście złotych. (Więcej taki

samarytański pogrzeb nie kosztuje!)
Tak ma się rzecz w szpitalach kato­

lickich. Inaczej w żydowskich. Przesąd
czy rytuał zabrania żydom swych zmar­
łych wiernych wydawać na rzeź profe­
sorom i uczniom. A przy znanej ofiar­
ności żydów zawsze się znajd§ pienię-
dze, aby takiego bezdomnego żyda
kosztem gminy izraelskiej pochować.

Wydział medyczny Uniwersytetu, a-

by zmusić gminę żydowską do dostar­
czania mu nieboszczyków, wykluczył w

tym celu od ćwiczeń prosektoryjnych
medyków żydowskich.

Powstała na tem tle olbrzymia awan.

tura. Zrobiłsię formalny gwałt o prze­
śladowanie biednych żydków. Bo oni

zawsze tak: che§ mieć prawa, ale nie

uznaj§ wypływających z tych praw o-

bowi§zków.
Największego larum narobili natural­

nie lekarze żydowscy, którzy zwołali
wiec w tej sprawie i wydali następują­
cy komunikat:

1) Uznajemy w zupełności słuszność

stanowiska, że zwłoki bezdomnych ży­
dów powinny narówni ze zwłokami

bezdomnych innych wyznań być do­
starczane do Zakładu anatomji opiso­
wej.

2) Nie możemy uznać za słuszne po­
stępowania władz uniwersyteckich,
które odmawiaj§ przyznawania robót

anatomicznych studentom medycyny,
żydom, podaj§e jako uzasadnienie tego
zarządzenia okoliczność, że zwłoki bez­
domnych żydów nie dostaj§ się do pro­
sektorjum anatomji opisowej. Przeci­
wnie stwierdzamy, że władze uniwer­
syteckie, przyj§wszy raz studentów ży­
dów na Wydział lekarski, a rz§d po­
brawszy od tych studentów opłaty cze­
snego, maj§ obowiązek dostarczać ,im
materjału naukowego taksamo, jak
studentom innnych wyznań. W przeci­
wnym razie studenci żydzi ponoszą ka­
rę za winy niepopełnione.

3) Ażeby zapobiec brakowi zwłok w

prosektoriach anatomji opisowej, dają­
cemu się obecnie odczuwać we Wszyst­
kich takich zakładach, powinna ustawa

o dostarczaniu zwłok do ćwiczeń w a-

natomji opisowej być w drodze rozpo­
rządzenia rządowego w ten sposób u-

regułowana, aby zwłoki osób zmarłych
w szpitalach i innych publicznych in­
stytucjach, mogły być odbierane wy­
łącznie przez osoby do tego upoważnio­
ne z tytułu pokrewieństwa iub powino­
wactwa.

Jakie władze uniwersyteckie wobec

tego komunikatu zajmą stanowisko -

niewiadomo jeszcze. Jest możliwe, że

trybunałowi genewskiemu przybędzie
nowy fakt nietolerancji Polaków wobec

odwiecznych praw żydowskich.
Janusz Mier.

Rzadki jubileusz.
Wilno. Tutejsza straż ogniowa w

pierwszych dniach lipca obchodzić bę­
dzie 125-letriią rocznicę swego istnienia.
Jest fo najstarsza straż ogniowa w

Polsce.

Skrajna nędza popchnęła inżyniera
do fałszowania dolarów.

I we filmie nie znajdzie się drastyczniejszych obrazów.

Wiedeń, w maju,
Policja wiedeńska wpadła na trop fałszerza

banknotów i już sądziła, że nakryje wielką
bandę, zajmująca, się fałszowaniem dolarów,
gdy okazało się, że dwóch biednych ludzi z

nędzy próbowało fałszować dolary i puścili je
w obieg i zaraz z początku powinęła się im

noga, zaczem dostali się do aresztów.
W jednym ze sklepów w Wiedniu kupował

niejaki Oskar Hoffmann towary i zapłacił za

nie fałszywym banknotem dziesięciodolaro-
wym. Kupiec wezwał policjanta, który Hoff­
manna sprowadził na inspekcję policji. Tu ze­
znał Hoffmann, że otrzymał banknot od pe­
wnego Amerykanina, którego oprowadzał mi­
nionej nocy po Wiedniu pokazując mu wesołe
lokale. Trudni się bowiem oprowadzaniem ob­
cych po mieście, zwłaszcza Anglików i Ame­
rykanów. Zna dobrze język angielski, ponieważ
lat kilka spędził w Anglji. Wprawdzie wyda­
wało mu się, że banknot jest fałszywy, mimo
to postanowił spróbować szczęścia i poszedł
po zakupy z tym banknotem.

Zatrzymano Hoffmanna w areszcie. Na

drugi dzień zawołano go znowu do protokułu,
Wtedy powiedział już prawdę. Wypożyczył
raz banknot dziesięciodolarowy od znajomego
i przyniósł szwagrowi swemu, architekcie Ma­
ksymilianowi Pressingerowi. Pressinger pod­
robił kitka fałszywych dzłesięciodolarówek j
dał jemu, aby je puścił w obieg.

Po tych zeznaniach policja przystąpiła do
aresztowania Pressingera. W małej stancyjce
od podwórza, w czwartorzędnym hotelu w

Wiedniu, zastano Pressingera i jego synów
dwudziestoletniego Roberta, oraz ośmnastolet-

niego Maksa, wreszcie szesnastoletnią córkę
Eleonorę. Z nimi razem w tej stancyjce miesz­
kał Hoffmann. Zona Pressingera przed rokiegi
umarła. Żyli w największej nędzy. Obaj syno­
wie mieli jedną koszulę. Ojciec z synami jedną
zarzutkę. Gdy jeden z nich wychodził na ulicę,
drugi pozostawał w łóżku w domu, bo nie miał

się w co ubrać,

Pressinger opowiadał, że miał dawniej zna­
czny majątek. W czasie inflacji stracił

wszystko. Od dwóch Jat jest bez posady. Sy­
nowie zajęci byli w sklepie, lecz straciwszy
posadę, wysprzedali garderobę, aż pozostali w

lakiem położeniu, że już nie mogli pokazywać
się między ludźmi.

W hotelowej stancji znajdował się aparat
do fałszowania banknotów, Aparat ten skon­
fiskowano i całą rodzinę Pressingera odstawio­
no do aresztów. Nazajutrz wypuszczono Ro­
berta, Maksa i Eleonorę, , zatrzymując tylko
Maksymi!jana Pressingera i Hoffmanna.

Znamiennem jest, że dzieci Pressingera wy­
kazują nadzwyczajne zdolności rysunkowe, a-
dziedziczone po ojcu,

OSraśsy lonihlm zaiątoją rewiz]I procesu.
Jedno z pism warszawskich poda­

je, że obrońcy Ronikiera na podstawie
przygotowanego bardzo poważnego ma-

terjału mają wkrótce zażądać rewizji
procesu, który jednak nie. miałby cha­
rakteru rehabilitacyjnego a jedynie ma

być wznowieniem przewodu, ze w’zglę­
du na to, że podobno ustalonych zostało

szereg nieprawidłości, które zaszły w

czasie procesu w b. sądzie ros. Dopiero

nieprawidłości, które zaszły w czasie

procesu w b. sądzie rosyjskim, Dopiero
w razie ew’entualnego uchylenia wyro­
ku, możliwe będzie przeprow’adzenie
procesu rehabilitacyjnego, przyczem o-

brona Ronikiera opiewa nadzieję wy­
granej na w’yjściu na jaw’ pewnych
szczegółów, które pozwolą wyświetlić
rolę tajemniczej kobiety, wmieszanej w

morderstwo Stasia Chrzanowskiego.

Niezwykły wybryk natury w Łodzi,

Pisma łódzkie donoszą: Na ulicy A

łeksandrowskiej I. 6 niejaka Róża Alt?
mann urodziła dziecko-potwór.

Miało ono na głowie rogi, jedną tyl­
ko prawą rękę, bez nosa i otwarty
brzuch. Żyło 15 minut.

Po dokonaniu zdjęcia fotograficznego
ginekolog dr. Eichner odesłał odbitkę
do Instytutu antropologicznego w

Warszaw’ie.

Najdłuższa lista wyborcza,

Zgłoszona do wyborów komunalnych
w Warszawie lista Nr. 10 lewicy robot­
niczej, na czele której widnieją nazwi.
ska Stanisława Burzyńskiego wicepre­
zesa Kasy Chorych i Jana Hempia ze

stow’arzyszenia w’olnomyślicieli, zawie­
ra aż 125 kandydatów’ i jest zaopatrzo­
na w’ 125 podpisów. Co do ilości kandy­
datów lista ta jest najrozciąglejszą, ma,
to niewątpliwie charakter agitacyjny.

Kazimierz Bartoszewicz,

XXX,

Wystawiono potem operę, a po niej
nastąpiła kolacja, zakończona ba­
łem. Tegoż dnia, dziwnym zbiegiem
okoliczności, dwie siostrzenice księ­
cia Panie Kochanku, córki Stanisła­
wa Rzewuskiego, Platerowa i Rduł-
towska, wydały na świat pierwsza
córkę, a druga syna. Nazajutrz
więc święcono hucznie pba ,,szczę­
śliwe wypadki" w rodzinie. Zakoń­
czyła uroczystości urządzona w Al­
bin. letniej rezydencji za miastem,
.,reprezentacja nawalna". Goście
wsiedli na przystrojone statki i przy
dźwiękach muzyki, jeździli po al-
beńskich kanałach.J)

Przechował się też opis wspania­
łego wjazdu pana wojewody do Wil­
na, kiedy poraź pierwszy powrócił z

J) O Albie nadzwyczajne, zakrawające
na fantazję rzeczy, opowiada ,,Pamiętnik
o ks. Karolu Radziwille". Była to jakby
kołonja letnia dla rodziny i przyjaciół
księcia Panie Kochanku, ale kolonja ory­
ginalnie i rozumnie pomyślana. Składa­
ła się że 180 domków skromnych na oko

prawie wieśniaczych, ale zaopatrzonych
we wszelkie potrzeby. Każdy kolonista był
obowiązany uprawiać ogród i wyznaczony
dla niego kawałek ziemi. Wszyscy ,,albeń-
czycy" zjeżdżali do kolonji z końcem kwiet­
nia. ,,Włościanie" albeńscy obu płci mieli

przepisany ubiór i przepisane zajęcia. Wój­
tem tej wsi wzorowej byl sam książę. Każ­
da głowa rodziny była obowiązana wysta
wić dwa baoki z armatkami, aby krążyły
,W’ okich kanałach, kamieniem wyk!a-

wygnania. Ale pomijamy go, rów­
nież jak opis obchodu setnej roczni­
cy wiktorji w’iedeńskiej, którą ksią­
żę Panie Kochanku urządził tak

wspaniałe, że zakasował przepychem
obchód warszawski, zakończony
słynnym karuzelem. Wspomnimy
natomiast nieco szerzej o gościnie
Stanisław’a Augusta na zamku Nie-
świezkim (1785).

Król o 9 rano wyruszył ze Snowia
W’ licznej asystencji. Na całej dro­
dze do Nieświeża witali go okrzyka­
mi, przy biciu dział, ustawieni wło­
ścianie. Gdy skończyły się ich sze-

tana", będąca letnią siedzibą księcia. Były
w Albie oranżerje, pasieki, 4 młyny. Każdy
domek posiadał łazienkę. Miała Alba swój
kościół i swego proboszcza, swój teatr, swój
szpital z apteka,. Przy ,,altanie" księcia by­
ła kaplica, nieopodal rozciągały się; labę-
dziarnia, bażantarnia, królikarnia, a za nie­
mi zwierzyniec z jeleniami, danielami, ło­
siami, reniferami, żubrami. — Majtków po
ukończeniu lat 20 przeznaczał książę do

służby Rzeczypospolitej.
danych i zarybionych. Sam książę zbudo

wał 20 większych bacików. Byl to więc ro­
dzaj floty, która posiadała swych admira­
łów i majtków. Majtkami byli synowie
szlachty, dla których książę założy! szkołę.
Uczono w niej języków, geometrji, geologji,
astronomji, inżynierji, historji, rysunku.
Instruktorami byli oficerowie ze szwedzkiej
i duńskiej marynarki. Na placu, do które­
go zbiegały sig wszystkie ku)siy, stalag ąl

regi, ujrzano konie paradne księci:
bogato przybrane dla świty królew
skiej — tuż za nimi stał szwadroi
kawalerji, który w obłiczu króla u

rządził manewry. Następnie witał:
króla złota chorągiew ordjmacj
Nieświeskiej,. złożona, z 200 szlacht;
w granatow’ych kontuszach i żupa
nach paljow’ych. Na ćwierć mil

przed Nieświeżem czekała na mo

narchę szlachta województw wileń
skiego i mińskiego, mając na swen

czele księcia Panie Kochanku ni
tureckim koniu, pod dywdykiem ka

piącym od złota i srebra, a należą
cym niegdyś do króla Jana III. Ksią
żę był w mundurze w’ojewództwa
mając na głowie kołpak z brylanta
mi wartości kilkudziesięciu tysięcj
dukatów. Po mowach w’jechał kró
do Nieświeża przez tryumfalną bra

mę, na której był napis łaciński..
Stanislao Augusto Regrń Polonia(
Magno Duci Lithuaniae -- Caró!w
II Dux Radivillus. Dla braku miej
sca opuszczamy dalsze szczegółj
wjazdu i opis komnat z niesłycha
nym przepychem dla króla przygo
tówanych. Z tegoż powodu opusz
czarny i opis fresków ad hoc nama­
lowanych na. sufitach sal nieświe-
skich. Król bawił trzy dni w Nie­
świeżu. Oczywiście były uczty, bale,
koncerty, opery, balety, polowania
na wilki i niedźwiedzie, il!uminacje,
Ucztowano nietylko w zamku, ale i
w kolegium jezuickiem, gdzie były
trzy stoły dla gości, nie mogących
się pomieścić w salach zamkowych.
Król zwiedzał grobowce Radziwił­
łów, wspaniałe archiwum i bogaty
skarbiec, w którym między innymi
znajdowało się 12 ulanych ze złota

apostołów. Dwa razy był król w Al­
bie, gr’zig cr’gdał oryginalni; donki

I w’iejskie, ,,altanę", zrobioną na mo-

| deł kościoła św. Zofji w Konstanty­
nopolu ,,ozdobioną meczetami archi­
tektury i inw’encji samego księcia".
Do il!uminacji w Albie użyto ,,z gó­
rą 800.000 lampionów". Oryginalnym
punktem przyjęcia było przedsta­
w’ienie ataku na Gibraltar. W środ­
ku wielkiego stawu ustawiono for­
tecę z drzewa i płócien malowanych
- naprzeciw niej na brzegu stało
30 statków ,,na formę okrętową"
z masztami i żaglami do ataku przy­
gotowanych, oświeconych lampami
jak sama forteca, uzbrojonych ar­
matami i obsadzonych żołnierzem.
Atak trwał dwie godziny przy pusz­
czaniu imitow’anych bomb, strzela­
niu z armat i ręcznej broni. Wysa­
dzono kilka baterji fortecy...

Stać było Radziw’iłła na to: Bywa­
ło wpraw’dzie z nim czasem krucho

jak np. kiedy był na wygnaniu, kie­
(łv to Moskwa siedziała w jego Nie­
świeżu i co się dało rabow’ała (za­
brano wówczas do Petersburga mię­
dzy innymi bibljotekę nieświeską).
Dobrowolnie udając się na drugie
wwgnanie do Barszczyzny, poradził
sobie zabierając ze skarbca klejnoty
i ,,do tow’arzystwa" owych 12 apo­
stołów, na co mu bankierzy holen­
derscy pożyczyli 20 miljonów. Znacz­
ną, a może i większą część tej kwoty
wydał na cele konfe’deracji, to też

generalność barska pisała do niego,
ze, ,,jak filary ubezpieczają budowa­
nie, tak wielcy ludzie dźwigają i u-

trzymują ojczyznę". A Krasiński, bi­
skup kamieniecki, wyraził się ,,je­
żeli Polska nie będzie miała Radzi­
wiłłów, którzyby ją ratowali, nie­
chybnie zginąłby musiała",

,,dalszy nastąpi^
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Z WIELKOPOLSKI i POMORZA
Szubin.

Wielki wiec Polskiego Stronnictwa

Chrzęść. Demokracji odbędzie się w

Szubinie w niedzielę, 15 maja zaraz po
nabożeństwie, o godz. 12.)f=- w Domu

Polskim.

Z referatem przybędzie prezes okrę­
gowy prof. Każmiarczak, którego refe­
rat niewątpliwie wszystkich zaintere­
suje.
Prosimy naszych członków i sympaty­
ków o liczny udział. Panie mile wi­
dziane.

Komitet Organizacyjny.

OSIELSKO. Tow. śpiewu św. Cecylji u-

rządza z okazji 7-mio letniej rocznicy swe­
go istnienia w niedzielę, dnia 15 bm. o go­
dzinie 6 wieczorem w sali p. Gontawskiego
wieczornicę, na którą wszystkich ’życzli­
wych towarzystw’u jaknajuprzejmiej zapra­
sza.

SOLEC. (Dzień Sokoła.) Nasz dziarski So­
kół urządza w niedzielę, dnia 15. bm. wielki
dzień sokoli, z następującym programem:
Zbiórka o godz. 1 .30 w południe dla wszy­
stkich członków gniazda miejscowego i po-
zamiejscowych w ogrodzie Hotelu Wielko­
polskiego. O godz. 2. wymarsz na plac spor­
towy, do Parku Miejskiego. O godzinie 2.30
ćwiczenia gimnastyczne drużyn sokolich,
połączone z koncertem orkiestry wojskowej.
Wieczorem o godz. 7.30 przedstawienie ama­
torskie p. t,: ,,Pan Damazy". Następnie z-a­
bawa taneczna.

Obywatelstwo m. Solca i okolicy, które

sympatyzuje z Sokolstwem, gorąco prosimy,
by usiłowania zarządu gniazda Solca po­
parło przez masowy udział w tej uroczy­
stości.

SZARADOWO. (3 Maj). Uroczyste na­
bożeńst,wo w dniu tym odprawił ks. prób.
Rudnicki. Po Mszy św. i okolicznościowem
kazaniu odbyła się defilada miejscowych
towarzystw. Do zgromadzonych przemówił
nauczyciel Stachowiak. Tow. śpiewu ,,Jed­
ność" wykonało ca,ły szereg udatnych pie­
śni pod batutą p. Wieruszewskiego. Do

pochodu stanęły szkoły: Glizewo, Słonawy
i Szaradowo, Powst i Wojacy, tow. śpiewu
,,Jedność", tow. Robotników Kat. Pieśnią
,,Boże coś Polskę" zakończono pierwszą
część uroczystości. Po południu odbył się
koncert orkiestry ułanów, poczem zaba.wio­
no się ochoczo wśród tańców do rana,

WĄGRÓWIEC. (Ze Związku Pracowni­
ków Kupieckich). Miejscowy oddział Zw.
Pracowników Kupieckich wspólnie z sekcją
Uczniów Kupieckich i uczniami kursu han­
dlowego obchodzili w dniu 2 bm. uroczyście
rocznicę Konstytucji 3 Maja w sali p. Pod-

lerskiego. Po przemówieniu prezesa p. Gro­
chowskiego wygłosił odczyt o Konstytucji
3 Maja p. Podlewski, poczem prezes p. Gro­
chowski mówił o Królowej Korony Polskiej.
Potem składa-ły się na program wieczornicy
deklamacje, śpiewy i występy orkiestry pod
batutą p. Plocińskiego.

ROGOWO. (Obchód 3-go Maja). Miasto

przybrało odświętną szatę. Pochód do ko­
ścioła i z kościoła wypadł bardzo okazale,
efektownie. Brały w nim udział wszystkie
towarzystwa ze sztandarami. Po południu
odbyły się zawody wychowania fizycznego.
I nagrodę zdobył Florjan Fróhlich, II Zygm.
Fróhlich, III M. Gibowski, IV Trzowski,
V Kluczyński, VI T, Grządziela, VII Kierz-
kowski, VIII M. Wysocki. Wieczorem urzą­
dzono zabawę taneczną z niespodziankami.
Do zorganizowania uroczystości przyczynił
się w dużej mierze p. Kazimierz Kujawa,
naczelnik Straży Pożarnej.

PIERANIE, pow. inowrocławski. (3 Maj).
Staraniem Tow. Powstańców i Wojaków
uroczystość 3 Maja wypadła tu wspaniale.
Rano zebrały się towarzystwa ze sztandara­
mi na boisku szkolnem, poczem przy dźwię­
kach orkiestry udano się do kościoła. Uro­
czyste nabożeństwo odprawił ks. Farulew-
ski, który też wygłosi! okolicznościowe ka­
zanie. Kościół udekorowano pięknie w zie­
leń i emblematy narodowe.

Po nabożeństwie przed grotą przemówił
do zebranych p. Załuśkowicz, poczem dzieci

śpiewały t deklamowały. Gdy orkiestra
grała hymn narodowy, Powstańcy i Wojacy
oddali salwę honorową.

O godz. 4 po poł. w ogrodzie p. Grześko­
wiaka odbyła się fantowa loterja, strzelanie
do tarczy, skoki i biegi. Wieczorem zaś
wśród miłego nastroju bawiono ei§ flo 4

ram, —

Nleudała wyprawa Kashrza

w Kruszwicy.
W ubiegły poniedziałek o godz. 6

wieczorem spłoszony został ze strychu
domu Banku Ludowego przez służącą
bankowca Tomaszewskiego jakiś osob­
nik, który zakradł się tam w zamiarze
okradzenia banku podczas nocy, Na

krzyk dziewczyny opryszek zaczął ucie­
kać ulicą Kolejową i skręcił następnie
w ul. Rybacką ku Gople. Odważni męż­
czyźni puścili się za uciekającym pie­
szo i na rowerach, niejedni uzbrojeni
w siekiery. Widząc, że jest ścigany, a

nie mając drogi wyjścia, opryszek
wszedł do Gopła i brocząc pod sam pas
w wodzie okrążał płoty przyległych
gruntów, by się dostać do mostu. Ale
i z drugiej strony zastąpiono mu drogę.

Wtedy bandyta wyciągnął bagnet i, wy­
wijając nim w prawo i lewo, nie pozwo­
lił do siebie dostąpić. Jednakże ener­
giczna postawa ścigających zmusiła go
do ucieczki. Na ul. Fabrycznej wpadł
w ręce przechodzącemu tamtędy ko­
mendantowi policji państwowej p. Bry­
lowi.

Odebrany bagnet jest własnością p.
Tymkowskiego z Kruszwicy, który
przed niedawnym czasem został okra­
dziony. W porzuconym plecaku znale­
ziono złoty damski zegarek i inne drob­
ne rzeczy. Prawdopodobnie dostał się
w ręce policji zawodowy włamywacz,
będzie można udowodnić inne w ostat­
nim czasie popełnione kradzieże.

Gospodarz z Chełmna napił Si?

wódki, a koń lego wody.
W ub. piątek zdarzył się w Chełmnie

osobliwy wypadek. Oto jeden z gospo­
darzy z pobliskiego Przechowa przyje­
chał do Chełmna, aby załatwić swoje
sprawy i prawdopodobnie je dobrze za­
łatwi!, gdyż w drodze powrotnej wstą­
pił do restauracji ,,Dworu Nadwiślań­
skiego" i tam zabawił się w towarzy­
stwie znajomych, zostawiając przed
,,Dworem" bez opieki konia z powózką.
Koniowi zapewne znudziło się to długie
czekanie i sam bez właściciela ruszył,
by dostać się przez Wisłę do domu.
Prom jednak znajdował się po drugiej

stronie rzeki, wobec czego koń wjechał
z powózką na pomost i z tamtąd spadł
do Wisły i utonął.

Jakże się zdziwił gospodarz, gdy wy­
chodząc z restauracji, nie zastał przed
,,Dworem" swego konia. Po kilkugo­
dzinnych bezskutecznych poszukiwa­
niach między nadbrzcżnemi krzakami

zgłosił on na tut. posterunku policyj­
nym kradzież konia z powózką.

Na drugi dzień dopiero koń wypłynął
na wierzch, którego wydobyto i odsta_
wiono do rakarza.

DÓBRCZ. (Święto narodowe.) Na czele

uroczystościowego pochodu w dniu 3-ga
Maja jechała banderja konna, za nią or­
kiestra oraz poszczególne towarzystwa ze

sztandarami. Kazanie w czasie nabożeń­
stwa wygłosił ks. dziekan Jaruszewski. Po

nabożeństwie ruszył pochód na plac szkol­
ny; zebrane tam dzieci szkoły miejsc, pod
kierownictwem nauczyciela Piechoty od­
śpiewały cały szereg pieśni, poczem refe­
rent Powst. i Woj. p. Pałaszewski wygłosił
referat o Konstytucji. Zkolei przemówił ks.

proboszcz Jaruszewski, poczem udano się
do Trzeciewca, gdzie pochód rozwiązano.

Po południu w ogrodzie p. Ostrowskiego
w Trzeciewcu koncertowała orkiestra, przy
dźwiękach której odbywało się strzelanie
z wiatrówek o nagrody. Wieczorem odbyła
się zabawa taneczna, na której bawiono się
ochoczo aż do rana.

Wierzchucin Królewski.
3. Ma}. Bardzo uroczyście obchodzono tu

święto narodowe. O godz. 9 . rano wyruszono
w pochodzie do gmac:hu pocztowego, gdzie
komendant Gackowski złożył rapart we­
teranowi Fonrobertowi, a oikiestra odegrała
hymn narodowy. Mszę św. i podniosłe pię­

kne kazanie wygłosił zasłużony wielce
ks ,proboszcz Paluchowski. Po nabożeństwie
w pochodzie udano się na rynek wioski,
gdzie odbyła się defilada- Do zebranych
przemówił p. Neumann, sławiąc majową
Konstytucję, nast. przemówił jeszcze p. Sta­
chowicz, prezes Tow. Powstańców i Woja­
ków.

Po południu odbyły się zawody sportowe.
W wyścigach kolarskich pierwszą nagrodę
otrzymał p. Zimnicki z Krąpiewa.

W wyścigach rowerami 20 km. I. nagro­
dę otrzymaj p. Zimnicki z Krąpiewa - 44 m.

Marsz bojowy 10 km- I. nagr. p. Smyk
z Wierzchucina.

Bieg 1500 mtr. I nagr. p. Hue z Wi-
skitna 5,5 min.

Rzut oszczepem: I. nagr. p . Kokoszew-
ski z Wierzchucina 26 mtr.

Rzut dyskiem: I. nagr. p . Stachowicz
Br. z Wierzchucina 19 mtr.

Rzut granatem 800 gr. I. nagr. p . Ko-
koszewski Leon z Wierzchucina 38 mtr.

Rzut kulą 754 kg. I . nagr. p. Modrzę
jewskl z Wierzchucina 8,50 mtr.

Skok w dal: I. nagr, p. Krakowski z

Wierzchucina 4.20 mtr.

Skok w wyż: I. nagr. g, Siekierska z

-Wte^chucisa 1,10 Bte

Sobśenico.
Aresztowanie. Pod zarzutem dokonania

moraerstwa raDumcowego na osobie Marja-
na Flisaka z Izdebek, które miało miejsce
dnia 9 marca, na szosie Naklo-Szubin, przy-
aresztowany został stu In,a z Franciszek
Wałiszewski. Śledztwo w f,oku.

Obchód święta narodowego rozpoczął się
dnia 2. bm. wieczór? u capstrzykiem, urzą­
dzonym przez oddział młodzieży Tow. Pow­
stańców i Wojaków. Dnia o. maja przed j,r-
łudniem zebrały s. j Uwii,tysłwa na (jacu
7. pułku, skąd wyruszyły pochodem do ko­
ścioła parafjalnego na uroczyste nabożeń­
stwo. Następnie pochód wrócił przy dźwię­
kach orkiestry przez miasto na miejsce
zbiórki, gdzie p. burmistrz Pankanin wygło­
sił przemówienie. Wieczorem odbył się
ciąg dalszy uroczystości w sali p. Wieczor­
ka. Tłumny udział społeczeństwa w uro

czystości dobitnie świadczy o panującym
wśród obywateli tutejszych duchu narodo­
wym.

Przybył trzeci lekarz. Osiedlił się w

Łobżenicy p, dr. Kalicki z Torunia-

Inowrocław.
Kradzieże rowerów. Do policji miejskiej

zgłoszono w ub. poniedziałek kradzież rowe­
ru damskiego na szkodę Wincentego I’asiń-

skiego z Węsławic. Pszkodowany pozostawił
rower przed restauracją w Mątwach bez o-

pieki. Skradziono pozatem rower męski I-

gnacemu Kowalskiemu z Pieczysk.
Srebrne gody małżeńskie obchodził znany

ny na tut. terenie obywatel, prez-es Sokoła p,
Ignacy Lewandowski, ze swą małżonką, Ka­
tarzyną. P . Lewandowski poświęca się idei

sokolej z zapałem i za jego przyczyną po­
budowano sokolnię.

Blhl}oteka T, C, L. została ponownie o-

twartą i jest czynną w dni powszednie od

godziny 5. do 7. wiecz. Nowowstępujący
członkowie płacą kaucję 1 zł., dzieci i u-

czniowie 50 wzgl. 35 gr. Książki wypożyczo-
ne należy oddać najpóźniej w przeciągu
miesiąca. Bibljoteka znajduje się w biurze

parafjalnem przy ul. Toruńskiej 17.

Za awanturowanie się i odgrażanie, sta­
wało przed Izbą Karną trze :h obywate!l z

Lisewa Kościelnego. Uzbroili się oni swego
czasu w rewolwery, wyszli na przechadzkę,
przyczem na ezosie, prowalzącr dc we:,
zaczepiali podróżnych, zmuszając P,b do po­
dnoszenia rąk. Izba kama skazała awantur­
nikó.w na 200 ,wzgl, 300 zł. ”rzywny.

Gniezno.

Osobiste. Prezydent miasta p. Bareiszew-
ski rozpoczął z dniem 9. bm dłuż;-zy urlop
celem poratowania zdrowia. Funkcje prezy­
denta miasta pełni w zastępstwie p. wice­
prezydent inż. Hensel.

Zjazd Młodych Fo’ek okręgu gnieźnień­
skiego odbył się w ub. niedzielę w Gnie­
źnie, przy udziale około 150 delegatek.

ZtiesS z domu rodzicielskiego z Łubow’a
17-letni Franciszek Misiek.

Święto 17. pułku artylerji połowę}. W uh.

niedzielę obchodził 17. pa.p, swe doroczne

święto pułkowe. W przededniu święta od­
był się na dziedzińcu koszarowym uroczy­
sty capstrzyk, podczas którego odczytano li-

. stę poległych pułku. W driu święta odpra-
, wił w kościele pofranciszkcńsk ni uroczystą
’mszę św. ks. Łukowski, następnie odbyła się

na ul. Chrobrego defilada,, przed szefem ar­
tylerji gen. Medwadowsk”t, oraz dow. 17 .

dyw. piech. gen. laczaicem.
Po defiladzie dekorowano na dziedzińcu ko-
szarowem odznaką pułkową 63 szeregowych
rocznika 1904, którzy w czasie służby wyró­
żnili się wzorowem sprawowaniem się. De­
koracji dokonał dow. pułku p. pułk. Więc­
kowski przy asyście kapituły odznaki. Na­
stępnie podejmował korpus oficerski 17.

p.a.p, w salonach kasyna śniadaniem gości,
poczem odbył się w ude.korowanej ujeżdżal­
ni obiad żołnierski, podczas którego nasarn-

przód przemawiał p. gen. Taczak, dalej gen.
Medwadowski, płk. Więckowski, wiceprezy­
dent miasta Hensel, płk. Kawiński, oraz p.
prezydent Kasprowicz, poczem adjutant puł­
ku p. kpt. Pluciński odczytał nadesłane te­
legramy m. i . telegram gen. Dzierżanow­
skiego, gen. Rydza-Śmigłego, oraz telegram
Marszałka Piłsudskiego. Po południu odby­
ły się na boisku 17 pap. zawody sportowe,
po których p. pułkownikowa Więckowska
wręczyła zwycięscom nagrody i medale pa­
miątkow’e. Wieczorem urządzono bał dla za­
proszonych gości.

Wypadek z bronią. Parobek Kazimierz
Hełmikow’ski postrzelił wskutek nieostrożne

go obchodzenia się z bronią służącą Wandę
Rauch, raniąc ją lekko w usta. j

Pożar. W tych dniach wybuchł w mie’­
szkaniu gospodarza Ew’alda Riemera Z Słą-
kowicy pożar, którego pastwą stał się dom

mieszkalny, i chlew. Przyczyna pożaru —

wadliwa budowa komina^

Zjazd Kół Śpiewackich w Gnieźnie.

W niedzielę, dnia 155 bm. odbędzie się
w Gnieźnie zjazd kół śpiewackich okręgu
III., do którego należą, koła i Gniezna, U rze­
źni, Trzemeszna, Kłecka, Pobiedzisk, i Strzał­
kowa, Program zjazdu jest następujący o

godz, 9. zbiórka i wymarsz miejscowych kół

śpiewaczych z Hotelu Europejskiego, na

dworzec, celem powitania przybyłych kół,
poczem pochód przez miasto do Hotelu

Europejskiego, o godz. 9.45 wymarsz do ka­
tedry na mszę św., o godz. 12 popisy kon­
kursowe i próba ogólna, o godz, 2. popoł,
przerwa obiadow’a, o godz. 3 wymarsz z

Hotelu Europejskiego na strzelnicę, gdzie
odbędzie się koncert wokalnomuzykainy (na
wypadek niepogody, koncert odbędzie ąję w

sali Hotelu Europejskiego); o godz 7. wiecz.

ogłoszenie punktacji i rozdanie, nagród.
Wieczorem bal w sali Strzelnicy i w Ho­

telu Europejskim.

GNIEWKOWO. (Kradzież roweru.) Skra­
dziono rower męski p. fkotarczykowi z uł.

Kilińskiego. Złodzieje postępują coraz

śmielej i częściej.
Fostr elenia przez leśniczego. W ub. ty­

godniu leśniczy Staniszewski z gajowym
Karłow’skim, w towarzystwie sołtysa Ber

dnarskiego, wybrali się na rewizję do bra­
ci Jana i Józefa Nieckulów, zam. na Wy­
godzie, chcąc odebrać skradzione z lasu
drzewo. Podczas rewizji zostali wprowadze­
ni do chlewa i przez domowników w nim
zamknięci. Po pertraktacjach, Nieckulowie
zdecydowali się wypuścić z tego na pocze­
kaniu zaimprowizowanego więzienia, tylko
sołtysa, co też uczyniono. Widząc co się
dzieje, leśniczy Staniszewski dał ognia i zra­
nił w nogę Józefa Nickula. Sprawa skończy­
ła się na dokończeniu rewizji, w wyniku
której drzewa nie odnaleziono.

Brak policji, Przez miasto przejeżdża
dziennie moc samochodów, i to w szybkim
pędzie, co powoduje stałe zapylenie ulicy
Sobieskiego. Samowola szoferów, która może

przyczynić się do poważniejszych wypad­
ków, jest nieograniczona bo w mieście nie­
ma ani jednego posterunkowego policji!

OSTRÓW K0Ś3 LNY, pow. Września.
(Pożar.) U gospodarza Ludwika Szymań­
skiego w Ostrowie Kościelnem wybuch! po-
źar, którego pastw: tał się dom mieszkal­
ny. Wskutek wiatri przeniósł się pożar na

zabudowania sąsiada Józefa Oiewskiego, ni­
szcząc oborg,
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KRUSZWICA. (Nieomal nieszczęście),

W tych dniach bawiła w Kruszwicy wy­
cieczka studentów Akademji Rolniczej s-

Cieszyna. Kilku wycieczkowców wyjechało
na Gopło. Jedna z łodzi wywróciła się,
a wioślarze wpadlj do wody. Tylko jeden,
umiejący pływać sam dobił do brzegu, po­
zostali dwaj akademicy napewno byliby się
utopili, gdyby nie szybka pomoc dzierżaw­
ców letniska.

BRUDZEWO, row. Września. (Zwłoki
noworodka w gnojówce.) W zbiorniku gno­
jówki u dzierżawcy Dudziaka, znaleziono
zwłoki noworodka płci żeńskiej. Dochodze­
nia ustaliły że wyrodną matką jest pewna
dziewczyna z Grabowa Królewskiego, któ­
ra utopiła dziecko w gnojówce, owinąwszy
je w koszulę i przywiązawszy kamień do

szy,’ki.
Otwarcie sezonu kolarskiego. Z inicjaty­

wy miejsc. Polskiego Klubu Kolarzy, nastą­
piło w ub. niedzielę otwarcie sezonu kolar­
skiego połączone z biegami klubowemu W

biegu otwarcia (26 km.) zwyciężył p. Bu-
dner, w biegu turystów, zaś (14 km..) zwy­
ciężył golarek. Po biegach wręczono zwy-
cięscom nagrody.

Oficerskie koło teatralne 69 p.p. odegra
dnia 14. bm. operetkę ludową p. t. ,,Swaty"
przy udziale orkiestry symfonicznej 69 p.p.
Początek o godz. 7 ki wieczór.

Ważne dla inwallt’ów cywilnych powiała
obornickiego.

W Obarnikach, w niedzielę, dnia 15. bm.
odbędzie się wielkie zebranie organizacyjne
Zw. inwalidów cywilnych całego powiatu.
Początek zebrania o godzinie 1. popoł. w

sali p. Narożyńskiego.. przy ul. Poznańskiej
nr. 2 . Omawiane będą oprócz tego ważne

sprawy jak sprawa podwyższania rent, przyj
mowanie człoi.ków itd, O liczne przybycie
uprasza prezes powiatowy p. Szrejter.

Z POMORZA.

SĘPÓLNO. (Święto narodowe). W przed­
dzień święta n,arodowego odbył się tu cap­
strzyk. Uroczystość rozpoczęto uroczystem
nabożeństwem. Mszę św. odprawił ks, pro­
boszcz Grudziński. W nabożeństwie wzięli
udział: przedstawiciele władz, szkoły oraz

towarzystwa ze sztandarami.
Z kościoła wyruszył pochód pod kierow­

nictw’em p, Potockiego kapitana rezerwy.
Powst. i Wojacy zszeregowani otrzymali 110
karabinów. Defiladę odebrał p. staros(a,
który też wygłosił okolicznościowe przemó­
wi,enie na Rynku.

Dzięki sta,raniom p. kapitana Potockiego
dnia tego urządzono zaw’ody obwodowe, w

których wzięły udział towarzystwa powia­
tu. Po ohiedzie odbyła się zabawa ludowa
i zawody, do których stanęło 52 zawodni­
ków. Rozdano odpowiednie nagrody zwy­
cięzcom. Wieczorem odbyła się zabawa ta­
neczna. Zaznaczyć należy, iż nagrody fun­
dował p. starosta oraz kupiectwo.

CZARZE, pow. Chełmno. (3 Maj). Utwo­
rzył się tu specjalny komitet uroczystościo.
wy. 3-go Maja obchodzoiio bardzo uroczy­
ście. Przed szkołą w Czemlewie zgroma­
dziły się towarzystwa ze sztandarami, szko­
ły, oddział konny, oddział rowerzystów itd.
O godz,. 9 r. wyruszono do kościoła parafial­
nego do Czarza na nabożeństwo. Mszę św.

odprawił i kazanie wygłosił ks. proboszcz
Świeczkowski.

Po nabożeństwie przed kościołem oko­
licznościowe pzemówienie wygłosił nauczy­
ciel p. Piotrowski. Okrzyk na cześć Rze­
czypospolitej wzniósł prezes Powst. i Woj.
p Bączkowski, poczem odbyła się defilada,
która wypadła bardzo dobrze. Po południu
odbyły się gry i zawody dziatwy szkolnej
i towarzystw, wieczorem szkoła parafjal-
na czarzeńska i Młodzież Kat. zorganizowa­
ły wieczornicę. Referat o 3 Maju odczytał
p. Kindermann. Wreszcie zabawiono się
przy dobrej muzyce do rana.

CHEŁMNO. (Kurs gotowania). W tych
dniach rozpocznie się, urządzony staraniem
Tow. Pań Miłosierdzia, czterotygodniowy
kurs gotowania i wypiekania różnych ciast

przy szkole dziewcząt na ul. 22 stycznia.
Podczas trwania kursu wydawać się będzie
smaczne obiady złożone z kilku dań w ce­
nie od 80 gr. wzgl. 1,20 zł.

Zjazd pomorskiego okręgu Związku Re-

stuaratorów odłożony został z 12 na 16 ma­
ja br.

IŁOWO, (Trzeci Ma)). O godz. 10 rano

zebrały się towarzystwa i dziatwa szkolna

przed kaplicą. Do pochodu stanęli: Powst
i Wojacy, Straż Ogniow’a, Sokół wraz x or­
kiestrę,, koło śpiewackie, drużyna kolejowa
i dziatwa szkolna. Pochód ruszył na Stare
Iłowo i z powrotem na plac szkolny, gdzie
przemówił do zebranych p. Borkowski.

Po południu odbyła się wieczornica w

sali kółka kulturalno-oświatowego. Po prze­
mówieniu p. Cieślaka, po śpiewach i dekla­
macjach odegrano sztuczkę pt. ,,Stary pie­
chur i syn jego huzar". Po przedstawieniu
ochoczo tańczono przy dźwiękach orkiestry.
Zbiórką uliczną na T. C. L . zajęły się pp.;
Kudrykówna i Hahnówna, oraz pp.: Bor­
kowski i Grząślewics.

SMĘTOWO, (święto narodowe). O godz.
8-mej rano zgromadziły się przed dworcem

wszystkie towarzystwa ze sztandarami. Po­
witał zebranych p. Bobrowski prezes Tow.
Powstańców i Wojaków, poczem przy
dźwiękach orkiestry wyruszono do kościoła
w Lalkowach. W Kopytkowie przyłączyła
się do pochodu młodzież szkolna z p Ejdow-
skim na czele. Mszę św. odprawił ks. prób.
Kurowski, który następnie wygłosił do ze­
branych przed plebanją tłumów okoliczno­
ściowe kazanie.

Po południu odbył się w gali p. Seefelda
koncert orkiestralny, oraz urządzono różne

gry i niespodzianki dla dziatwy szkolnej
i dla starszych. Wieczorem kółko amator­
skie odegrało dwie sztuczki: ,,Młynarz i ko­
miniarz" oraz ,,Ulicznik warszawski". Po­
pisywało się również koło śpiewu z Kopyt-
kowa pod batutą p. Ejdowskiego, poczem
odbyły się tańce.

Do zorganizowania uroczystości oprócz
wymienionych już przyczynili się pp.: He­
bel i Trzebiotowski.

RADZYŃ. (Obchód uroczystości 3. Maja)
W przeddzień straż pożarna i Polska Młodz.
Męska urządziły capstrzyk. Uroczyste nabo­
żeństwo odprawił ks. Lewandowski, zaś ka­
zanie okolicznościowe wygłosił ks. prób.
Wojciechowski. Na rynku przemówił rektor
Klimek, poczem dziatwa szkoln,a śpiewała i
deklamowała. Po południu, przy ruinach
zamku krzyżackiego wygłoszono stosowne

przemówienia, dekla, -cje, i śpiewy, a nast.

odbyły się zawody sportowe Kat. ftow. Mło­
dzieży. Nagrody w zawodach uzyskali w

biegu dla pań p. Piekarska, w biegu na 100
mtr. p. Bronisław Zakrzewski, prezes Mło­
dzieży Męskiej, w skoku wwyż p. Fr. Nał­
kowski, w skoku w dal p. Br. Zakrzewski.

Wielkie uznanie należy się Kółku Zie­
mianek w Radzynie, m. Radzyń, Komite­
towi T.C L,, oraz Kóiku Rolniczemu za o-

Harowanie dla młodzieży wspaniałych na­
gród.

Po zawodach sportowych zorganizowano
w ogrodzie Strzelnicy rozmaite gry i roz­
rywki.

W międzyczasie, urządziło Bractwo Strze­
leckie tradycyjne strzelanie majowe o króla

majowego, i nagrody z wynikiem: król ma­
jowy p. Nelkowski Feliks, I. rycerz p. Nahs,
II. rycerz p. Rintelen. Srebrny medal, ofia­
rowany przez królową, uzyskał p. Rintelen.
W strzelaniu o nagrody osiągnęli: I. nagro­
dę p, Nahs, II. nagrodę p. Nelkowski Feliks,
III. nagrodę p. Wojtaszewski Franciszek. W
strzelaniu do tarczy konkurencyjnej, otrzy­
mali: I. nagrodę p. Nelkowski peliks, U. na­
grodę p. Nahs, III. nagr. p . Rintelen.

Pruszcz świecki.
Z życia ftow. Nanezycie’i Polaków-Kato!i-

ków na Pomorze i okolicę.
Tutejsze Koło Nauczycieli coraz to wię­

ksze zatacza kręgi, a wytężona praca zarzą­
du, który w niezmienionym komplecie już
drugi rok pracuje, coraz to więcej członków
do grona przyciąga. W bież, roku założono w

miejsc. Kole Komitet niesienia stałej pomo­
cy dla Macierzy Szkolnej w Gdańsku, do

którego należy całe nauczycielstwo rejonu
konferencyjnego Pruszcz. Dla członków i
ich rodzin założono kasę pogrzebową. Wy­
głoszono w’ ostatnim czasie szereg refera­
tów, z których szczególnie wyróżnia się re­
ferat nauczyciela, p. Kowalskiego z Brzeźna.,
o Kasprow’iczu. Nauczycielstwo złożyło wów­
czas pokaźną kwotę na budowę pomnika
Kasprowicza. Ciekawe byiy także referaty na

temat bibl;otek uczniowskich, wygłoszone z

okazji Miesiąca Książki Polskiej przez p.
naucz. Kleina, z Łowinia i prezesa Kola p.
Cichow’skiego z Zawady. Obecnie organizu­
je się wyższy kurs nauczycielski, na który
zapisała się w’iększa część nauczycielstwa
tut. rejonu konferencyjnego.

Obchód 3. Maja. Dzień ten obchodził
Pruszcz wraz z okolicy uroczyście, Przed po-
mnikiem odbył się pochód Wojaków ze

sztandarem i banderą konną do Niewieści-
na na nabożeństwo. Uroczystość popołu­
dniową zaś rozpoczęto pochodem z muzy­
ką od dworca do Zamku, gdzie bawiono się
z dziatwą szkolną z Pl"uszcza, Wałdowa, i

Zawady. Wykład o Konstytucji wygłosił
p. nauczyciel Cichowski z Zawady. Poza­
tem odbyły się w’ystępy dzieci ze śpiewami,
oraz deklamacje. Wieczorem urządzono w

sali p. Seidla przedstawienie p. t.: ,,Chra­
panie z rozkazu" i ,,Wiwat, hetman Sobie­
ski". Następnie odbyły się zabaw-y ludo­
we w sali p. Seidla w Pruszczu, i w sali

p. Wesołka w Wałdowie. ?
Z życia Wojaków, Ostatnio odbyło się

w Zamku wielkie zebranie w’ojackie, na któ­
re przybył prelegent z Grudziądza, — oficer

pow. Przysp. Wojsk., który wygłosił cie­
kawy referat. Komendant Tow., p. por. rez.

Cichowski, wręczył medal i dyplom strze­
lecki najlepszemu zeszłorocznemu strzel­
cowi, p. Onaszowi. Udział członków w tem

zebraniu, byl nadspodziewanie liczny.
W sąsiednich Gołuszycach, obchodzono

dzień 3. maja również uroczyście. Po połu­
dniu na dziedzgńcu szkolnym odbyt się
koncert Wieczorem po przedstawieniu sztu

ki p. t: ,,Dziesiąty Pawilon", bawiono sie
w lokalu g. Backego,

CBaośmiee.
Nadzwyczajne zebranie Lutni. W ponie­

działek odbyło się w hotelu p. Kaletty nad­
zwyczajne zebranie tow. śpiewaczego Lutni.
Zebranie zagaił wiceprezes p. lachowski.
Wybrany został komitet organizacyjny Zjaz­
du VII. Okręgu kół śpiewaczych, mający się
odbyć w Chojnicach w lipcu br. W skład ki.
mitetu weszli pp: Tarkowska, K?szubow-
ska, Głowacka, Czajkowska, ks. Ryczako­
wicz, Rapacki, Karpus, Mazolon i inni. Na­
stępnie wygłosił ciekawy referat z podró-ży
po Włoszech ks. Ryczakowicz.

Nowa placówka handlowa. Dotychczaso­
wy kierow’nik jednej z filji firmy Kaźmier-
ski i fka, p. Antoni Ciepliński, otworzył wła­
sny skład kolon alny przy ul. Człuchow-
skiej (dawniej Łyczywek.)

Coraz więcej żydów w Chojnicach! Do
miasta naszego sprowadza się coraz więcej
pejsatych ,,geszefciarzy". Nazwiska, widnie­
jące na drzwiąch sklepów, brzmią coraz

częściej takie jak Gutmann, czy Offenbach

czy Apfelbaum — a to z winy licznych sza-

besgojów. Widocznie nie zdają sobie oni

sprawy ze swego postępowania.
CHOINKĘ, (Pierwsza Komun]a św. ucz­

niów gimnazjum państw.) W ub. niedzielę
odbyła się w miejscowym kościele gimna­
zjalnym uroczystość przyjęcia uczniów do

pierwszej Komunji św. Solenne nabożeń­
stwo odprawił i kazanie wygłosił ks. prot.
dr. Kirstein, pienia liturgiczne wykonał
chór gimnazjalny pod batutą p. prof. Wa­
gnera.

(Otwarcie sezonu żeglarskiego.) W ub.

niedzielę odbyło się otwarcie sezonu żeglar­
skiego w Charzykowie. Zaroiło się w wio­
sce od aut i powózek z gośćmi i członkami
Klubu. Piękna pogoda i pomyślny wiatr

spowodował znaczny ruch żaglowców na

jeziorze. Niektórzy członkowie Klubu zażyli
również już kąpieli...

Zc Stów. Chrześcijaósko-Narodowego Nan-

czyciclsłwa Szkół Powsz. Posiedzenie zarzą­
du okręgowego odbędzie się w dniu 22 bm. o

godz. 9 przed południem w lokalu okręgowym
(Grudziądz, Rynek 15).

Z Tow. Czytelni dla kobiet. W dniu święta
narodowego ruchliwe Tow. Czytelni dla Kobiet

urządziło wieczornicę ku uczczeniu Królowej
Korony Polskiej i Konstytucji Trzeciego Maja.

Inicjatorką wieczornicy była przewodniczą­
ca p. H. Kruszonową, która również wygłosiła
referat na temat ,,Królowej Korony Polskiej".

Wykład ten poprzedziły piękne produkcje
chóru kościelnego, następnie odegrał p. Krako­
wiak na skrzypcach ,,Ave Maria" przy akom­
paniamencie p. Bogaszówny, poczem p. Kre-
kowiakwóna odśpiewała ,,Pieśń duszy".

Następnie p. sędzia dr. Borth wygłosił inte­
resujący wykład o znaczeniu Konstytucji 3-go
Maja.

Wieczór taneczny r.a Ke’cn;c letnie. Pom.
Tow. Opieki nad dziećmi urządza w dniu 14
bm. w salach Tivoli przy ulicy Lipowej zabawę
taneczną, z której dochód przeznaczony jest
na wyjazd chorych a niezamożnych dzieci do

leczniczych kolonij letnich.
Bufet obfcic zaopatrzony przez panie z

miasta i okolicy, prowadzony będzie we wła­
snym zakresie.

Spodziewać się należy, że społeczeństwo
weźmie w zabawie tej żywy udział, by się w

ten sposób przyczynić do urzeczywistnienia
szlachetnego celu, i

PODZIĘKOWANIE.
Imieniem komitetu Towarzystwa Czytelni

Ludowych w Grudziądzu mam zaszczyt złożyć
najserdeczniejsze podziękowanie wszystkim
Paniom, które raczyły wziąć łaskawy udział w

zbiórce pieniężnej na dar narodowy: Czytelni
dla Kobiet, Narodowej organizacji Kobiet i

,,Sokołowi" żeńskiemu, jakoteż Paniom Nau­
czycielkom na Chełmińskiem Przedmieściu.

Dziękuję również najuprzejmiej wszystkim
ofiarodawcom grosza na dar narodowy w dniu

Trzeciego Maja, co przyczyni się pokaźnie na

powiększenie iiości książek w naszych bibljo-
tekach.

(—) dr. Władysław Borth, m. p.

prezes T. C . L, w Grudziądzu.

Z akcji sanacyjnej
Drukarni Powszechnej.

Jak się obecnie okazuje, aresztowany b.
kierownik techniczny drukarni Adolf Szwe-

czko, popełnił znacznie większe nadużycia, niż
obliczano pierwotnie. Defraudacje jego sięgają
poważnej sumy 45.000 złotych. W tych dniach

ustąpił dotychczasowy dyrektor drukarni p.
-Gatlews. Ustąpienie jego pozostaje w związku
Z różnicą zdań, jaka się wyłoniła między nim

komisarzem upadłościowym na temat zużyt­
kowania pewnych funduszów dyspozycyjnych.

Sądownictwo
w b. dzielnicy pruskiej.

IX.

Sąd Najwyższy.
Warszawa jako stolica Państwa

jest zarazem siedzibą Sądu Najwyż­
szego, podczas, g-dy Sąd Rzeszy Nie­
mieckiej znajduje się nie w Berlinie

tylko w Lipsku.
Sąd Najwyższy dzieli się na Izby

w składzie 3 sędziów z prezesem Izby
jako przewodniczącym.

W sprawach cywilnych rozstrzyga
Sod Najwyższy jako III i ostatnia in­
stancja rewizje przeciw wyrokom
Sądów Apelacyjnych jako sądów od­
woławczych; jednakże w sporach
wyjątkowych tylko, o ile suma rewi­
zyjna wynosi najmniej 5000 zł. W

sprawach karnych zaś idą do Sądu
Najwyższego rewizje przeciw wyro­
kom Izb karnych I instancji, o ile

dotyczą zbrodni.
Sąd Najwyższy jest też najwyższą

instancją w sprawach dyscyplinar­
nych, a to w składzie 5 sędziów i

rozstrzyga nad ważnością mandatów
poselskich.

Obowiązki Prokuratora Naczelne­
go przy Sądzie Najwyższym pełni
Minister Sprawiedliwości.

Sekretarjat Sądu Najwyższego skła­
da się z osób kwalifikowanych na u-

rzad sędziowski.
Najszczytniejszem zadaniem Sądu

Najwyższego jest wyjaśnianie na

wniosek Ministra Sprawiedliwości
takich przepisów prawa obowiązu­
jącego, które w praktyce wywołują
wa+dliwości lub są rozbieżnie stoso­
wane; dzieje się to na ogólnem zgro­
madzeniu całego kompletu Sądu Naj­
wyższego.

Praetor.
tmfe^fKvaaiXi

l’Sagttaf farańsbi nieprawnie pobierał podatek
za czyszczenie ulic.

Aczkolwiek ustawa o ochronie lokatorów
opiewa, że obowiązek uiszczania przez loka­
torów opłat za wywóz śmieci ustaje, z chwi­
lą przekroczenia dzierżawy 50 % podstawo­
wego komornego, Magistrat to postanowie­
nie zignorował i wymierzył na rok 1928.

wszystkim lokatorom bez wyjątku z tego ty­
tułu podatek. Dopiero na skutek protestu
prasy i obywatelstwa, sprawą tą zajął się
wojewódzki sąd administracyjny, który u-

jawnił nielegalnie ściągany podatek nietyl-
ko obecnie, ale i w roku ubiegłym.

Na stawiony do województwa przez nie­
licznych podatników protest przeciwko nie­
prawnie pobieranemu podatkowi, wojewódz­
ki sąd administracyjny wydał oświadczenie,
na podstawie którego, lokatorzy, którzy po­
datek wspomniany uiścili, mają prawo do­
magać sję zwrotu pieniędzy. Oświadcze­
nie to brzmi:

Wedle art. 7. 1 . 2 ustawy z dnia 11-go
kwietnia 1924 r. o ochronie lokatorów Dz. U .

R. P . nr . 39, poz. 406, opłata dodatkowa za

wywóz śmieci, obciążająca posiadacza, wzgl
dzierżawcę mieszkania, usta, e i obciąża wła­
ściciela domu skoro komorne od danego mie
szkania przekroczy 50% komornego podsta­
wowego. Stan taki zaistniał dla powoda już
z dniem 1-go stycznia 1926 r. Przeto pozwa­
na magistrat niesłuszn.ie ,wymierzy,ł fiówo-

dowi na rok 1926 opłatę za wywóz śmieci.

Powoływanie się pozwanego magistratu na

przedmiotowy statut, uchwalony przez kcr-

poracje miejskie, nie zmienia ani istot ?ego,,
ani prawnego stanu sprawy, albowiem każdy
statut miejski, jako norma prawna, który
zawiera sprzeczne z ustawą przepisy, albo,
który nie jest przystosowany do postanowień
ustawy, nie może obowiązywać nawet wten­
czas, gdyby statut taki uzyska! zatwierdze­
nie ze strony władzy nadzorc?ę;, gdyż ża­
den przepis podchodu! nie może wykrac ać

poza normę ustawy, co taktycznie w niniej­
szem wypadku nastąpiło.

Do zwrotu pieniędzy przez magistrat u-

prawnia podatników przepis § 812 kodeksu

cywilnego. (Patrz komentarze do paragr. 812
kc. Stendiger i Rosenthal.) W oparciu na

tym przepisie, tudzież z pow’ołaniem się na

prawomocny wyrok Wojew. Sądu Adm. z

dnia 14. lutego 1927 r. S .86-27. 1. dz. 5 52226
S. A . lokatorzy mogą domagać się od magi­
stratu zwrotu nielegalnie wymlsr:onych im
opłat. O ile magistrat opłat tych na ich pi­
semne żądanie nie zwróci może każd, loka­
tor w-nieść przeciwko miastu skargę do sądu
cywilnego.

Czy nieznajomość prawa dygnitarzy ma­
gistrackich nie ośmiesza, tak poważnej in-

etytueji, samorząd miejski?
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ffl roeznlcg wypaflRflw majowyeli
będzie się w kościele Parnym w plułeś,

dnia 13 maja 1927 r. o godzinie 9

za dusze poległych podczas tych wypadków,

Bydgoszcz, dnia 12 maja 1927 roku.

KAŁENDARZYŁ

Dziś w czwartek Pankracego.
Jutro w piątek Serwacego.
Wschód słońca o godzinie 4 12.
Zachód słońca o godzinie 7.41.

DYŻUR NOCNY W APTEKACH.

Od poniedziałku 9 bm. do poniedziałku
16 bm dyżurują, następują,ce apteki:

1) Apteka pod Aniołem, u!. Gdańska.
2) Apteka Kużaja, u!. Długa.
3) Apteka pod Łabędziem, u!. Gdańska.

Wypożyczalnia książek Lektora, ulica
Gdańska 141, otwarta codz entue od godz
8 rano do 6 wieczór. Telefon 1739.

TEATR MIEJSKI,
Dziś premjera zupełnie nowego progra­

mu , Kapa śmiechu" składająca się z dwóch
części, a 14-tu numerów pióra K. Toma i A.
Własta w wykonaniu gwiazdy polskiej
revue Zali Pogor o!skiej, dyr. Konrada To­
ma, autora niezliczonych szlagierów, reży­
sera i conferenciera, Eugenjusza Bodo, tak

zwanego człowieka o stu twarzach, Heleny
Bekeffi, wszechświatowej sławy tancerki
oraz własnej jazzbandowej orkiestry pod
wodzą głośnego kompozytora najpopular­
niejszych piosenek St. Kataszka.

Pozostałe w niewielkiej ilości bilety na­
bywać można w kasie teatru. Legitymacje
zniżkowe, kredytowe i bony nie ważne.

W piątek pierwszy raz po cenach zniżo­
nych wZ!oia Ciocia” arcywesoła kofnedja P.
Gavaulia z p. Morozowieżową świetną
przedstawicielka, roli tytułowej. Ceny miejsc
zniżone.

Codziennie odbywają się próby pod wo­
dzą głównego reżysera A. Kwiatkowskiego
z najbliższej premjery, którą będzie głośna
komedja amerykańska nFo!ęga reklamy".

— Występ Foniauówny i Polańskiego.
Primadonna opery poznańskie;, Jadwiga
Fontanów na wy stąpi tylko dwa razy, a mia­
nowicie w sobotę, dnia 14 w ,,Skowronku"
i w niedzielę dnia 15 bm. w ,,Domku trzech

dziewcząt". Dyrekcji teatru udało się rów­
nież pozyskać tylko na jeden występ komi­
ka i reżysera opery i operetki poznańskiej
Bolesława Folańskiego, który wespół z Fon-

tanówną wystąpi w .,Skowronku" (w sobotę
dnia 14 ta-j Publiczność bydgoska będzie
zatem miała sposobność podziwiać piękną
operetkę Lehara w interpretacji znakomi­
tych gości poznańskich. Ceny miejsc po­
mimo tak znacznych kosztów pozostają nor­
malne przyczem legitymacje zniżkowe, kre­
dytowe są ważne.

TEATR POPULARNY.

Dziś ,,Towarzysz pancerny” M, Wo!ow.

skiego, komedja kontuszowa w 3 aktach.

Ze względu na intensywne próby nad

nCsffirc’aszką,t w piątek, dnia 13 bm. przed­
stawienie zawieszone, aby za-ś uprzystępnić
szerokim masom publiczności ujrzenie bez­
konkurencyjnego amanta operetkowego p.
Bolesława Mierzejewskiego w jego znako­
mitej kreacji -- dyrekcja obniżyła znacznie

eeny biletów na sobotnie i niedzielne przed­
stawienia nTaxsa na dziewczęta". Najdroż­
sze miejsce kosztować będzie 3 zł. 50 gr.

W niedzielę o ?md. 4 po południu po raz

ostatni ,,Towarzysz pancerny", zaś w ponie­
działek premjera wybornej ,Księżny Czar-
daszki", która otrzyma niebywale troskliwą
wystawę. Główną rolę kobiecą odtworzy
urccza Pola Kotkowska w otoczeniu naj­
wybitniejszych sił zespołu.

W dziale komedji rozpoczęto "Fóby nad

wyśmienitą komedją ,,Bryś" (Hau, hau),
oraz sensacyjnym ,,Krywiczem" Teddy’ego.

Bilety wcześniej do nabycia a p, Gierynn.
XV jodz. 6.30 w. kasie teatru

— Srebrne gody obchodzą w dniu 13 bm.

p. Witold i Leonja z Grusiewiczów Drosz-
czówie. W dniu tym odbędzie się w ko­
ściele św. Trójcy msza św. na intencję. Jubi­
latów i uroczyste błogosławieństwo.

- : lOS,SSB mieszkańców liczyło nasze

miasto dnia 1 kwietnia br. Według obliczeń
Urzędu Statystycznego pod w’zględem naro­
dowościowym Bydgoszcz przedstawia się
następująco: Polaków- jest 99 649; Niemców
8,593; Żydów — 1197; innych — 644 osób.

— Drożyzna w Bydgoszczy. Według o-

b!iczeń Urzędu Statystycznego wzrost ko­
sztów’ utrzymania w kwietniu bieżącego ro­
ku wynosi I,BS%.

- Ostre strzelanie. Dnia 13 bm. od godz.
7 rana przeprowadzać będzie 62 pułk pie­
choty Wlkp. ha strzelnicy bojową; 15 Dyw.
Piechoty Wlkp. (plac ćwiczeń Jaciicice)
ostre strzelanie. Ubezpieczenie za.pewnione
przez własne posterunki.

— Konny ,,’ okćl". Po założeniu samo­
dzielnego gniazda żeńskiego, które świetnie
się rozwija, przychodzi kolej "na z’łożenie

,,Sokoła", któryby tylko uprawia.ł sport
konny. Wszyscy b. kawalerzyści, bez wzglę­
du na roczniki, szarże, czy stopień wojsko­
wy, nietyłko sokoli, powinni się zaintere­
sow’ać tą spraw’ą. Wkrótce ma się odbyć
zebranie konstytucyjne, a tymczasem komi­
tet organizacyjny, który tworzą pp. red. Te­
ska, W. Fiolka, red. Kobierśki, Zwierzycki,
Jabłoński, Grzegorek i Kimaj ropoczął już
pracę przygotowaw’czą — jest w najlepszej
komityw’ie z w’ojskowością która względem
niej bardzo życzliwe zajmuje stanowisko.
Kandydatów na członków przyjmu e sekre­
tariat ,,Sokoli", Dworcowa 2, tel. 1299. Na
m. Bydgoszcz musimy stworzyć silny hufiec

konny z którym warto będzie na zlocie

dzielnicy w Grudziądzu się pokazać. W tej
myśli gorąco zachęcamy wszystkich b. ka-

walerzystów’ do zapisywania się w szeregi
konnego Sokoła".

- Towarzystwo Obywateli BydgcsrcT-
Szwederowo urządza w niedzielę, dn. 15 bm.

wielką zabawę wiosenną w’ ogrodzie i pięk­
nie udekorowanej białej sali Strzelnicy przy
u!. Toruńskiej. W ogrodzie będą urozmaice­
nia, jak wwstęp chóru, strzelanie do tar­
czy, gra w kostki; kręgielnia i inne niespo­
dzianki. Koncertować będzie orkiestra 16

pułku ułanów. Początek o i po poł. Wstęp
do ogrodu 50 gr. (dła dzieci 20 gr.) O 7-mej
wieczorem zabawa taneczna do rana. Do
tańca przygrywać będzie jazzbańd. Czysty
zysk obróci się na cele dobroczynne, wobec
czego pożądany jest jaknajlicznięjszy udział

obywatelstwa całego miasta i przedmieść’
’

sprzyjających Szwederowiakom.
— W Barze Angielskios przy ul. Gdań­

skiej 165 odbędzie się dziś w czwartek wie­
czór obywatelski, urozmaicony występami
znakomitego humory’sty. Przygrywa pier­
wszorzędna Orkiestra oraz jazzban i dan­
cing do rana, Do dancingu specjalna sa!ka.

Obiady smaczne z 3 dań, specjalność golon­
ka peklowana, 1 zł.

- Znalezione przedmioty. W czasie od
15 do 31 marca rb. zgłoszono w Miejskim
Urzędzie Policyjnym następujące przedmio­
ty znalezione: 3 torebki damskie, 1 sakiew­
kę, 1 etui skórzane, 5 m. czarnej satyny,
li m. białej satyny, 1 kawał białego płótna,
7 sztuk drzewa, 1 rower bez ra.czek, 1 korba
do samochodu, 1 medal mosiężny. Również

zgłoszono 4 psy przybląkane. Prawo w’ła­
sności należy zgłosić w Miejskim Urzędzie
Policyjnym, ul. Grodzka 32, pokój 7.

- Szkolą Wydziałowa Męska urządza
przedstawienia kinowe w sobotę, 14 i w nie­
dzielę, 15 bm. z programem:

1) Konrad Wallenrod,
2) Zakopane i Tatry.
3) , Czerwona t.ygrysica" -- dramat w 8

aktach, ilustiujący tragiczne dzieje sieroty,
walcząca; ó;, wolność. Rzecz dzieje się w

Kanadzie W prześlicznej dolinie rzeki Łoon.

Porsądzek zwiedzań: w sobotę o godz.. 3

szkoły powszechne, o godz. 4 30 wydziałowa
- żeńska i niższe k!asy szkół średnich; w nie-
i dzielę o godz. 5 wyższe klasy szkół średnich.

,Wetąn 20 grf . i
JaawaswwsH ręk?o?

Święse Mładziety.

Dnia 10 bm. w salce parafialnej przy
Parze, odbyła się uroczystość Święta Mło­
dzieży, urządzona przez młodszy oddział

Sto’warzyszenia Młodych Polek ,,Przed­
świt". S!owo wstępne wypowiedziała druh­
na Smoleńska, przewodnicząca oddziału,
poczem odśpiewano wspólnie pieśń ofiaro­
wania się M. B. p. t. ,,Do Twej dążymy
kaplicy".

Podniosjy wykład o znaczeniu hasła Sto­
warzyszenia, które brzmi ,,Sprawie służ",
wygłosi} ks. Sołesław Filipiak.

Ogólnie podobała się deklamacja wier­
sza p. t, ,,Powitanie", która, pięknie wygło­
siła p. Grobiszewska,

Następnie odegrano dwa obrazki sceni­
czne: pierwszy p. t, ,.Przebudzenie" (w 3

częściach), drugi p. t . ,,Pan Jąkalski"; -

druhny w’ywiązały się bardzo dobrze z po
wierzonyęh im ról.

Deklamowały jeszcze pp.: Dojasówna i

Krzemkowska, zyskując sobie uznanie słu­
chaczy.

Zakończono uroczystość odśpiewaniem
pieśni w’ieczornej ,,Wszystkie hasze dzien­
ne sprawy".

Szczupła salka z ledwością mogła po­
mieścić licznych słuchaczy.

W niedalekiej przyszłości będzie zbudo­
wana obszerna sala przy ulicy Wodnej,
służą.cą dla zebrań Stowarzyszenia, w któ­
rej znajdzie się również miejsce na czytel­
nię i bib!jotekę. Około wybudow’ania sali
usilnie zabiega ks. prałat Malczewski.

Z Wo"skowej.
Zarząd Naczelny Rodziny Wojskowej

w Warszawie organizuje kalonją letnią
w Ciechocinku dla dzieci rodzin wojsko­
wych (młodszych oficerów i podoficerów).

W pierwszym sezonie od dnia 20 maja
do 22 czerwca będą przyjmow’ane dzieci

(płci obojga) od lat 4—8.
W drugim sezonie od 26 czerwca do 28

łipca - dziewczynki od lat 8-14 .

W trzecim sezonie od 1--31 sierpnia -,

chłopcy od lat 8—12 .

Opłata za 1 dziecko w’ynosi dziennie
zł 150.

Możliwość ulg jest przewi’dziana.
Szczegółowych informacji udziela Sekre-

tarjat Rodziny Wojskowej w miejscu (3 go
Maja nr. 33) od godz. 17 -19 codziennie

oprócz niedziel i świąt.
P. Obniska, przewodnicząca.

1 łfcia ko!ejs§rey.

Dnia 10 bm. odbyło się w kantynie ko

lejowej zebranie niższych urzędników ko­
lejowych (Koło fach. H).

Po zagajeniu zebrania przez prezesa
Tw, p. Kempińskiego, i po odczytaniu pro­
tokółu z ostatniego zebrania przez sekre­
tarza, p. Jopka, uchwalono przedłożyć Zja­
zdowi okręgow’emu celem zaakceptowania i

prezdłożenia ministerstwu, wniosek o przy­
dzielenie niższym urzędnikom umundoro

wania, gdyż ciężkie położenie materjalne
nie pozw’ala im na zaopatrzenie się.

Wywiązała się dłuższa dyskusja nad

niedostateczną opieką lekarską. Wielu ko­
lejarzy zmuszonych jest leczyć się prywat­
nie własnym kosztem, gdyż lekarze kole­
jow’i, których jest trzech, poza pryw’atną
praktyką nie mogą podołać potrzebom nie­
sienia pomocy, zwłaszcza w nagłych wy­
padkach, gdy zachodzi konieczność przyby­
cia lekarza do chorego.

Podnoszono sprawy zrywania umów

służbowych przez władze kolejowe z powo­
łanymi do wojska oraz domagano się prag­
matyki służbowej o charakterze publicz­
no-prawnym. Omawiano sprawę remunera-

cji, którą dziwnym zbiegiem okoliczności

pobierają rok rocznie jedni i ci sami urzęd­
nicy wyżsi, oraz domagano się podwyżki
plac.

Zakończono hasłem: Cześć kolejarstwm!

Słowa organizacja zawodowa.

Kilka uwag o ruchu zawodowym.
Za staraniem p- J!aniszewskiego, zostało

zwołane dnia 26 kwietnia do lokalu p. Ga-

nasińskiego, przy ul. Jezuickiej 9, zebranie

konstytucyjne Związku Zawodowego Po­
mocników Cukierniczych. Zebranie zagai! p.
Maniszewski, który oznajmił obecnym po­
rządek obrad, poczem udzieli! głosu p. red.

Kobierskiemu.
O tein, jaka powinna być organizac’a za­

wodowa, mówił p. red. Kobierśki prz;szlo go­
dzinę. Po krótkiej dyskusji, wszyscy obecni

zapisali się na listę członków czynnych w

liczbie około 20 osób, a następnie do za­
rządu tymczasowego wybrano jednogłośnie
pp. Maniszew’skiego — prezesem. Michal­
skiego — sekretarzem, i Grzegorskiego —

skarbnikiem.
Dla zasilenia funduszu kasowego uchwa­

lono, że członkowie zapisani na zebraniu

konstytucyjnem, wpisowego wpła,cają po 2

zł,, a wstępujący później po 3 zł. od osoby.
Dotychczas pomocnicy cukierniczy należeli
do związku zawodowego cukierników, la­
kierników, i czekoladziarzy, który byl kiero­
wany przez p. Śledzikow’skiego. Z powodu
nieudolnego kierow’nictwa większość człon­
ków wy’stąpiła z szeregów tej organizacji i
szrkała oparcia w związkach pokrewnych.
Nie mogąc jednak dost,osow’ać swego za­
wodu do innego środowiska towarzyskiego,
postanowili za staraniem p. Maniszewskie­
go stworzyć własną organizację, która bę­
dzie miała za cel obronę interesów ’zawodo­
wych i wyrobienia się obywatelskiego.

Przyszedł wreszcie okres ogólnego zro­
zumienia, że najlepszą szkołą w’y’chowawczą
dla starszego społeczeństwa są organizacje-
zawodow’e. Wszystkie zawody naszej inteli­
gencji ,tworzą grupki związków zawodowych
i coraz sprawniejszą działalnością wpływa­
ją dodatnio na życie publiczne naszego spo­
łeczeństw’a. Inaczej a.toli przedstawia się o-

braz w sferach ludzi pracy fizycznej. Znaj­
dujemy na tem polu niektóre zawody cał­
kiem obojętne w stosunku do życia to­
warzyskiego i publicznego. Co prawda, obo­
jętność ta maleje. I w tych środowiskach

zjawiają się ludzie inicjatywy, chętni do

pracy społecznei, lecz niestety, nieraz cał­
kiem niedoświadczeni, jak należałoby młodą
organizację wdrożyć w pracę owocną. Wiado
ma rzecz, że wytrw’ałością i d”brą wolą wie­
le dobrego można z-clzialać, ale w k"żdym-
bądź razie, należy się im wskazać, gdzie
mogą zost.ać pouczeni w prowadzeniu orft"-
niracji zawodowej. W tym wyp?dku’deo..pj
dobrego powinny zrobić sekretar aty okregó-
we związków z.awodowych. Wdzięczna jest
praca na tem polu zachwa,szczonem. Trochę
trudów’, dobrej woli, i uczciwego spełnian’a
obowiązków obyw’atelskich inteligencji pol­
skiej, przyczyni się niezawodnie do tego,
że całe społeczeństwo zorganizowane w

związkach zawodowych, będzie stanowić

trwały fundament bytu naszego państwa.
(koh.)

Kskndorzyk ze’irsft Ch. D.

Zebranie plenarne Kola Ch, Et. śrćd-
mkScia odbędzie się w piętek dnia 13
bm. o godz. 7 wieczorem w ,,Ognisku11,
u!. Jagiellońska 71.

Na porządku obrad referat p, r:d.

Fomrńskiero, stąd usilnie prosimy o

liczny udział tak Szan. członków jak i

sympa,tyków.
Żarzad Kola Oh, Dem.

SSERMIEOŚSEK. Zebranie plenarne
Kola Ch. Dem. Siernieczek—Kapuściska
odbędzie się w sobotę 14 maja o 7,30
wieczorem w lokalu p. Szlagowskiego.
Na porządku obrad referat p. rad, Ko-

Mezskiego i inne ważne sprawy, także i
lokalne. Członków i sympatyków pro­
simy” o liczne przybycie.

Zarręd Koła Cis. Bam.

KALENDARZYK TEAKALOT,
Czwartek, 12. 5. Wystąp ,,Teiskie Oko’,
Piątek 13. 5. ,,T!o ta Gto:tó".
Sobota, 14. 5. ,,Skawicach",

Ogólne zebranie
(IfześiOaliskieii Ijtjitanii ZawDlmio
w sprawie draSyza^

o J’;ędz!e się w czwartak^ dnia 12 maja br. O godz. T-soj
wlaaoram w sali ,,OjmsW’ przy u’. Jajielta/uksi 71.

Przemawiać będzie p. p3J3l ^igsńslci.
O liczny udział członków uprasza

’’

Okręgów
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Formalności przy wywozie
pieniędzy zagranicę.

1000 ztołych wolno wywieść bez specjalnego zezwolenia.

Każdy turysta, wyjeżdżający z Polski

w celach turystycznych lub innych za­
granicę, uprawniony jest do zabrania
z sobą na zasadzie uzyskanego paszpor­
tu i bez specjalnego pozwolenia sumę
1 000 zł. w zlocie względnie jej ekwiwa­
lent w obcej walucie. Zależnie od cza­
su pobytu zagranicą względnie od celu

wyjazdu Izby Skarbowej wydają po­
zwolenia na wywiezienie większych
sum pieniężnych z kraju. Pozwolenie
na wywiezienie sumy do 2 000 zł sto­
sunkowo łatwe jest do uzyskania i za­
łatwiane bywa odręcznie. Pragnący na­
tomiast zabrać z sobą większą sumę

muszą wnieść do referatu skarbowego
Izby Skarbowej należycie umotywowa­
ne podanie, które załatwiane bywa w

przeciągu 3 dni.

Referaty takie posiada 9 Izb Skarbo­

wych: Warszawa, Kraków, Lwów, Po­
znań, Grudziądz, Wilno, Łódź, Łuck i

Wydział Skarbowy Śląskiego Urzędu
Wojewódzkiego w Katowicach. Tylko
do tych Izb można wnosić podania.

W razie zabierania z sobą większego
bagażu zagranicę, należy na miejscu
dać go zbadać i opieczętować w urzę­
dzie celnym, gdyż w ten sposób można

uniknąć przykrej i uciążliwej rew’izji
na granicy. Ten sam bagaż, na zasadzie

uzyskanego w urzędzie celnym za­
świadczenia, można swobodnie bez o-

płat przewieźć z sobą z powrotem do

kraju. W razie zabierania z sobą za­
granicę większej ilości przedmiotów
niecodziennego użytku (między
innemi także biżuterji), podlegających
cłu wywozowemu, należy wystarać się
o specjalne pozwolenie.

Wnioski na dobro sportu
w Bydgoszczy.

W poprzednich pięciu artykułach omó­
. wiłem sprawę Stadionu miejskiego, stosun­
ku Magistratu oraz Rady Miejskiej do po­
trzeb wychowania fizycznego.

Artykuły te z jednej strony zjednały mt

dużo zbiorowych i pojedynczych podzięko
wań, a z drugiej strony _ jak to zwykłe
bywa _ nieprzyjaciół. Pisałem nie o oso­
bach, lecz o rzeczy. Nie stawiałem nieuza­
sadnionych zarzutów, lecz rzuciłem nieco

fachowego światła na sprawy, które są

własnością ogółu.
Pisałem o tych rzeczach otwarcie, pro­

siłem nawet o to, aby czynniki zaintereso­
wane zabrały głos w sprawach przezemnie
poruszonych. Miałem i mam na myśli ar­
gumentację rzeczową, otwartą, gentlemeń-
ską, a nie broń Boże! zdradliwa. — gabine­
tową. Przecież idzie tu nie o ataki osobi­
ste, lecz o sprawy dobra publicznego).

W tym artykule cbcę przedstawić kilka
wniosków’.

f,. Wnioski
_

. te. pódaję w formie streszczo­
nej, bez uzasadnień, aby zmniejszyć roz­
miary artykułu.

1) . Na czele wychowania fizycznego i

sportu, w niedalekie przyszłości (kwestja
tygodni), stanie oficjalnie i urzędowo jako
urząd państwowy, Miejski Komitet Wycho­
wania Fizycznego i Przysposobienia Woj­
skowego. Magistrat winien nawiązać ścisłą
łączność z Komitetem przez swojego sta­
łego, fachowego delegata.

Delegat ten mógłby mieć w swojej opie­
ce takie sprawy jak: podatki, subwencje,
ulgi, sale gimnastyczne, boiska, parki (spor­
towe), pływalnie i t, p. W ten sposób Ma­
gistrat trzymałby rękę i kontrolowałby
przez fachowca cały ten ruch.

Byłoby dobrem, aby Magistrat ułatwił

funkcjonowanie sekretarjatu Komitetu.

2) . Ty)ko zrzeszenia, należące do Komi­
tetu, mogą mieć opiekę władz miejskich.

3) . Brak boisk możnaby po części roz­
wiązać w ten sposób, że niektóre tereny
miejskie Magistrat wydzierżawi zrzesze­
niom na przeciąg pewnego czasu na wa­
runkach, iż te zrzeszenia wy’budują na nich

boiska podług planu i czasu uzgodnionego
z Magistratem. Drugi sposób na usunięcie
głodu boiskowego to udzielanie klubom po­
życzki zwrotnej (zagwarantowanej) na bu­
dowę boisk.

4) . Dokończenie budowy toru kolarskie­
go na Stadjonie oddać (na określonych wa­
runkach) komisji, wyłonionej z bydgoskich
klubów cyklistów i motocyklistów.

W ten sposób Magistrat, nie wydawszy
grosza, będzie za lat najdalej 4 łub 5, wła­
ścicielem toru kolarskiego.

5). Należy rychło ukończyć budowę ziem­
ną Stadjonu.

6) Nie udzielać subwencji na cele nie­
produktywne, a jedynie na inwestycje,
zgodne z planem miasta i potrzebami cało­
kształtu wychowania fizycznego Bydgosz­
czy.

7) . Za pobierane 10 proc, od zawodów
i popisów oraz zabaw zrzeszeń Sportowych
amatorskich, udzielać subwencji i poży­
czek na inwestycje. Od występów zawo-

dowóców należy pobierać conajmniej 100

proc.
8) Po ukończeniu budowy ziemnej Sta­

djonu, należałoby przystąpić do budowy
kąpielni. O kąpielni, jej potrzebie i 25.000
zł. napiszę w ,następnym artykule.

Arjrycht

ZMARLI.

S. p. ks, Jan Heliodor Zieliński, b. pro­
fesor Collegium Marianum w Pelplinie, ju­
bilat, radca duchowny, kawaler Orderu O-
drodzenia Polski w Toruniu.

S. p . Bernhard Bfirsch, kupiec w Pozna­
niu.

Ś. p Alina Urszula z Morzyckich Kurd-

wanowska, w Poznaniu.
S. p . Henryk Dziewulski, adwokat przy­

sięgły, b. prezes Stów. Artystów Teatrów
Warszawskich, b. prezes zarządu Banku

Kredytu Hipotecznego, prezes Komitetu Wy­
konawczego Syndykatu ,,Bałtyk — Morze

Czarne", prezes zarządu Tow. ,,Real", kura­
tor Zakładów Salezjańskich im. ks. Siemca,
w Warsza,wie.

Ś. p . Marja z Klempickich Dąbrowska w

Gnieźnie.
Ś. p . Wincenty Szymański w Gnieźnie.
Ś. p . Józef Budziszewski, porucznik 66

kaszubskiego pułku piechoty, w Grudziądzu.
Ś. p . Jan Piechowiak w Tarnowie, pow.

Inowrocław.
Ś. p. Julja z Łac-ińskich Piechowska w

Inowrocławiu.

Ze sportu.
Ha;rcwrskie Zawody Sportowe.

Z okazji 10-ciolecia istnienia Harcerstwa w

Bydgoszczy, Komenda Hufca Męskiego urzą­
dza:

1. Turniej gier siatkówka, koszykówka i pi!ka
ręczna), który rozpocznie się 29 bm.

2. Zawody lekko-atletyczne (3. VII. br.):
a) dla młodzieży poniżej 16 lat: biegi 60 m,,

grupowe według wieku (od 10 do 15 lat

włącznie);
b) dla młodzieży powyżej 16 lat:

ł. trójbój (bieg 80 m,, skok w dal i rzut

granatem jajkowym).
2. Bieg rozstawny 4X80 m.

3. Bieg 1.500’m.
3. Popisy drużyn.

Zgłoszenia, wraz z podaniem nazwy druży­
ny, imienia i nazwiska, lat ukończonych za­
wodnika, oraz do jakich staje konkurencyj,
nadsyłać należy do Rady Hufca i tak: do Tur­
nieju — do 20 bm., do lekko-atletyki i popi­
sów — do 17 czerwca.

Opłata od poszczególnego zawodnika wy­
nosi 20 groszy, od drużyny (do gier) 40 groszy.

Regulemir. zawodów strzeleckich o mistrzostwo
Hufca harcerskiego.

1. Strzelanie o mistrzostwo hufca urządza Ko­
menda Hufca harc, w Bydgoszczy.

2. Udział w strzelaniu biorą członkowie dru­
żyn, ponad 16 lat, którzy umieją obchodzić

się z bronią i brali udział w strzelaniu.
3. Str, ł!anie jest zastępowe. Zastęp liczy 6

chłopców. Każda drużyna wystawić może

najwyżej 4 zastępy,
4. Strzelanie odbywa się zastępami, kolejno

według numeracji drużyn. Odległość 100 m.

leżąc z podparciem. Ilość strzałów: 2 pró­
bne, których się nie liczy i 5 właściwych.

5. Ocena. Zastęp uzyskujący największą ilość

punktów, zdobywa mistrzostwo hufca i od­
powiednią nagrodę, drugi i trzeci — dyplo­
my. Pozatem najlepszy strzelec zdobywa
tytuł mistrza hufca w strzelaniu i nagrodę
w postaci żetonu, ofiarowanego przez p, Le-
serowicza. Drugi i trzeci — dyplomy.

f Strzelanie odbędzie się w dniu 15 bm., po­
czątek o godz. 8 rano. Zbiórka zastępów o

godz. 7,30 obok Ekspedycji Towarowej (ul.
Zygmunta Augusta).

7. Zgłoszenia wraź z wpisowem w wysokości
20 grosźy od zawodnika, przyjmuje do 12
bm drh. Pagiński, Gdańska 147, I p.

Kftwwdant HuIcm.

Jakiem mlekiem karmią
nas w Bydgoszczy.

Zaledwie jeden procent tłuszczu

posiada mleko pełnowartoś­
ciowe.

Właścicielka dużej obory przy ul, For­
dońskiej przed sądem, Kto zawinił?

,,Pani lak kazała". Sierota — podrzutek
wszystko ścierpi. Wyrok skazujący.
(r;; Zwracaliśmy już kilkakrotnie u-

wagę i społeczeństwa i władz odpowie­
dnich na fat,alne mleko, jakiem karmią
nas mleczarze i właściciele większych
obór. Bolączka datuje się nie od dziś i
też do dnia dzisiejszego nic się na lep­
sze nie zmieniło.

Ktokolwiek z gości przyjedzie do Byd­
goszczy, nawet z takiego Włocławka
nie może przyzwyczaić się do naszego,
bydgoskiego mleka, I tak np. mleko,
które postawiono w niedzielę na zsia­
dłe jeszcze w środę nie było zsiądzione,
mimo zimna i wreszcie zepsuło się,; I co

w tym mleku być mogło?
Rzadko kiedy słyszymy, iż winni by­

wają pociągnięci do odpowiedzialności.
Dużo w tem naszej winy, że nie dema­
skujemy ich, nie donosimy władzom n.

p. w procesie o którym chcemy pisać o-

brońca takiej dobrodziejki chrzczonego
mleka p. krzyniarz oświadczył, iż na

własne oczy W’idział, jak dolewa się wo­
dę do mleka i to na ulicy... A czy pan
obrońca doniósł o tem policji....

W ub. wtorek przed sądem tut. sta­
nęła p. Weber z ul. Fordońskiej osk,ar­
żona o to, iż dostawiała mleko do kup­
ca kolonialnego p. Kwiatkowskiego,
mleko, które posiadało 1,2% tłuszczu.

Urzędnik, który badał dwukrotnie owe

mleko, p. Gili potwierdził pod przysię­
gą, iż mleko z obory p, Weber właśnie
tak niski procent tłuszczu zawierało,
podczas gdy owe pełnowartościowe mle­
ko powinno zawierać minimum 2,7%,
tłuszczu. Tak więc dzięki takim właści­
cielkom większych obór, jak p. Weber

pijemy mleko, mające 1,2 % zamiast

mleka, które winno mieć najmniej
2,7 % tłuszczu.

Oskarżona tłumaczy się, iż niedoma­
. ga ną, zdrowiu i gospodarstwem, się ,nią
zajmuje i odpowiadać -za sfałszowane
mleko ńie może. Za oborę odpowiada
jej niejako wychowanića p. K . Sędzia
pyta się oskarżonej p. K, — kiedy się
urodziła, Zapytana odpowiada, że nie

wie, gdyż nie posiada żadnych papie­
rów, nie znała ojca ani matki. Ot, bie­
dna sierota, -— podrzutek: dlączcgoby
nie miała odpowiadać za posiedzicielkę
dużej obory?

W dalszym ciągu urzędnik miejski p.
Gili zeznaje, iż badał m!ęko na miejscu
w oborze, którego tłuszcz wynosił 2,8%
a nawet powyżej 3%. Gdy się spytał
służby, dlaczego tak kiepskie mleko do­
starczała do miasta, jedna z dojarek
odpowiedziała rezolutnie, że pani tak
kazała.

Obrońca oskarżonej p. Weber p,
Skrzyniarz stwierdza, iż oskarżona go­
spodarstwem się nie zajmowała, prze­
wód sądowy nie ustalił za jakie m!ęko
sprzedawał p. Kwiatkowski — pełno­
wartościowe czy odciągane (jak wiado­
mo mleko odciągane zawiera zaledwie
O,fi%, -- a więc nie byłowątpliw’ości, iż

sprzedawano mleko za pełnowartościo­
we — red.) Zresztą oskarżona, nie mo­
że odpowiadać, gdyż zdarza się często,
że furmani sami dolewają wodę, czego
sam pan obrońca, był świadkiem naocz­
nym.

Sąd pod przewodnictwem sędziego
Sypniewskiego ustalił winę oskarżonej
Weberowej i jej sieroty p. K . i uwzglę­
dniając, iż czynu tego dopuściły się
przez niedbalstwo skazał Weberową na

2C0 zł grzywny z zamianą na 2C dni a-

resztu i p, K, na 50 zł zzamianą na 5
dni aresztu,

Nie obchodzi nas w tej chwili, jaką
karę otrzymała p, Weber. Jest ważniej-
szem d!a nas, iż wina p. W. została u-

stalona. A takich trucicieli w Bydgo­
szczy jest więcej.

— Źle się dzieje... Temperatura znaczn:e

się oziębiła. Po wczorajszym śniegu dziś
znowu spad! drobny gradzilt podobny do

krupy albo manny niebieskie’.
Jeżeli takiemi niespodziankami niebo

nadal będzie naszą ziemię rodzicielkę da­
rzyło, to doczekamy mamyeh zbiorów, a.

może nawiedzi nasz kraj (głód... Nić daj -Bo-

PROGRAM W KINACH.
— Skanadał przed ślubem, wspaniały dra-,

mat życiowy z Harry Liedtkiem i hr. Agnes,
Esterhazy w głównych rolach wyświetla kino

,,Kristai" dziś poraź ostatni. Nadprogram cie­
kawy i obfity.

Z kina ,,No-wości”. Program, który się obe-
cnie w kinie ,,Nowóści" wyświetla, wzbudził

rozmaitością swoją ogólne zadowolenie u

wszystkich. Składają się nań dwie groteskowe
szampr.ńsko-wesołe komedje oraz przepiękny
dramat, p. t . ,,Słowik hiszpański", którego prze­
wodnią myślą jest teza, że powodzenie, do­
brobyt, honory i tryumfy zadowolenia nie dają,
jeżeli tego Wszystkiego nie opromieni miłość.
Przedstawicielka roli tytułowej, sama sobą, u-

rodą swoją i grą pełną dramatycznego wyrazu
przynosi widzom radość i rozkosz, nie mówiąc
już o niesłychanie bogatych efektach scenerji
i widoków natury, z pośród których w’idok po­
wodzi w całej sw’ej okropnej grozie drćszcze

przerażenia wywołuje.
- Tajemnica cyrku Baare z Harry Peelem

w kiriie ,,Marysieńka" dziś w’yświetlaną jest po
raz ostatni,

PROGRAMY RADIOFONICZNE.

PIĄTEK, 13 MAJA 1927 R,
WARSZAWA 10 Kw, 1111 m.

12.00 . Komunikat lotniczo-meteorologiczny.
15.00, Komunikat gospodarczy i meteorolo­

giczny,
15.30— 16.30 . Stacja nieczynna,
16.30 . Komunikat harcerski.
16.45- 17 .35 . Program dla dzieci.
17.40. Koncert popołudniowy. W”ykonawcy:

Leopold Dworakowski (altówki., . . prof. Kon­
stanty Heintze (fort.). 1. Mac Dowali: a) Nr.
1 z cyklu ,,Według poezji Heinego"; b) Ga-
wot z cyklu ,,Przy kominku”; c) ,,Taniec
czarownic"; d) ,,Moto perpetuo", wykona
prof. K. Heintze. 2 . Georges Onslow: Sonata
F-dur op. 16 Nr. l: a) Allegro; b) Andante;
c) Allegretto, wykona p. L. Dworakowski. 3,
Cyryl Scott: a) Nr, 2 (,,Brzask") z cyklu
,,Księga dżungli"; b) ,,Rikki-tikki-tawi i

wąż"; o) Taniec słoni; d) Krajlotusu; e) Ta­
niec murzynów, wykona prof, K, Heintze.

18.40- — 19.00 . Rozmaitości.
19.00—19.25. Odczyt p. t, ,,Drugi Wszechpol­

ski Kongres Sportowy w Warszawie", —

wygt p. Raszkę — (dział: ,,Sport i wycho­
w’anie fizyczne").

19.30—19.55. Odczyt p, t,: ,,Wpływ Eksportu
rolniczego na bilans handlowy" — wygł. W,
Hoyer.

19)55;
’ Komunikat rolniczy,

2p,J5.. Trądsmiśja koncertu ;symfonicznego z

FilharmoAji warśzńwśkłfej. ’"­

KRAKÓW .................. 422 m,

17.40.— 18.40. Transmisja z Warszawy.
18.40— 19.00 . Rozmaitości.
19.00-19.25, Odczyt p. t, ,,Psyhologja licze­

nia", wygł. dr, W. Wilkosz, prof. U . J .

19.30—19.55 . Odczyt p, t. ,,Olimpjada 1928 i

jej -przygotowanie”, wygł. dr. H. Szatkowski.
od 20.15. Transmisja z W’arszawy.

POZNAŃ 2703 m,

17.15—18.45. Koncert kameralny w wykona­
niu pp. F, Łukasiewicza, T, Szulca, St. Paw­
laka, J, Sprzyszewskiego.

18.45— 19.00 . Nadprogram.
19.00—19.25. Odczyt p. t . ,,Zastosowanie lot­

nictwa do celów wojskowych", wygł. maj,
pilot Pniewski.

19.25—19.35 . Komunikaty rolniczo-gospodar-
cze,

19.35 . Pogodankę z radjotechniki, wygłosi p.
dr. Lipiński.

20.00 . Komunikat Zw’iązku Obrony Kresów
Zachodnich.

20.15. Transmisja koncertu z Filharmonji
Warszawskiej.

— Jutro w piątek daje cyrk Staniew-
skicłi popołudniowe przedstawienia o godz.
4-tej, specjalnie dla młodzieży szkolnej;
Podnieść należy obywatelskie stanowisko

dyrekcji, która cały dochód z tego przedsta­
wienia zafia,rowała na cele oddziału tutej­
szego Czerwonego Krzyża, Wobec tego Za­
rzą,d Czerwonego Krzyża zwraca się z gorą­
cym a.pelem do dyrekcji szkół, rodziców i
wychow’awców o ułatwienie młodzieży wzię­
cie udziału w’ tem widowisku. Ceny miejsc
(dla młodzieży) 80 i 50 gr.

KRONIKA POLICYJNA.

- Kradzież rowerów. Pozostawiony w

sieni Urzędu Poda,tkow-ego przy Nowym
Rynku rower przez Martę Buchliolc z Wy-’
rżyska, skradi jakiś niewyśłedzojiy złodziej.
Również skradziono rower Konstantemu
Kocińskiemu (Jagiellońska 35) pozostawio­
ny przez niego przed restauracja w Smu-
kale..

Fożar. Dnia 11 maja o g-dz. 7 rano

wybuch! pożar, praw dopodobnie prz-z nie­
ostrożność w fabry’ce chemicznej ,,Chemo-
graf’ (Toruńska, 185/6); Spaliło się urzą-
dzenie wewnętrzne. ,Szkoda, wvnosi 260 zło-,
tych.

"

.
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Z ŻYCIA TOWARZYSTW.

Żeński ,,Sokół". Zebranie zarządu pełnego
wraz z komisją zabawową w czwartek, 12 bm.
o 6 wiecz. w sekretarjacie przy ul. Dworcowej
nr. 2 . Na porządku dziennym bardzo ważne

sprawy, dlatego obecność wszystkich konie­
czna.

Tow. Polsko-Katolickie Robotników pa-
rałji Św, Trójcy. Pogrzeb członka naszego śp.
Jana Małeckiego odbędzie się w piątek, 13
bm. o godz. 5 popołudniu z domu żałoby Grun­
waldzka 111. O jak najliczniejszy udział człon­
ków prosi zarząd.

K, S. ,,Polon}a", sekcja lekko-atletyczna.
Wzywa się wszystkich członków o liczne sta­
wienie się na trening, który odbędzie się w

niedzielę, dnia 15 bm. o godz. l-ej w poł. na

boisku Szkoły Oficerskiej.
Tow. Miłośników Sceny. W czwartek, 12

bm, u p. Kalinowskiego, ul. Warszawska 15 o

7-ej wiecz. zebranie miesięczne, Na porządku
obrad bardzo ważne sprawy.

Klub tow. ,,Amicitia". Dziś, w czwartek, o

godz. 8 -ej wiecz, schadzka w małej sali (Clou)
p, Wicherta.

Stowarzyszenie (Oficerów) Emerytów Woj­
skowych. Zarząd oddziału bydgoskiego uwia­
damia członków (i członkinie), że dnia 17-go
maja (wtorek) o godz. 5-tej popoł. w kasynie
oficerskim 62 p. p, (Jagiellońska 78) odbędzie
się kwartalne zgromadzenie. Obecność wszyst­
kich członków miejscowych konieczna.

Baczność, Koło śpiewu ,,Chopin". Lekcja
wspólna hóru męskiego i żeńskiego dziś, w

czwartek o godz. 7,30 wiecz, w zwykłem lo­
kalu.

Bydgoski Klub Sportowy, Zebranie sekcji
tennisowej w piątek, 13-go bm, o 8-ej wiecz.
w Klubie Polskim, 11I. Cieszkowskiego 2.

Zgłoszenia do sekcji tennisowej przyjmuje
się na zebraniu.

Zebranie filji metalowców Ch. Z. Z. odbę­
dzie się w piątek 13 bm. w ,,Ognisku" o godz.
7-ej wieczorem. Obecność wszystkich człon­
ków z powodu ważnych spraw nader pożą­
dana.

Baczność! Towarzystwo Powstańców i Wo­
jaków na terenie miasta. W piątek, 13 bm, o

6-tej popoł. odbędą się ćwiczenia na dziedziń­
cu koszarowym 62 p, p. Wikp. przy ul, War­
szawskiej, Jak najliczniejszy udział pożądany.

Michalak, komendant obw.

Baczność Hallerczycy! Strzelanie rozpoczy­
namy w sobotę, 14 bm. o 3,30. Zbiórka na

moście kolejowym.
W niedzieę, 15 bm. Placówka zbiera się o

godz. 10,15 przed kościołem garnizonowym,
celem wysłuchania nabożeństwa i złożenia
wieńca na grobie Nieznanego Powstańca z

okazji rocznicy bitwy pod Kaniowem.

Tow. Powstańców i Wojaków, Bydgoszcz,
,,Macierz". Obwód bydgoski urządza w nie­
dzielę, dnia 15 bm. strzelanie o nagrody i mi­
strzostwo obwodu na strzelnicy wojskowej na

Jachcicach. Towarzystwo nasze bierze grem­
ialny udział. Zbiórka rano o godz. 8-ej przed
domem czeladzi (obok głównego dworca) ul.

Zygmunta Augusta. Uroczyste rozdanie nagród
nastąpi tego samego dnia o godz. 6 -tej popoł.
w sali Resursy Kupieckiej, Jagiellońska nr 25.

Stan wody w Wiśle dnia 12 maja rano:

Zawichost 1.73, Warszawa 2,11, Pock 1.78,
Toruń 2,24, Fordon 2.31, Chełmno 2,15, Gru­
dziądz 2.42, Korzeniewo 2.19, Piekło 2.17,
Tczew 2.16, Einlage 2.38, Pchievenhorst 2.60.

Naogół bez znaczniejszych zmian.

Notowania Giełdy Zbożowej i Towar swe

w Poznanie.

Poznań, dnia 11. 5 1927

płacono za 100 kg. w zł.
Żyto ................................................ 50,50-51,50
Pszenica - -- :,........................ 56,75-59,75
Jęczmień ......... .......... ............ 4 00-44,00
Owies ................................................ 43,50-44,55
Mąka żyt. 70 proc, z wor. stan. - -75,00
j,,,65 ,, u u- 74,40
,, pszen,, ,, ,,,,............... 83,00-86 ()O

Peiuszka........................................31,00-33 00
Otręby żytnie .............................

- 36,50-37,00
,, pszen................................. — 4,25

Wyka latowa............................. ... 32,Ot -34,00

Bank Polski płacił dnia 12 maja br. za:

dolary amerykańskie 8,89
funty szterlingów 43,26
franki szwajcarskie 171,27
franki francuskie 34,87
marki niemieckie 210,43
guldeny gdańskie 172,30
szylingi austrjackie 125,30
liry’ włoskie 48,00

Ogłoszenie.
Powiatowa Masa Chorach w Bydgoszczy

zalicza w myśl Okólnika O. U. U. nr 48/27 z dnia
11. IV. br. robotników rolnych, z dniem 1 maja br. do
następujących grup zarobkowych:

ł, rzemieślnlkńw, włodarzy, stangretów, owczarzy,
szoferów, ogrodników, chmielarzy, rybaków oraz

deputatników, Ł j. ręczmaków, ’skotarzy, stróźy.
pastuchów polowych i fornali do grupy VII.

składka tygodniowa..................... ... ................. 1,89 zł
O ile wyżej wyszczególnieni pracownicy pobierają

wyższe wynagrodzenie aniżeli taryfowe, natenczas za­
licza się ich na podstawie rzeczywistych zarobków do
odpowiednio wyższych grup zarobkowych

2. chałupnikó’w (akordników) do grapy V
składka tygodniowa.......................... ]igzj

3. zacleżnlków
kat. Ia dziewczyny i chłopcy do łat 15 grupa I.
składka tygodniowa ................................ 0,32 zł
kat. I b dziewczyny 5 chłopcy do lat 16, grupa II
sk!ałka tygodniowa.................................... 0 .52 zł
kat. II a dziewczyny i chłopcy do lat 18 grupa 11
składka tygodniowa .................. 0,52 zł
kat. 11 b dziewczyny ponad lat 18 grupa III
składka tygodniowa....................................0,74 zł
kat. III chłopcy ponad lat 18-21 grupa III
składka tygodniowa.............. ...

-

... 0,74 zł
kat. IV . chłopcy ponad lat 21 grupa IV
składka tygodniowa................................... 0,94 zł

4) robotników sezonowych miejsc. I pozamiejscowych
kat 1. mężczyźni ponad łat 21 grupa VI.
składka tygodniowa.................... ... 1,47 zj
kat. II. chłopcy od 18-21 lat oraz dziewczyny
ponad lat 18 grupa IV
składka tygodniowa....................................0,94 zł
kat. III . chłopcy 1 dziewczyny od 16-18 lat
grypa IV.
składka tygodniowa.................. ... 0,94 zł

Bydgoszcz, dnia 10 maja 1927 r.

(-) Wachowiak (10858
Komisarz Pow. Kasy Chorych w Bydgoszczy.

Oryslnalne HAIDERA
NleprzeScisnlone Ola każdej gleby

OPEŚAEZE

Dostawa natychm. z składnicy mojej w Poznaniu.

Generalny Przedstawiciel: (10865
Hugo Chodan - Posnah.

Telefon 2480. Przemysłowa 23. Telefon 2488.
e.

pianina
l!llllillilll!!llill!llllllllllll!l!!!!II!llliilillilllll!lilliilillil!l

w pierwszorzędnem wykonaniu
takie na raty — poleca

!Si. fommerfeld
ScSEjjfea plankn

Hfai/llj!be9Saxaz, ul. Śniadeckich 56, te!. 885

Filia: fyrodasiejdte, ul. Grob!owa 4, te!. 229

Histrz lakami
z długoletnią praktyką w Niemczech i dobremi świa­
dectwami, pcssodij
w większej fabryce maszyn od 1. 7. 1927. Spieszne
zgłosz. uprasza się pod ..Mistrz" do Dz. Bydg. (10861

Lokal w Bydgoszczy
narożnikowy w najruchliwszym punkcie przy Starym Rynku jest
zaraz lub później do wydzierżawienia. Bliższych wiadomości

udzieli R. StO^ieeki, Bydgoszcz, Stary Rynek 29. loeio

Konkurs.
Magistrat miasta Zbąszynia ogłasza niniejszem

konkurs na stanowisko

O stanowisko to ubiegać s’ę mogą tylko kandydaci,
posiadający pełne kwalifikacje nauczycielskie, określone
w ustawie z d:ra 26 września 1922 roku (Dz. U . R . P
Nr. 90 poz. 828), tudzież praktykę zawodową, przyczem
pożądani są kandydaci z wykształceniem o i!e możności
humanistycznem. Do posady przywiązane jest uposa­
żenie, odpowiadające w zupełności uposażeniu dyrek­
torów gimnazjów państwowych, oraz wolne mieszkanie,
opał i światło, jakoteż 10 /o dodatku komunalnego.

Posada jest do objęcia z dniem 1 lipca. Podania na­
leżycie udokumentowane s! terować należy do Magistratu
miasta Zbąszynia w terminie do dnia i czerwca.

Dla objaśnienia doda.je się, że zakład jest rozwo­
jowym, posiadać będzie w nowym roku szkolnym pięć
klas koedukacyjnych typu neoklasycznego, znajduje się
jednakże na razie w stadjum reorganizacji, której do­
konanie będzie głównym obowiązkiem nowego kierow­
nika, przyczem Magistratowi na tem zależy, aby zakład
uzyskał prawo publiczności.

10866 (-) Szostak, burmistrz.

Współpracownik
redakcji .Dziennika Byd­
goskiego’ samotny poszu­
kuje

"

(10863

mlBszhanFa
złożonego z 1 Sute 2 po.
kol umebl. z łazienką,
telefonem i oświetleniem
elektrycznem w nowszym
domu. Łask. zgł. z poda­
niem ceny uprasza się,
nadsyłać do Dz. Bydg. pod
. Redaktor”.

Beczki
od syropu kupuje

Unamel, Unisław.
(10862 . .

tsBtKMms^assaaraaBBft^ję,’aE

Ogtaszaicliui
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Napisowy wiersz tłusty 20 groszy, każde
dalsze słowo 10 groszy. 5 cyfr - 1 słowo —

i, w. z, a -= każde stenowi słowo.

i i=’i ibi

Ogłoszenia większe pod o

E OGŁOSZENIA
iniejszę rubryką oblicza się na mtn. o IDO% drożej

Dla poszukujących posady 20 °/c zniżki - 8
Drobne ogłoszenia przy.jmuje się do godziny 9 1

przed południem.

Józef MeteEski

Długa 50, poleca pończo­
chy, skarpetki, rękawiczki,
krawaty, fartuszki oraz

galanterję po cenach nis­
kich. ’

(10818

Fotografując sie
u firmy ,Wiol" Sienkie­
wicza 44, masz gwarancję
zadowolenia. Ceny od
1 zł. (F-5207

^jf^BZEpjżE jij|
Baczność!

130 mórg dobrej pszennej
ziemi, inwentarz kompl.
korzystnie sprzeda Soko­
łowski, PJ. Wolności 2.

(F-5222

(Gospodarstwo
25 mórg ziemi pszennej,
cena 6.( 00 zł., wpłaty
4.000 zł. Wskaże ,Re­
kord”, Hermana Franke-
go nr. 3. (F-5220

Kamienica
II piętrowa, 3 składy, za

35.000” zł. sprzeda biuro
Centralne, Dworcowa 69,
Nowakowski. (F-5205

Dom
z wolnym interesem, w

powiatowem mieście, za

8.500 zł na sprzedaj. So­
kołowski, Plac Wolności
nr. 2. (F-5221

Skład

kolonjalno spożywczy z

towarem mieszkaniem
8-pokojowem korzystnie
na sprzedaż. Informacji
udzieli Nalazek, Chrobre-

7gonr. 13. (F-5117

ogród owocowy 4l/2 morgi
roli za 4000 zł. sprzeda
Sokołowski, Plac Wol­
ności 2. (F-5223

Rower
męski z wolnym biegiem
taiiio na sprzedaż. Ul.
Nakielska 18. (10852

Mam na sprzeda!
100 krzeseł ogrodowych
a 4,50 zł. szt. Wł. Maseł-
kowski, kapelm. 16 p. uł.

10829

Tania sprzedał
mebli jak jadalnie, sy­
pialnie i pokoje męskie.
Paul Gronau, Lipowa 2.

(10840

Motocykl
w dobrym stanie na sprze­
daż. Zgł. Szulc, Dworco­
wa 83. (F-5224

Połcie!
na sprzedaż. Fredry 5,
w suterenie. (F-5211

Szafa do pieniędzy
aparaty do piwa, klatka
do ptaków ze stojakiem,
łóżka, materace i butelki
koszykowe na sprzedaż.
Wełniany Rynek 2. (10850

Rower

używany, z nową oponą
okazyjnie na sprzedaż.
Plac Poznański 2, skład
rowerów. (10827

Dwie transmisje
14 mtr. długości, 65 mm. i
55 mm grubości, z tarcza­
mi, łożyskami i pasami,
jeden śrutownik na sprze-

”aż. Zgł. Błaszkiewicz,
niadeokich 24, (F-5218

Najtańszy zakup solidnych,
mało używanych gustown.
mebli. Z powodu zapełnie­
nia składnic sprzedaję za

bezcen aż do 15 maja rb.
jak następuje : lampa sto­
jąca 15, biurka damskie
i męskie 35—85, stoliki do
szycia 12—15, łóżka 18—25,
Szafa duża 40—60, szafo
nierki 12, 18-22, kanapy
plusz 50-70, leżanki 25,
35, 50, stoły różnego ga­
tunku 12-15, krzesła 3, 5,
7, 9, 12, 15, garnitury plu­
szowe, kanapa, fotele 180—
200, komody 15-40, bmła
toaletka z i.Jeleni 75, szaf­
ka 35, stoły białe 15—20
biały pokój gościnny 250,
kredens duży ciemny 70.
kuchnia konipl. 65. białe
biurko damskie z fotelem
65, łóżko białe dziecięce
20, kanapa otomana do spa-
ma 120, kanapa klubów;
160. obrazy ładne 10, 2
łóżka i szafa dęb. duża
250, kredens, 4 krzesła i
stół rozsuwany dęb. 350,
i wiele więcej ładnych
rzeczy. Dom Handlowy
Górnoślązaków, oddział
mebli, Śniadeckich 6a i 56
Teł. 10-25, R, Janoszkę.

Rower
damski, używany, dobrze
utrzymany, na sprzedaż.
G. Kamnitzer, Poznańska
nr. 21. (l0394a

Okazja!
motor benzynowy o sile
4 koni, maszyny rzeźni-
ckie ,Kutter”, Wilk, trans­
misja, pasy na sprzedaż.
K. Lewandowski, Toruń,
Żeglarska nr. 28. (10888

Szpic
pies półroczny na sprze­
daż, Dworcowa 58. (10842

okazja zakupu dobrze u-

trzyfnanych mebli używa­
nych. Dębowa sypialka
350, 775 zł., męskie poko­
je 475 zł,, jadalki 475 zł,,
bufety 250 zł., regały do
książek 65, 135 zł., biurka
65, stoły biurowe 25 zł.,
stoły do rozciągania 45
zł., ’szafy do rze"czy 42 zł.,
duże szafy do rzeczy 65,
85 zł., maszyna do szycia
85 zŁ, dywan 85 zł,, ku­
chnia 85 zł., szafonierka
35 zł,, kanapa 55 zł., łóż­
ka 18, 23 zł,, materace

skrzyniowe 18, 23 zł,, sto­
ły 15 zł,, krzesła 4-8 zł.,
umywalki, nocne stoliki,
stoliki ozdobne, stoliki do
szycia, szafki do wębor-
ków, garderoby do przed­
pokoi, duże lustra, leżak,
krzesło bujak, gondele,
trzyczęściowe szafy do
rzeczy, łóżeczka dziecię­
ce, biurko dziecięce, pie
rzyny, zegar stojący, wa­
ga decymalna, wiertarka,
pilnikarka, rowery na

sprzedaż. Okolę, ulica Ja­
sna nr. 9, tylny dom,
parter lewo, siedem mi­
nut od dworca. (10830

R KUPNft ą
Samochód

gotowy do jazdy, w do­
brym stanie, nie starszy
jak z ,roku 1924 kupię za

gotówkę. Dokładny opis
z ostateczną ceną do
Grundtke, Bydgoszcz, ul.
Śniadeckich 33. (10826

Kupie domek
tu lub przy stacji kolejo­
wej. Zapłacę towarem
łatwo pukupny’m. Oferty
do filji Dz, Bydg. pod
,Karol’. (F-5208

IC-sł)I
Potrzebna

nauczycielka języka pol­
skiego. Zgł. d’o filji Dz.

Bydg. pod ,L. 76"
(F-5206

R5SOI
Podróżującego

dzielnego do sprzedaż}
herbaty poszukujemy. Of
,Skrytka pocztowa 126”

(10869

Dobra

szteperka może się zgło­
sić. Chrobrego 17, p, 1.

(F-5218

Poszukuje sią
dwie uczenice do bu­
chalterji z ukończeniem
średniej szkoły. Zgłosz.
osobiście w piątek od
4-6 popoł. Biuro Rewi­
zyjne, Stasiewski i Brunke
rewizorzy ksiąg, ul. Mar­
cinkowskiego 8a. (F-5195

Frebianka II k!.
obeznana z szyciem i ha­
ftowaniem do l1/, roczne­
go dziecka od 1 VI. po­
trzebna. Oferty z odpisa­
mi świadctw i podaniem
pretensji do filji Dzień.
Bydg. Dworcowa-. 2, pod
,F. 2.” (F-5214

Czeladnik

fryzjerski może się zgło­
sić. Śniadeckich 47. 19859

Służąca - kucharka
z. dobremi poleceniami
potrzebna od 1 czerw’ca
br. L . Świniarska, Ja­
giellońska 30. (F-5212

biegła w połskiem i nie-
mieckieni w słowie i piś­
mie zaraz poszukiwana.
B. Jąezkow’ski, Gdańska
nr. 16/17. (10851

Uczennica

potrzebna do składu obu­
wia ,Sport”, Dworcowa 2.

(F-5203

Uczeń
piekarski może się zgło­
sić. Chilla, Nakło. ’

(10871

Poszukuje
fryzjerkę na stałe, Byd­
goszcz, Jezuicka 17, Mar­
kowski. (10823

Panna
lat 22, umiejąca szyć, pra­
sować sztywną bieliznę,
skromnie gotow’ać poszu­
kuje posady od 1. 6. 27.
najchętniej” na wsi. Ma­
linowska, Dębiniec, pocz.
Lipiny, pow. Chodzież.

10872

Poszukuje
posady znam dobrze ku­
chnią, posiadam dobre
świadectwa, w ostatniem
miejscu byłam 2 lata.
Zgłosz. do filji Dz. Bydg.
Dw’orcowa 2, pod ,120”.

gjgSTg
Baczność!

6e0 mórg, z Kompletnym
żywym i martwym in­
wentarzem do wydzier­
żawienia. Zgłosz

” przyj­
muje Nalazek, Chrobre­
go nr. 18, (F-5216

ŁssOJi
Pokój

z utrzymaniem na dwie
osoby do wynajęcia. Ul.
Świętojańska 80, parter.

F-5204

2 ładne pokoje
umeblowane, z utrzyma­
niem, na Helu do wyna­
jęcia na miesiąc lipiec i
sierpień lub wcześniej.
Duszyńska, Śniadeckich
nr. 20. (F-5186

Pokój
umeblowany, Sw. Trójcy
12d, pr. (10822

Pokój
dobrze umeblow’any do
wynajęcia. Gdańska 41,
III p. ”prawo. (F-5210

!G=DI
Kapwja^

nad pełnem morzem bał-
tyckiem Pensjonat M.
Przyborzyny w’ Karw’ji na

150 osób. In’formacje w

prospektach. Lublin, Krak,
Przedmieście 55, m, 6.

F-5180

Poszukuję
wspólnika z gotówką 2000
zł lub więcej do piekar-
stwa. Oferty do Dz, Bydg.
pod ,Rzetelny". (19801

Energiczn]i
handlowiec, przystojny,
inteligentny, lat 24, po­
szukuje spólniczki do in­
teresu z kapitałem 2-
5.000 z!. Ceł matrymon­
ialny. Łask, zgłosz. nie-
anonimowe do filji Dz.
Bydg. ul. Dworco i’­
pod -

.Małżeństwo"
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Specłnle
do pracy, ubranka do Ko-
munji św. sprzedaje tanio
Jan Wilczewski, Byd­
goszcz, ul. Sw. Trójcy 22 a

(1493

Chcesz

kupić, sprzedać lub wy­
dzierżawić majątek, dom,
fabrykę, interes, mieszka­
nie, zwróć się do solidne­
go biura pośrednictwa i
porad ,Prawo”, Dworco­
wa 82. (F-5188

Limuzyna
samochód używany (Ford
wykluczony) celem ku­
pna poszukuję. Zgłosz.
z dokładnem ’

opisem . i
ceną ostateczną podać na

adres Młyn Kośłinka, pow.
Tuchola. (10790

Stary Rynek 14, obok ap­
teki poleca swój skład pa
pieru, wielki wybór ksią­
żek do nabożeństwa, ksią­
żek do pierwszej Komunji
Świętej, duży wybór pa­
mią.tek, krzyży, medali­
ków, różańców, łańcusz­
ków, obrazków itd. (9358

Gospodarstwo
57 mórg pszenno-buraczanej
ziemi, zabudowania masy
wne. z żywym i martwym
inwentarzem, w pow. Mo­
gileńskim. na sprzedaż.
Spieszne ze?oszenia przyj­
muje do pomedziałku Wł
Brodniewicz. Strzelno.

(10795

Kutn!a

połączona z kołodziej-
stwem, z zapędem moto­
rowym, w bardzo dobrem
położeniu, zupełnie przy
szosie, z dobrą klientelą,
w tem 8 mórg wybornej
ziemi, natychmiast na

sprzedaż. Of. pod ,N. 1867”
do Dzień. Bydg. (10703

BasinoSći
pa,nowie cukiernicy i lo­
downie}’. Wykonuję wózki
do lodów tanio, proszę
nabywać. Wykonuję

’

także wozy i pow’óz ki,
specjalne kucie koni, re­
peracja w’szelkich maszyn
ceny najniższe. Nowak
ul. Grunwaldzka nr. 122.

. 10787

Gospodarstwo
25 mórg ziemi, natych­
miast korzystnie sprze­
dam. Adres wskaże filja
Oz. Bydg. Dw’orcowa 2.

(F-5166

Maszyna
do szycia, Singera, dobrze
utrzymana, na sprzedaż.
Stary Rynek 20, II pr.

(10582

(fani tf%azar
Stary Rynek 14, obok ap­
teki poleca duży wybór
galanterji skórzanej to­
rebki, teki, walizki, od­
dział perfumerji, mydła

toaletowe, grzebienie
szczotki, ]usterka, biżu-
terja sztuczna itp. (9858

Suknie od 12 zł.

począw szy, wykonuje we­
dle na,inowszych żuinali
Pracownia Konfekcji Dam-

skiej. Podw’ale 2, narożnik
ul. Kościelnej. Solidność
wykończenia zapewnia fa­
chowe kierownictwo znaj­
dujące się w rękach pierw­
szorzędnej sdy krojczej.

(10847

PSetole

przy najdogodniejszych
warunkach, jadalnie, sy­
pia!nie, pokoje meskie i
różne meble w wielkim
wyborze najtaniej poleca
Dobrzyński, Długa 4.

(10180

WtaSofzi
neśsesery, teki, portfele,
torebki damskie, laski, pa­
rasole zawsze w wielkim
wyborze po niskich ce­
nach poleca (dla odsprze­
dających w’ysoki rabat)
Jedyny specjalny maga­
zyn wyrobów skórzano-
galanteryjnych (5831
Zygmunt Musiał

Bydgoszcz,
D!uga 52. Tel. 1133.

Rowery
najlepszej jakości -:ak
Brennabor, Wanderer, O-
pel, Viktoria i różne inne
w największym wyborze
po niskich cenach pole­
ca A. Wasilewski. Byd­
goszcz, Dworcowa nr. 18.

(9047

||^2PRZEDAŹE

Dom I p, z Interesem
4 pokojowe mieszkanie,

w najlepszym punkcie
miasta powiatowego, ro­
gowe w,’ rynku, cały dom
dla siebie do objęcia, czy­
ste bez długu, za 8 tys.
złotych z powodu wyjazdu

sprzedam natychmiast.
Jak również wiele innych
poleca biuro .Pogoń’
Dworcowa 80.

Kajpiełcn!ejsza
wiła w Bydgoszczy o 16
pokojach położona w naj­
zdrowszej okolicy vis a vis
dużego parku miejskiego
urządzona z wszelkim no­
w’oczesnym komfortem, z

ogrodem, masywnym ga­
rażem, osobnem mieszka­
niem dla portjera etc. na­
tychmiast bezpośrednio od
właściciela do nabycia
ewentl. w drodze zamiany
na majątek ziemski za od­
powiednią dopłata. Oferty
składać pod ,,Wiła 16 po­
koi" do Dz. Bydg. (li 688

Gospodarstwo
50 mórg ziemi pszennej,
dobrze zagospo arowane,
zabudowania i inwentarz
kompletne — korzystny
sprzedam, liozimirski, luo-
wrocław, Alikołaja 30. i

(10806 J

Kamienica
!l piętrową, oficyna, ogród

z wszelkiemi wygodami za­
raz sprzedam. Gdzie, wsk.
Dzień Bydg. (10809

W miaście
powiatowem dwa domy
mieszkalne ze składem
i piel arnią, z chlewami
w głównej ulicy, z powo­
du śmierci zaraz na

sprzedaż. Cena 16 tysięcy.
6 tys. zostaw’iam na "łii-

potekę, resztę w gotówce
lub część W’ekslami z do­
bremi ręczycielami. Zgł.
do Dziennika Bydg. pod
,Piekarnia”. (10831

Domy
majątki, gospodarstwa
tartaki, młyny duży wy­
bór poleca i przyjmu’je
Szarek, Dworcowa nr. 90,
telefon 1909. (F-5152

Dem
z piekarnią zaraz na

sprzedaż, w Łabiszynie.
Cena przystępna. Żrcł.
Bydgoszcz, Bielawki, Ci­
cha nr. 10, Winngracki.

(F-5177
Dom

z wolnvm składem, w ce­
nie do 3000 dolarów, przy
wpłacie 1000-1500 dolar,
kupię zaraz. Zgłosz. pod
. 1500 dolarów” do Dzień.
Bydg. (10803

Dom
w dobrym stanie, l1/, mor­
gi pola, przy ul. Bełzkiej
92, Bartodzieje Małe, Byd­
goszcz, zaraz na sprzedaż.
Cena 4.500 zł, wpłaty 3.500
zł. Zgłoszenia do w’łaści­
ciela Piotra Nowaka, Ło­
dzią, poczta Anieliny, po­
wiat Wyrzyski. (10791

Dom
z piekarnią z powodu cho­
roby na spizedaż. Oferty
pod u2205” do filji Dzień.
Bydg. Dworcow’a nr. 2.

(F-5281
Dom

piętrowy ł. interesem w

Bydgoszczy s,?’zedam za

8.000 zł,, wpłaty 6.000 zł.
Kurnatowski, Ogrodo.. a 2.

(10828

Sprzedam
korzystnie czynną fabry­
kę z zabudowań. Objekt.
ca’ 20.000 zł. Of. do ’filji
Dz. Bydg. Dworcowa 2,
pod ,Z. B”. (F-5164

Skład

kolonjalno-zbożowy, wę­
gla i piekarnia wraz z

domem, Spichrzem, elekry-
ką, telefonem, 20 minut
od Bydgoszczy, na sprze­
daż. Cena 30 C00 zł. Spie­
szne oferty Biuro ,Pra­
wo’, Dworcowa 82. F-5189

Skład
towarów krótkich z mie­
szkaniem z powodu wy­
jazdu spiesznie na sprze­
daż. Kujaw’ska 21. (10751

Urządzenie kużn!
kupię. Zgłoszenia pod
,,Urządzenie kuźni" do fil­
ji Dz. Bydg. Dworcowa 2

10696

Maszyny
do szycia Singera i inne
dobrze utrzymane, damskie
i męskie pod gwarancją
można nabyć bardzo tanio
u Górnoślązaków, Śniadec­
kich 6a. (10583

Maszyny
do dzielenia i mielenia
bułek zaraz na sprzedaż.
Gołębiewski, Fordon, ni.
Bydgoska 47. (F-5183

Samochód
W bardzo dobrym stanie,
za gotówkę lub w zamian
surow’ca, natychmiast na

sprzedaż. Of . do Dzień.
Bydg. pod ,N. 500”. (10798

Wyprzedaż.
Sypialnie, jadalki, męskie
pokoje fornierow’ane, ce­
na bez konkurencji. Sto­
larnia, Jackowskiego 33.

10630

Klneaparat
sprzedam lub przyjmę
spólnika do kina oojaz-
ttowego. Skład, Bernar­
dyńska 9. (10810

Sprzedam
zupełnie nowe palto (ko-
werkot) praeowane na

ji dwabiu. Garbary 32,
I piętro. (10734

Rower
z wolnym biegiem i kana­
rek, samiec, na sprzedaż.
Malborska 13 (Wilczak).

(108i 0

Tanio
na sprzedaż: maszynka do
palenia kawy, 20 patento­
wych skrzynek do jaj z

wkładką kartonową, waga
słupkową, mosiężna, 10 kg.
nakładka bufetowa z szkłem
i marmurem, 3 mtr. długa.
Skład, ul. Gdańska 135.

(F-5176

Motor
40 P. S,, ssąco — gazowy
,Ohilego”, z kompletneiń
urządzeniem, w dobrym
stanie zaraz na sprzedaż.
Cena 9.000 zł. Oglądać
można takow’y w biegu
do 20 maja. Drozdowski,
Barcin, powiat Szubin.

(F-5184

Fortepjan
w bardzo dobrym stanie
natychmiast na sprzedaż.
Of. pod ,E. 40” do Dzień.
Bydg. (10799

Pianino
sprzeda tanio Drost, ul.
Hetmańska 22. (F-5215

Korsze!
i huśtawka tanio na sprze­
daż. Zakrzewski^, Pod-
górz, Okólna 97. (1C836

Wózek
dziecięcy dobrze utrzy
many na sprzedaż. Jasna
nr. 20, II ptr. nrawo,

(F-5170

Lampe
gazową sprzedam. Śnia­
deckich 43, II ptr. lewo.

(F-5172

Stół

rozciągany na sprzedaż.
Szczecińska 5 I ptr. praw’o.

(F-5168

Rolwóz
25 ctr. noszący do piwa
sprzedam. Toruńska 4.

10821

PoSciel
na sprzedaż. Sienkiewicza
nr. 27, II ptr. praw’o.

(F-5182

Łóżko
w’anna do kąpania, man­
dolina, gramofon, obraz
olejny na sprzedaż za go­
tówkę przy ul. Król. Ja
dwigi 7a, 4 ptr. praw’o, 1

10891 |

KoA
i rolwóz na sprzedaż. Ul.
Kordeckiego 15. (10750

Koń
walach, kasztan łysy, lat
0, będąc z \ cznym, jest
na sprzedaż. Eugen Kru­
ger, T. z o. p., Bydgoszcz,
ul, Podolska i, - (10781

| Krowa

wysoko cielna zaraz na

sprzedaż. Kujawska 7.
(10854

KHEEia

Pilne 1
Szukam gospodarstwa i
folwarków do 2 tys. mrg.
i objektów każdego ro­
dzaju. Sokołowski, Plac
Wolności 2. (F5908

Kupią
kamienicę przy wpłacie
20-32 000 zl. w’ Bydgosz­
czy lub w większem mie­
ście. Of . pod ,Deljor 32”
do filji Dz. Bydg. Dwor­
cowa 2. iF-5199

Kuple
domek z ogrodem przy
wpłacie C-10 tys. zł od
gospodarza. Oferty pod
,10 tysięcy” do Dzień.
Bydg. (10794

Kupie
wannę emaljowaną. Of.
do filji Dzień. Bydg. pod
,Wanna” (F-5165

Cegle używaną
kupię. Of. Grunw’aldzka
nr. 139. Właściciel. ’ F-5198

Kupie
około 300 mórg, warunek
dobra 2iemia. dobre bu­
dynki prywatne i dobra
komunikacja. - Zgłoszenia
przyjmuje S. Ruszkowski.
Hotel Boslon. (10816

Kupie
100 krzeseł używanych,
werandę, b lardy i stoły
marmurowe.— Wiadomość
Toruń, ,Zii miańska”, Św.
Katarzyny 7. (10837

tOFFii
Na mandolinie

udzielam lekcji łatwa me­
todą. Zgł. od 4 do 7, ul.
Jackowskiego 2, parter pr.

(10738

Któ
udzieli dwom paniom w

godzinach wieczornych
lekcji francuskiego. Łask,
zgłoszenia do filji Dzień.
Bydg, pQd,w5L.IL 26" . ...

(F-5079

W" POSADY W

”O-ar jfaij
Bezpłatne

prospekty listow’nych kur­
sów stenografji, wysyła
Redakcja Stenografa, War­
szawa, Szczygla nr. 12.

(10695

Chcesz otrzymać ocsadę
musisz ukończyć kursa
fachowe korespondencyj
ne profesora Sekułowicza
Warszawa, Żórawia 42.

Ku,rsa wyuczają listownie:
buchalterji, rachunkowoś­
ci kupieckiej, korespon­
dencji handlowej, steno­
grafji, nauki handlu, pra­
wa, kaligrafji, pisania na

maszynach. Po ukończe­
niu świadectwo. Żądajcie
prospektów. (8652

Muzyków
rutynow’anych, barytoni-
sty i kornecisty, poszu­
kuje sie do orkiestry
d.amskiej. Zgłoszenia:
Wąbrzeźno, ,Strzelnica’.

(10792

Potrzebna
inkasentka z kaucja. Plac
Poznański 3, Zakabluko-
wski. (10832

Czeladnik

piekarski potrzebny za­
raz. Zgł. Gracjan Gry­
giel, Malborska 2. (10817

Wykwalifikowany
rzeżbiaiz na prace me­
blowe może się zgłosić,
posada stała. Wł. Hal-
koczy. Poznań, Półwiej-
ska 16. (F-5174

Pomocnik

fryzjerski potrzebny, ul.
Warszawska 22. (F-5109

Dzielny
pantoflarż na drewniaki
i stałą pracę potrzebny
zaraz. St. Chylewski, Choj­
nice, Warszaw’ska nr. 3.

(F-5119

Krawcy
na mundury oficerskie
mogą się zaraz Zgłosić.
Szkoła oficerska. (10736

Pomocnika

biegłego wolontariusza
fryzjerskiego poszukuję
zaraz, Schewe Sępólno,
Pomorze. (10770

Cukiernik
z dobremi świadectwami
poszukuje posady zaraz

iub, później. Of. dó filji
Dzień. Bydg. pod ,,L. 54”.

(F-5185
Młodszy

pomocnik fryzjerski mo­
że się zaraz zgłosić,
ła pensja, Zakład
zjerski, Fisch, Wąbr:
Rynek 24. ’

(

Biuralistkę
poszukujemy. Zgł. z ży­
ciorysem pod ,A. R. 50”
do filji Dz. Bydg. Dwor­
cowa 2. (F-5201

Stolarzy
na fornier poszukuję. Na­
kielska 8. (10834

Steperki
do robienia pończoch i
swetrów potrzebne. Lan­
ge, Mazowiecka 8. (10692

S uczni
i chłopca do posyłek po­
szukuje zaraz lub później
skład żelaza, B. Stobiecki,
ul. Długa 22. (10429

Poszukuje sią
gospodyni do gotowania
i prowadzenia gospodar­
stw’a na wieś. Adres
wskaże filja Dzień. Bydg.
Dworcowa 2. (F-5193

Dwie

początkujące inteligentne
krawcow’e, jako zaufane,
mogą się zgłosić. Wileń­
ska 11, parter prawy.

(F-5190

Bona

(freblanka) muzykalna, ko­
chająca dzieci, potrzebna
zaraz !ub od 1 czerwca rb
do trojga dzieci (2, 5, 8 lat).
Zgłoszenia z życiorysem,
odpisem świadectw i poda­
niem w’arunków do Dr.
Król, Plac Wolności 5.

(F-5192

Bufetowego jawą)
ruiynowaną snę, z kaucją,
naiychmiast poszukuję. —

Zgłoszenia ,Bristol”, ulica
Mostowa 5. 10943

S!użąca-kucharka
z dobremi poleceniami,
możl wie z swoją pościelą,
potrzebna od 1 czerwca rb.
do samotnego państwa na

wieś. Oferty do Dziennika
Bydg. pod ,100". (10768

Służąca
umiejąca gotować i do
wszelkich prac domo­
wych potrzebna zaraz.

Szwederowo, ul. Orła 61,
skład rzeźnicki. (10839

Starsza dziewczyna
do wszystkiego potrzebna.
Bocianowo nr. 22, parter.

(10805

Sierota
lub dziewczę z wioski,
14-17 lat, uczciwe i pra­
cowite potrzebne do 2
osób. Of. pod ,K O. 10”
do filji Dzień. Bydg., ul.
Dworcowa 2. ’

(F-5196

ktp osa
°

MkW POSZUKUJĄ

Gospodyni
kucharka, z dobremi
świadectwami poszukuje
odpowiednej posady od
1. 6. lub później. Oferty
do Dziennika Bydg. pod
,Gospodyni”. (10796

Starsza
osoba pierwszorzędne

świadectwa, przyjmie po­
sadę zarządu domem n

kawalera lub wdowca,
lub zarząd pensjonatem.
Zgłoszenie Krasińskiego
nr. 14, parter. (F-51.75

Służąca
umiejąca gotować i do
w szelkich robót poszuku­
je posady. Zgł. A. Runge,
ul. Sokoła 2. (10804

Książkowa
bilansistka, korespondent
ką z branży zbożowej zu­
pełnie .Samodzielna, wy­
praktykowana kilkuletnią
pracą w pierwszorzędnych
przedsiębiorstw’ach han­
dlow’ych, obeznana do­
.kładnie z wszelkiego ro­
dzaju pracami biurowe-
ini, jakoteż pisaniem na

maszynie, poszukuje po­
sady naichetńiej na pro­
wincji. Łaś’-. zg.ł, proszę
t korować p d ,Lilnnsi-
stkn’do filji Dzień. Bydg.’
Dworcowa 2. (P-51791

Pomocnik tokarski
- poszukuje pracy. Zgłosz.
- do filji Dz. Bydg. pod
ł ,L. 78”. (F-5178
) ______ -______-

Dziewczyna
uczciwa, do prac domo­
wych, umiejąca cośkol­
wiek gotować,’ z dobremi
świadectwami, poszukuje
posady.! Zgł. do Dzień.
Bydg. (10853

DZIERŻAW?

Stajnia
na 4 konie, w śródmie­
ściu do wydzierżawienia,
światło elektryczne, wo-

dociąg, szopy, składnica
na paszę i t. p. poleca
Biuro Pogoń, Dworcowa
nr. 80, tel. 18--15.

Tczew.
Interes kolonjalno-spo-
żywczy, przy ruchliw’ej
ulicy z dobrym obrotem,
przyległym mieszkaniem
w dzierżawę do oddania.
Do objęcia potrzeba 8-
10.000 zł. Oferty pod
,K. K . 100” do Dz. Bydg.

107i 1

Do wydzierżawienia
na Bielawkach, Senatorska
nr. 22 grunt ao uprawy.

(F-5131

Poszukuje
’

składu w dzierżawę, na­
dający się na interes
blawatny, w małem mia­
steczku lub w dużej, ko­
ścielnej wiosce. Oferty
pod ,M. G. 100” do Dz.
Bydg. (10700

Wydzierżawię
kiosk w Gdyni. Of. pod
,Kiosk’ do Dz. Bydg.

(10811

Skład

nadający się na każdy in-
teres, położony w rynku,
z jednym pokojem, kuch­
nią i stajnią zaraz do W’y­
najęcia. Mar]an Heljasz,
R igowo. Rynek 3, powiat

a Żnin. / (10735

Piskarn!a
w dobrem położeniu za­
raz do wynajęcia. J . Jesch-
ke, Bydgoszcz, Hetmań­
ska 19. (10730

K2ESZXAH!fi

Mieszkania
4—5 pokojow’ego, okolica
obojętna, najchętniej na

Wilczaku poszuk u ę. Dzier
ża w’a na role z góry. Oferty
do filji Dz. Bydg. Dworco
wa 2 pod ,4—5 pokoje".

(F-5130

Zamienię
portjerstwo 1-pokojowe
z kuchnią . na takie same

lub 2-pokojowe z kuchnią
bez port ei stwa. Wiad^
Kowalski, Plac Piastow­
ski nr. 7. (F-5191

Wysokie odstępna
dam za 2-pokojowe przy­
zwoite mieszkanie. Wa­
runki obojętne. Zgłosz.
pod ,Iks” do Dz. Bydg.

(10515

^"pokoje

Pokój
umeblowany dla dwueh
panów zaraz do wynaję­
cia. Sienkiewicza lla, II
prawo. (F-5141

2 pokoje
urnebl. z osobn. wejś-iem
dla inteligentnego pana
zaraz do wynajęcia. Gdzie

wskaże Administracja
Dziennika! Bydgoskiego.

(10812

Pokój
umebl. do wynajęcia od
15. 5 . St. Hamulski, ulica
Gdańska 142. (F-5202

Pokój
umeblowany. Hetmańska
nr. 13, II p. prawo.

(F-5209

SCEEE)I

Kto
zrobi rysunek z aparatu
mechanicznego. Of. pod
,Rysunek” do filji Dzień.
Bydg., Dworcow’a nr. 2.

(F-5187

Letnisko
w pięknej okolicy, we

dworze, z utrzymaniem
lub bez, blisko Bydgo­
szczy od 15 maja dó wy­
najęcia. Adres wskaże
filja Dz. Bydg. Dworco­
wa 2. (F-5194

Kto pisze
adresy na kopertach ? Zgło­
szenia z podaniem ceny za

1000 sztuk pod ,Koperty”
do ,PAR", Bydgoszcz, ul.
Dworcowa 72. (10825

Polak-Amerykanin
uczestnik wyc’eczki z Ame­
ryki do Polski, zamożny,
idealny, wraca niebawem
do Ameryki z powrotem,
pragnie z sobą zabrać żonkę
b edną, lecz za to rcrłą,
inteligentną, subtelna. Bru­
netki o zgrabnej figurze,
interesujące, do lat 28,
niech raczą łasisaw;e się
zgłosić z fotografją, którą
zwrot z zapewnieniem naj­
ściślejszej dyskrecji słowem
honoru się zaręcza, do filji
Dz. Bydg. Dworcowa 2 pod
,Polak Amerykanin". (10767

,,Matrymonjum"
(trzeci rok istnienia), naj­
większe w Polsce Biuro
Pośrednictwa, co miesiąc
doprowadza do skutku
nie mniej jak 5C-80 mał­
żeństw’. Na każę listowne
zgłoszenie natychmiast
wysyła się kilkadziesiąt
stosownych ofert, szcze­
gółowe informacje i foto-

grafje pragnących wyjść
zamąż lub ożenić się osób.
Kto niema znajomości, a

cheiałby się ożenić, niech
z całem zaufaniem zwró­
ci się do Administracji
,,Matrymonjum", Warsza­
wa, ul. Nowogrodzka 36;
ścisła dyskrecja zapewnio­
na. Warunki przystępne;
wybór olbrzymi. (8992

Wdowa
bezdzietna, licząca lat 45,
posiadająca 2 domki z ogro­
dem, piagnie wyjść zamąż.
Panowie żeclicą swe oferiy
złożyć do Dzień: Bydg. pod
,Wdowa 100”. (10802

Blondynka
ładna, nie biedna, zapo­
zna z braku znajomości
celem spędzenia w’olnych
chwil pana rosłego, in­
teligentne’go i eleganckie­
go, w wieku 30-35 lat.
Oferty do filji Dz. Bydg.
Dworcowa 2, ,Jupiter’.

(F-5167

2 5900 złotych
przystąpię do spółki
handl. przemysł, lub złożę
pieniądze jako wkład dó

większego interesu przy
otrzymaniu dobrej posa­
dy. Of. piśmienne pod
,Ekonomista” luo telefon
nr. 660. (F-5171

Poszukuje
8—10.000 zł. na dobrze
prosperujący now’oczesny
młyn, hipoteczne zagw’a­
rantowanie, dam 1.000 zł.
Oferty pod ,A. B. 7” do
Dzień. Bydg. (10793

Kto

pożyczy na 3 miesiące
300 zł. za wysokim pro­
centem. W zastaw now’a
maszyna .Singera- . Of.
do filji Dzień. Bydg. pod
,Kto’ (F-5173

Ostrzegam
przed kupnem mieszka­
nia od lokatora Bystro-
nia. Właściciel domu, ul.
Senatorska nr. 16.

(F-5763

Ostrzeżenie.
Za wszelkie długi Wła­
dysławy Góralskiej nie
odpowiadam. Góralski.

(F-5219

Pokoju
z pościelą i łóżkiem w’ :.­
sne.m poszukuję. Zgł. do
Dzień. Bydg. pod ,G. L’,

’ " 10833

Ostrzegam
p. Alojzego Krauzego, za­
mieszkałego przy ul. Ułań­
skiej 17, że hipoteka cią­
żąca na gruncie nierucho­
mości pod nr. 163 przy ul.
U ańskiej należv do mn e,
a spłacanie jej nmui;ol
w ek nie usuń ’ moich

: its/;iiych pr -icnsj ^udwi­
lia Nie wolak, uh
nr. 17.



Str 12.
,,DZIENNIK BYDGOSKI" piątek, dnia 13 maja 1927 r. Nr. 109.

We wtorek, dnia 10 bra. o godzinie 6 popołudniu rozstał
się z tym światem, opatrzony Sakramentami św,, mój drogi
mąż, nasz kochany ojciec, teść, szwagier, wuj i dziadek

Jan Klatecki
przeżywszy lat 73, o czeto donosi w smutku pogrążona

Rodzina.
Pogrzeb odbędzie się w piętek, 13. bm. o godz 5 po poł.

z domu żałob}’, Grunwaldzka 111 na stary cmentarz. - Nabo­
żeństwo żałobne w sobotę ii. bm. o godz. 7 w kościele św. Trójcy

Hie lalojciB 18 yrony
sa tespostotj?!

W’s_zyscy czytelnicy bez
wyjątku powinni zwrócić
się do nas o wysłanie bez­
płatnego ilustrowanego
cennjka (przeszło sto ilu

stęąęji) najnowszych wy
nalazków i przedmiotów
niezbędnych dla każdego
i rodziny. Między innemi

przedmiotami polecamy
RADIO, aparaty i części,
maszyny do szycia, RO­
WERY._ eufony. Nasz cen­
nik służy każdemu jedno­
cześnie jako poradnik
Towary sprzedajemy na

najdogodniejszych warun­
kach na długoterminowe
spłaty nie wyłączając pro­
wizji. Zwracać sie do fir­
my M. OkaA, Warszawa,
Zielna 11. Telefon 121-66,

iraia
w Poznaniu

podaje raz jeszcze do wiadomości kół interesowanych, że biura

jego zostały przeniesione z Ubezpieczalni Krajowej na

ul. Śew. nr. 2,
Wszelkie pisma, przesrłki należy kierować pod wyżej wspom­
nianym adresem. Wpłaty pieniężne przyjmuje Kasa Zakładu

10864) łub P. K. O. Konto nr. 200390.

’ ’f’1 \
’-; -;.’Y’ ,

- ’---’1/.
/, Zawzw WtiAr,’.

KlpWlOL: flk . Fabryka Gemic?ho Farmaceutyczna
..AP .KOWALSKI" .

-ż --,--.y.’ .,-.Ob-.: r-4-. WĄp,szAWA
"”’

pani Boi. Buławskiej i tobtenicyj
wyrażone w Dzienniku Bydgoskim
nr. 96 prostuję jak nastę.puje:

Ogłoszenie Jej w sprawie zerwania zaręczyn ,

było zbyteczne, gdyż w tym czasie nie uwa­
żałem się za Jej narzeczonego.

Stosunki zerwałem z powodów familijnych
już dłuższy czas poprzednio. less? Dąbrswski,
rządca gosp. w maj. Łiszk6WkO. pow. wyrzyski.

Wielki skład

Centryfug MWiIenaM
od 35 do 330 litr, wydajności na godzino.

Cichy bieg

Najdokładniejsze odtłuszczanie 26576

Dogodne w-arunki spłaty

Bracia Ramme, Bydg’oszcz
ulica Sw. Trafcie K to. Tesl. 19

Dzielni zastępcy pożądani.

Ogłoszenie
w sprawie niszczenia opłat za czyszczenie ulic w myśl

uchwał Korporacji MieJ?kith z dnia
10. H, 1027.

Zawiadamia się, ii wniesione sprzeciwy i zażalenia
do Województwa wzgl. Wojewódzkiego Sądu Admini
stracyinego w Poznaniu nie wstrzymują obowiązku za­
płacenia należności za czyszczenie ulic w oznaczonym
terminie.

Uprasza się zatem o zapłacenie zaległych opłat za

1/1927 "do dnia 25 maja br., gdyż po wyznaczonym
terminie nastąpi przymusowa egzekucja.

’

(10876
Bydgoszcz, dnia lt maja 1927 r.

Magistrat - Tabor Miejski
(—) J. Milchert, Radca miejski i decernent.

Przetarg przymusowy
wyznaczony na dzień 14 maja br, w Bydgoszczy
ul. Dworcowa 4

nie odbędzie się. i
Cywiński, kom. sądowy w Bydgoszczy, Kordeckiego 35.

Bo prania

używajcie tylko

myilła ,,basyna" i,,basy!".
Macie wtenczas tą pewność, iż bielizna Wasza
będzie śnieżno-białą bez wszelk. uszkodzenia jej.

MycSła ,,LSSYMA51 są nader oszczędne
i mocno szumujące.

,,ŁESW1 jest to znakomity, wolny od chlorku
i nieszkodliwy proszek mydlany, silnie działający.

Mydła ,,Łesyma" i ,,Lesyl6" otrzymacie w każ­
dym lepszym interesie koionjałnym i wo wszy’st­
kich specjalnych interesach.

Sprzedaż dla odsprzedających wprost z shładnlcy
Bydgoszcz, ul. Marcinkowskiego 8b. Telefon 1759.

s,LESYNA^ dawn. C . Lernke i Syn, W-ejherowo,
- 1.0780

IBI

Potrzebujemy

rewizorzy ksiąg
Bydgoszcz, Marcinkewtkie|| Ba - tel. 1279.|
Założenie ks ąg handlowych, rewizji miesięcznych, ze- j
stawienie bilansów i inwenturów, obliczenie podatków
i reklamacje podatków po cenach przystępnych. (F4176

;liaSEIIMUISIIIl
Kupujcie Polską

SfiOSTKĘ RUMO NOWA

,,MEWA”
tańszą i jakościowo lepszą od zagranicznych.

i

ii
110494

itzeźBiarzu

poszukuje
Starogardzka Fabryka Mebli Tow. Akc,

Starogard - Pomorze. 1086

ostry żwir Sady OWOEOWE ,,eźhiaKa
na szosv Dodmieiskie. Zgłoszenia r. nrńhknmi a., hin.. OKOłO 1000 CtrSSW IB mH Btna szosy podmiejskie. Zgłoszenia z próbkami do biura
firmy: Przedsiębiorstwo prac brukarskich i podziemnych

Walenty Grześkowiak
ul. Podwale 1, telefon 1118. (10845

około 1000 drzew

zostaną, wydzierżawione na licytacji dobrowolnej
w Maj. Chwalibogowo pod Wrześnią
w dniu 20-go maja 1927 r.

(10860

(10808

Zgłoszenia

Pomorska Fabryka Mebli
Bronisław Jentkiewicz - Nowsmiasto n. Drwęca.

fiyifffosira fafiryRa Mm,
U. LBlraert Sd. fikc.

poszukuje natychmiast
młodego, zdolnego

z dobrą prak:tyką biuro­
wą do prowadzenia ksiąg
wypłat, oraz do pomocy w

buchalterji. Piśmienne

zgłoszenia uprasza się
skierować do Zarzadu.

(10797

Ogłoszenie.
Goleni przeprowadzenia ścisłej kontroli zarobków pracowników

(in rallA’ZCSnia llko’zr-U/artrz/Arłtr/-,k _________

1. ,1

uprasza się wssy,tkich pracodawców o prz,meldown..1 swych

Czeladnik
bednarski

może się zgłosić. (10868

Ustanie!, Unisław.
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VI
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Dzielna młodsza

stenotypśstka

przetlaiawienie się uprasza (10844
Wielkopolska Papiernia

Czyikówko.

Mało używana
maszyna adresowa

Adrema
zaraz korzystnie do na­
bycia. Zgłosz. pod ,,Adre

’”Byćma’ do ,PAR
Dworcowa 72.

ydgoszcz
(10824

Pianina
używane i nowe, okazyj­
nie ,do nabycia. (10561
,,Centrala Pianin”
ui. Pomorska nr. 10

naprzeciw straży pożarnej.
Cena ogloszeA : 20 groszy za wiersz szer. 38 mm.

szer. 67 mm. Drobne og.oszenia słowo tytułowe
Przy konkursach i dochodzeniach sa,dowych wsz.

Za terminowe umieszczenie 1 przepisane miejsce

9nZarrekbn?dn doi^o°?n° ogłoszeniami 50 gr.,. w tekście na drugiej i trzeciej stronie 90 gr,
20 hr.,_ każde dalsze 10 gr,,; ,ją poszu cu ących pracy oraz na nekrologi 20%,znizki. Przy r., na dalszych stronach 75 gr. za wiersz

Bank Ludowy.
_______________________________________
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